
POGODA
Dziś będzie naogół pochmurno i ła­

godnie, miejscami możliwy deszcz, tem­
peratura najwyższa do 72 stopni. W 
nocy częściowo pochmurnie, temp. 55 
stopni.

W środę będzie częściowo pogoda sło­
neczna i łagodnie, temperatura do 76 
stopni. Wiatry połudn. zachodnie.

Wschód 6:48, zachód 6:31.
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$21 BILIONÓW NA ZBROJENIA U.S.A.
Shultz Konferował z Breżniewem

Agnew: Nie Będę Kozłem Ofiarnym!

Z Dnia
dniu 6 - go

moskiewskim w niedzielę Se- 

Apel Pani Meir

styki fizycznej, który często 
biegnie rano z swego domu do 

Również prawda, że nie ma 
narodu bez pewnego procentu

dzą nawet, że Shultz przy­
wiózł Breżniewowi osobiste 
pismo od Prezydenta Nixona, 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Taryfa Najwyższego 
U przy wile jo wania 
Na Pierwszym 
Planie

dziennikarzom, że rząd nie 

blisko Mena. Na

która oblicza, że “szumowiny1, 
stanowią około 10 procent 
“turystów” z PRL. Po telefo­
nach i listach jakie otrzyma-

orzekł że 
obywateli

Strasbourg (UPI). — Pani 
Golda Meir, szef rządu izrael­
skiego, zaapelowała do ucze­
stników konferencji Rady Eu­
ropejskiej w Strasburgu — o 
“zlikwidowanie terroru”, — a 
dziś popołudniu zamierza udać 
się do Wiednia, aby nakłonić 
kanclerza Austrii Bruno Krei- 
sky’ego do zmiany decyzji i 
utrzymania w zamku Schoe- 
nau obozu przejściowego dla 
Żydów sowieckich, emigrują­
cych do Izraela.

Kanclerz zdecydował się 
zlikwidować obóz? 'przyjmu­
jąc ultimatum dwóch terro­
rystów arabskich, -którzy w 
ub. piątek dokonali zamachu 
na pociąg z emigrantami.

Moskwa. (UPI) — Sekre­
tarz Skarbu George P. Shultz 
—który w niedzielę przybył 
do Moskwy na trzecią rundę 
amerykańsko- sowieckich roz­
mów handlowych — odbył 
wczoraj ponad dwugodzinną 
konferencję z szefem sowiec­
kiej partii komunistycznej 
Leonidem Breżniewem.

Rzecznik ambasady USA 
w Moskwie odmówił podania 
szczegółów jakim zagadnie­
niom poświęcona była konfe­
rencja, ale nie ulega wątpli­
wości, że na plan pierwszy 
wysunięta była sprawa przy­
znania Sowietom taryfy naj­
wyższego uprzywilejowania.

Cywilny
Premier 
w Grecji

Kosmonauci Wrócili
Moskwa (UPI) —Kosmicz­

na rakieta sowiecka “Sojusz 
12” z dwuosobową załogą 
ludzka wróciła — zgodnie z 
planem — bez przeszkód i 
trudności na Ziemię. Lądowa­
nie nastąpiło w Karaganda w 
sowieckiej Azji środkowej.

Utasewicz
Otrzymał 
$51,918

Lekcja Indochin
Manila (UPI). — Filipiński 

prezydent Ferdinand Marcos 
powiedział, że wojna w Indo- 
chinach stanowi dla niego de­
cydującą lekcję, aby w wy­
padku konfliktu wewnętrzne­
go na Filipinach nigdy nie 
dopuścić do wmieszania się w 
konflikt wojsk obcych.

Lżejszy Kaliber
“Chłopaki! Piorunem zakła­

dajcie te ciuchy i brać się do 
roboty przy tej ‘wołdze.’ Dla­
czego ? . . . Wam to trzeba 
wszystko tłumaczyć, jak chłop 
krewie na granicy.”

( Fragment powieści “Walizka 
z milionami” drukowanej w 
bydgoskim “Ilustrowanym Ku­
rierze Polskim”).

Washington (UPI) — Były 
policjant nowojorski, Antoni 
J. Ulasewicz, otrzymał wyna­
grodzenie w sumie $51,918 za 
prze prowadzenie tajnego 
śledztwa na polecenie człon­
ków sztabu Białego Domu — 
jak podał do wiadomości 
Komitet Ponownego Wyboru 
Prezydenta Nixona.

Raport komitetu, dostarczo­
ny do komitetu finansów Izby 
Niższej Kongresu, obejmują­
cy okres do dn. 7-go kwietnia, 
1972 roku, podaje że wyna­
grodzenie Ulasewiczowi, zo­
stało wypłacone ze specjalne­
go funduszu którym zarzą­
dzał Herbert W. Kalmbach, 
osobisty adwokat prezydenta 
Nixona, oraz członek komite­
tu zbiórki funduszy dla komi­
tetu kampanijnego.

Raport komitetu podaje da­
lej, że Seymour Friedin, re­
porter, który jeździł z ekipą 
sen. George McGovern pod­
czas kampanii prezydenckiej, 
otrzymał wynagrodzenie w 
sumie $13,780 na pokrycie 
wydatków w pełnieniu usług 
dla komitetu CRP. Wydatki 
Friedina, z funduszy kampa­
nijnych, wypłacił Murray 
Chotiner, długoletni działacz 
polityczny w kampaniach 
Nixona.

Detroit, Mich. (UPI) — Fe­
deralny sędzia dystryktowy, 
John Feikens wydał zakaz są­
dowy zabraniający aresztowa­
nie Leonarda Grockiego przez 
władze armii albo agentów 
FBI, pod oskarżeniem rzeko­
mej dezercji.

Grocki, lat 26, zamieszkały 
obecnie w Wyandotte, szofer 
ciężarówki, dobrowolnie zgło­
sił się do władz wojskowych 
gdy dowiedział się o wniesio­
nym przeciwko niemu oskar­
żeniu. Sędzia Feikens zarzą­
dził przesłuchy w następnych 
60 dniach, zwalniając Gro­
ckiego po złożeniu przez niego 
poręczenia w sumie tysiąca 
dolarów.

Grocki, w styczniu 1968 ro­
ku, znajdował się w domu na 
urlopie po pełnieniu służby 
w Wietnamie. W połowie ur­
lopu zachorował poważnie na 
malarię i został przewieziony 
do szpitala Wyandotte Gen­
eral. Podczas jego pobytu w 
szpitalu, siostra Grockiego po­
wiadomiła władze wojskowe 
w bazie marynarki wojennej 
Grosse Isle i w bazie lotniczej 
Selfridge o chorobie brata, 
oraz o przebywaniu w szpita­
lu po zapadnięciu na malarię. 
Po zwolnieniu go z szpitala. 
Grocki starał się skontakto­
wać z władzami wojskowymi, 
otrzymując stałe zapewnienia, 
że w następnych dniach 
otrzyma rozkaz gdzie ma się 
zgłosić. Rozkazu takiego je­
dnak nie otrzymał, ale otrzy­
mał list ze stanowego biura 
poborowego, że “został hono­
rowo zwolniony ze służby 
wojskowejTakiego listu 
zwolnienia nie otrzymał je­
dnak od władz wojskowych. 
Obrońca Grockiego, adw. Art 
Tarnów, twierdzi że federalny 
prokurator, zainteresował się 
wielce tą kontrowersją z wła­
dzami wojskowymi, współ­
pracując w rozwikłaniu pro­
blemu.

i że dwóch chłopców, lat około 
14 i 15, przystąpiło do mego, 
domagając się od niego pie­
niędzy. Jeden z chłopców 
miał w ręku kawał drzewa, 
podobny do palanta a drugi 
dziecinny pistolet. Proxmire 
rozgniewał się gdy jeden z

; tem, wobec tego dhwycił go

Leonard Grocki 
Niesłusznie 
Oskarżony

W Sprawie 
Koncesji 
Handlowych

Balot w Języku 
Angielskim i 
Hiszpańskim

New York. (UPI)—Dystryk­
towy sędzia federalny Charles 
E. Stewart Jr. nakazał nowo­
jorskiej radzie elekcyjnej, ażeby 
baloty zawierające nowe propo­
zycje i poprawki do statutu 
miejskiego, były wydrukowane 
w dwóch jeżykach—angielskim 
i hiszpańskim, w wyborach ja­
kie odbędą się w 
listopada.

Sędzia Stewart 
“prawa wyborcze
władających wyłącznie języ­
kiem hiszpańskim byłyby na­
ruszone balotem wydrukowa­
nym tylko w języku angiel­
skim.”

Stewart dalej orzekł że in­
strukcje w języku hiszpańskim 
jak należy głosować mają być 
dostarczone wyborcom którzy 
mają trudności z językiem an­
gielskim, oraz że w każdym lo­
kalu wyborczym w dzielnicach 
zamieszkałych w przeważającej 
większości przez obywateli wła­
dających językiem hiszpań­
skim, ma się znajdować perso­
nel władający dwoma językami 
t.j.—hiszpańskim i angielskim.

Agnew Pod 
Śledztwem

Ateny (UPI) — Grecki pre­
zydent George Papadopoulos 
mianował pierwszego, od cza­
su wojskowego przewrotu w 
1967 roku, cywilnego premie­
ra Grecji.

Został nim Spyros Markezi- 
nis historyk i polityk, który 
do soboty ma przedłożyć pre­
zydentowi skład nowego gabi­
netu, a w poniedziałek zosta­
nie zaprzysiężony jako szef 
rządu.

Podobnie — do soboty — 
mają złożyć rezygnację człon­
kowie obecnego rządu.

Papadopoulos działał w o- 
parciu o postanowienia nowej 
Konstytucji, która nakazuje 
mu zrzeczenie się stanowiska 
premiera, którego nie wolno 
łączyć ze stanowiskiem prezy­
denta.

“Po ustaleniach referendum 
i aż do chwili powołania do 
życia Parlamentu - prezydent 
jest jedynym źródłem władzy 
w republice. Premier, który 
otrzyma mandat od prezyden­
ta, będzie wyłącznie przed 
nim odpowiedzialny i od pre­
zydenta zależeć będą wszyst­
kie ostateczne decyzje” głosi 
oświadczenie rządowe.

Oświadczenie to stwierdza 
ponadto, że nowy premier — 
przedłoży prezydentowi swoje 
zalecenia, dotyczące polityki 
i budżetu w ministerstwach 
spraw zagranicznych, obrony 
narodowej i porządku publicz­
nego, ale Papadopoulos zacho­
wa swoją kontrolę nad tymi 
resortami.

Przypuszcza się, że nowy 
rząd grecki pod kierownic­
twem cywilnego premiera, — 
składać się będzie wyłącznie 
z cywilów, co Papadopoulos 
obiecał narodowi i co uważa 
za krok pierwszy na drodze 
do ogłoszenia wolnych wybo­
rów parlamentarnych.

Umarł Nurmi
, Helsinki (UPI) — Dziś 
zmarł w Helsinkach 76-letni 
Paavo Nurmi, bohater stadio­
nów, zdobywca 7 złotych i 3 
srebrnych medali olimpij-

' skich w trzech Olimpiadach 
oraz w latach 1921-1931 po-

, siadacz 20 rekordów świato- 
' wych w biegach na długich i 
! średnich dystansach. “Latają­
cy Finn” był przez długie la­
ta sensacją stadionów i bo-1 
żyszczem miłośników sportu. ‘ prowadzą śledztwo.

Sen. Proxmire 
Poturbowany 
Przez Zbójów 

Washington (UPI) — Sen.
William Proxmire (D-Wis.) 

11 Ofiar 
Wypadku 

Samolotowego
Mena, Ark. (UPI) — Szcząt­

ki zaginionego od czwartku 
samolotu, znaleziono w nie­
dzielę na gęsto zalesionym 
wzgórzu, 
pokładzie znajdowało się 11 
osób, których zwęglone zwło­
ki znaleziono wewnątrz albo 
;eż obok spalonego samolotu.

Samolot z-aginął podczas 
silnej burzy z błyskawicami, 
gdy znajdował się w drodze z 
El Dorado, Arkansas do Tex­
arkana. Wśród pasażerów sa­
molotu, znajdowało się kilku 
wysokiej rangi wojskowych. 
Władze wojskowe i federalne,

prawdą jest również, że wśród 
“turystów” zbyt wielu nie ma 
poszanowaniia dla cudzej wła­
sności.

4* 4* 4»

nąć na oświetloną ulicę. Chło­
piec wyrwał się jednak sena­
torowi i zbiegł z swym kole- 

__ ____ ____ ____ ____ gą. Proxmire wezwał pomocy 
łem muszę z żalem przyznać, policji i jeździł w samocho- 
że procent szumowin wśród dzie policyjnym po okolicy, aż 
“turystów” z Polski w Chica- | zauważył ich obu na jednej z 
go jest chyba większy niż 10.; ulic. Obaj chłopcy zostali 

* f ♦_aresztowani i oskarżeni o na-
Po tych w y j a ś n i e n i ach 1 Pad n» członka Kongresu Sta- 

przejdę do najważniejszej, now Zjedn. Czeka ich rozpra- 
części listu p. Józefa, który wa w sądzie federalnym o 
mimo różnicy zdań jest mi przekroczenie federalnej usta- 
bliski i jestem mu wdzięczny . WY kryminalnej.___________

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Przysięgłych
Washington (UPI)—Dzien­

nik “Washington Post” poda­
je że specjalna Ława Przysię­
głych w Baltimore, Md. pro­
wadzi przesłuchy w sprawtie 
zarzutów stawianych wice­
prezydentowi Agnew, o rze­
kome pobieranie łapówek, 
przekroczenie praw podatko­
wych, oraz o konspirację, gdy 
piastował stanowisko guber­
natora stanu Maryland. Ława 
przyspiesza przesłuchy aże­
by zakończyć je w jak naj­
krótszym czasie, a najpóźniej 
do końca tego miesiąca.

“Post” powołuje się także 
na “dobrze poinformowane 
źródła” że urzędnicy Dept. 
Sprawiedliwości zap e w n i 1 i 
adwokatów Agnew że nie bę­
dą zabiegać o wydanie przez 
Ławę oskarżenia, przynaj­
mniej do czasu decyzji sędzie­
go federalnego na petycję 
wniesioną przez Agnew dla 
wstrzymania dalszych prze­
słuchów Ławy Przysięgłych.

Sekr. Dept. Sprawiedliwo­
ści, Elliot L. Richardson sta­
nął w obronie swego asysten­
ta, Henry F. Petersen, szefa 
wydziału śledczego dla spraw 
kryminalnych, którego Ag­
new oskarżył o “złośliwe, ka­
rygodne, nie zawodowe pro­
wadzenie śledztwa przeciwko 
jego osobie, oraz o przecieka­
nie do prasy nie popartych 
dowodami zarzutów, wielce 
szkodliwych dla Agnew w ce­
lu zniszczenia go politycznie”. 
Richardson zaprzeczył że Pe­
tersen odpowiedzialny był za 
przeciekane do prasy wiado­
mości, mówiąc że jest on 
człowiekiem bardzo sumien­
nym i godnym zaufania urzę­
dnikiem.

— PRANIE MÓZGÓW
— PRZYNOSI
— REZULTATY 

4* 4*
Nie była niespodzianką po­

wódź listów i telefonów po fe­
lietonach o “turystach” z Pol­
ski. Zdziwiony jednak jestem 
małą ilością listów krytykują­
cych zajęte w tej sprawie sta­
nowisko. Czytelniczka z Bal­
timore, Maryland, zapłaciła 
międzymiastową rozmowę te­
lefoniczną, aby wyrazić swo­
je zadowolenie, że “jej dzien­
nik” zdobył się na odwagę i 
poruszył przykre zagadnienie 
o którym mówimy między so­
bą ale boimy się dyskutować 
publicznie, choć w Baltimore 
są również firmy, które nie 
przyjmują do pracy Polaków 
świeżo przybyłych z Polski.

❖ ❖ +
Otrzymałem listy z Cleve­

land, Ohio, ale najwięcej z 
Chicago i okolicy. Są wśród 
nich listy pisane łzami matek, i

szumowin. Bolejąc nad moją I chłopców zaczął bić go palan- 
krytyką p. Józef, przeoczył, że 1Ww- twn an

zgodziłem się z prasą krajową, I za rękę starając się wyciąg- 
1 nnÓ TLQ oświetldMH lllwA Płlłn-

cji więcej niż było w i został napadnięty i poturbo- 
krajuza czasów saskich Moje , z dwóch mHłodocia.
krytyczne uwagi zabolały go.. h zbójów w oniedziałek 
Pisze więc o bezinteresownej. wieczór> gdy wra<£j do domu 
pomocy jakiej nie ma w m- prOxmire, zwolennik gimna- 
nych krajach, o pełnych ko- ............ ...
ściołach i nabożeństwach 
przed kapliczkami przydroz- K itol powiedz6iał policji 
nymi. Wszystko to znam, ale - - - - . r . 4 ’

które zostały same z dziećmi^ Po wylądowaniu na lotnisku 
ponieważ mężowie wpadli w moskiewskim w niedzielę Se- 
ramiona dużo młodszych “tu- kretarz Skarbu powiedział 
rystek.” Małżeństwo jest prze- ’ dziennikarzom, że rząd nie 
cięż najtańszą i najłatwiejszą i zrezygnował z walki o tę ta- 
drogą uzyskania prawa stałe- I ryf? i że będzie starał się 
go pobytu, ale o tym nie chcą1 przełamać opozycję kongreso- 
wiedzieć niektórzy starsi pa- wą.
nowie. Wiadomo mądry Po- r-u— _ii i j • j i w cllOI z. a polityczni w

X zakładają z wielkim
fonicznetącznk ‘ HaSi Podobieństwem, że w 
(niektóre z fotostatycz.nymi ™z“ 0 w \e z Breżniewem 
kopiami dokumentów i foto- Shultz Pokazał to samo za- 
grafiami). mógłbym wydać, Pewmeme i pogląd, ze stano- 
jeszcze nie książkę, ale sporą wjS^° rządu okaze się zwycię- 
broszurkę obrazków z łącze- i sl<le- 
nia się (w łóżkach) różnych, Niektórzy obserwatorzy są- 
fal emigracyjnych. - - • — -

Ciekawsze są (bo zmuszają 
do myślenia), szkoda, że nie­
liczne, listy krytykujące mo-' 
je stanowisko. “Józef” pisze, i 
że “wychylił się” za bardzo | 
w czasie zajść marcowych w l 
1968 r. i został usunięty z uni- 1 
wersytetu. Nie ulega wątpli­
wości, że ten młody Polak jest 
szczerym patriotą. Miłość do' 
kraju przebija z jego listu.! 
Łączy nas także pochodzenie 
ze wsi i to nie ze szlachty, 
której obecnie jest na emigra-

.<&•
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Kongres Za 
Rozbudowa 
Marynarki
Sromotna Porażka 
Liberałów 
w Senacie
Washington (CT). — Senat 

olbrzymią większością głosów, 
gdyż stosunkiem 91 do 7, prze­
prowadził wczoraj ustawę — 
asygnującą $21 bilionów na 
cele zbrojeniowe. Senat od­
rzucił wnoszone przez liberal­
nych senatorów poprawki do 
tej ustawy, którzy domagali 
się okrojenia asygnaty fundu­
szy o pół biliona, a następnie 
o $750 milionów.

Budżet prezydenta Nixona 
przewidywał asygnatę $22 bi­
lionów na cele zbrojeniowe, 
ale komitet senacki dla spraw 
wojskowych okroił tą sumę 
do $20.5 bilionów.
Porażka Liberałów

Uchwała Senatu, stanowiła 
sromotną porażkę dla liberal­
nych senatorów, którzy do­
magali się poważnego okroje­
nia budżetu zbrojeniowego.

Przeciwko ustawie głosowa­
ło sześciu demokratycznych 
senatorów i jeden republika­
nin — Mark O. Hatfield z Ore­
gon, oraz demokratyczni sena­
torzy — James Abourezk (So. 
Dak.), Dick Clark (Iowa), J. 
William Fulbright (Ark.), 
Harold E. Hughes (Iowa), 
George S. McGovern (So. 
Dak.) i Gaylord Nelson (Wis­
consin) .

Debaty nad tą ustawą to­
czyły się w Senacie od ostat­
nich dziewięciu dni. S e na t 
przyjął zalecenie komitetu dla 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Islandia 
Zagroziła 

W. Brytanii
Londyn (UPI). — Islandz-. 

ko-brytyjska “wojna dorszo­
wa” weszła w fazę zaognione­
go kryzysu.

Rząd Islandii zagroził W. 
Brytanii zerwaniem dziś o 
północy stosunków dyploma­
tycznych, jeżeli Brytyjczycy 
nie wycofają swoich jedno­
stek morskich z islandzkich 
wód tertorialnych i nie po­
dzielą poglądu Islandii, — że 
pas ten ma szerokość 50 mil.

Sprawę tę rząd islandzki 
uważa za “problem życia i 
śmierci” i nie zamierza ustę­
pować.

Przez cały poniedziałek to­
czyły się poufne, gorączkową 
rokowania dyplomatyczne, — 
ale rząd brytyjski zachowuje 
na temat tych rokowań cał­
kowite milczenie.

Ponieważ obydwa państwa 
są członkami NATO ewentu­
alny kryzys w stosunkach bę­
dzie miał znaczenie szersze, 
niż to które wytycza linia 
Reykj avik-Londyn.

Rząd islandzki zagroził tak­
że m.in. ograniczeniem opera­
cji w amerykańskiej bazie 
lotniczej w Keflaviku, skąd 
startują samoloty obserwują­
ce ruch morskich jednostek 
sowieckich — na północnym 
skrzydle systemu obronnego 
NATO.

W kołach dyplomatycznvch 
wyraża się nadzieję, że “na 
pięć minut przed dwunastą” 
W. Brytania wycofa tymcza­
sowo z islandzkich wód swoje 
jednostki morskie, aby nie do­
puścić do zerwania stosunków 
dyplomatycznych.

Zderzenie Nie Groźne
Londyn (UPI). — W godzi­

nach nasilenia porannego ru­
chu na przedmieściu Londy­
nu — pusty pociąg, wekslują­
cy na torach, uderzył w bok 
pociągu pasażerskiego. Sie­
dem osób doznało lekkich oka­
leczeń.
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Nowe Sprawy

Prezeska Demnicka, 
z Oddziału Koper- 
Kol. Mila? z Klubu

kę Grupy, która odbędzie się 
7 października, o godz. 4-ej 
po południu, w domu Gminy 
przy Fullerton. Będzie spe­
cjalna rozgrywka i trzy cen­
ne nagrody. Oprócz tego miłe 
niespodzianki i smaczna ku-

apelo- 
pomoc 
tj. w 

w sali

o wytę- 
dniach 
zdobyć

for 
for 

and

c/o
10 

17th

2914 W. 
po połu-

G. 
że

CENTS —
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Air Mail

o 7:30 wieczorem. Zarząd prosi 
członków o liczne przybycie, waż­
ne sprawy do załatwienia i o- 
mówienia.

Dyrektor Obserwatorium Astronomicznego Warner & Swasey, prof, dr William P. 
Bidelman przemawia do przepełnionej widownią sali.

Oddział Tęcza Nr. 40 L.M.A.
Posiedzenie Oddziału Tęcza od­

będzie się już jutro 3-go paździer­
nika w sali Lucky Stop 1805 W. 
Division ul — Po odprawieniu 
spraw rutynowych będą wybory 
urzędników na następny rok, a 
więc obecność członków jest po­
żądana. Jest to obowiązek i przy­
wilej członków i głosować na u- 
rzędników którzy będą kierować 
losem naszego Oddziału.

Zabawa Towarzyska 
Stowarzyszenia 

Matek Weteranów

chnia na miejscu oraz orzeź­
wiające napoje. Wszyscy mile 
widziani. Przyjemna zabawa 
wszystkim zapewniona.

Helena Kopczyńska, przew.

Oddział Bridgeport Nr. 11-ty 
Ligi Morskiej przy Okr. 7-ym od­
będzie swoje posiedzenie w nie­
dzielę, 7-go października, w sali 
A. Mickiegicza, 3312 So. Morgan 
ul. Zarząd prosi członków o licz­
ne przybycie na posiedzenie na 
2-gą po południu. Sprawy bardzo 
ważne do omówienia i załatwienia 
oddział nie miał posiedzeń przez 
ostatnie 6 miesięcy. Wymagana 
obecność członków.

Za Zarząd:
Wł Tomaszewski, prezes; Zofia 

Tor. sekr. prot.

Nagroda Im. Sibeliusa 
Dla Lutosławskiego
W Helsinkach podano, że 

polski kompozytor Witold Lu­
tosławski uhonorowany został 
międzynarodową nagrodą — 
imienia Sibeliusa którą podzie 
lił z kompozytorem fińskim 
Jonasem Kokkonenem. Nagro 
da zostanie oficjalnie wręczo­
na w październiku br. Jest o- 
na przyznawana co dwa lata 
przez fińska fundację “Wihu- 
ri”

odbędzie się w — 
listopada.

d w a posiedzenia 
odbędą się w środę

Oddział Morze, 14-października 
Posiedzenie

Oddział Morze No. 57 Ligi Mor­
skiej przy Okr. 7-ym odbędzie 
swoje posiedzenie w czwartek, 4go 
października w sali Zientek Post, 
5158 So. Ashland ave., początek

wanie członkom i przyjaciołom za 
poparcie naszej imprezy, a miano­
wicie: była reprezentacja Oddziału 
Biały Orzeł, prezes S. Matlakow­
ski, Wiktoria Sidor, Prezeska Od­
działu Sanitariuszek, Oddział Pił­
sudski Teofil Jarosz, Pr. Zofia 
Kostelik z Oddziału Ster, Jadwiga 
Gackowska Pr. Tow. Matek Pol.- 
Am. Weterana, Placówka Cragin- 
Hanson Park 
Sek. Krawiec 
nika Spójni i 
Sikorskiego.

Wszystkim co poparli imprezę, 
Bóg Zapłać.

Za Komitet: — Anna Jakubik, 
przew.; Anna Juryś, wiceprzew.; 
Maria Filip, sekr., Felix Kulpa, 
prezes.

Chór _ _ . ., _
perniku w Obserwatorium Astronomicznym Warner & Swasey w Cleveland. 8-go wrze­
śnia miejscowy Wydział K.P.A. urządził “Wieczór z Kopernikiem”.

Posiedzenie Komitetu Rozwoju 
i Zarządu W.K., odbędzie się w 
poniedz. 8-go października, w sa­
li Domu Plac. 2-ej SWAP., pnr. 
4800 So. Wood ul., o godz. 7:00 
wieczorem. W skład Komitetu 
wchodzą: G. Wesołowska, P'rzerw. 
Z. Vit; R. Rusin; M. Wasilewska; 
Z. Witkowska; M. Foryś; M. Pa­
czyńska; S. Pyra; Z. Kunltaras i 
A. Dzierżak.

Algeria Wysokości
W Anglii pojawiła się nowa 

dziecięca choroba zwana aler­
gią wysokości. Zaobserwowa­
no, że dzieci mieszkające na 
najwyższych piętrach wie­
żowców stają się nerwowe, 
przygnębione, tracą apetyt, 
nie mogą spać, czują lęk przed 
windą. Jedynym lekiem na tę 
nową chorobę współczesności 
jest przeprowadzka na parter 
lub niskie piętra, umożliwia­
jąca dziecku wybieganie do 
ogródka lub na przydomowy 
skwer, gdy tego zapragnie.

(N)

Posiedzenie Wydziału Kobiet 
Okr. 12-go ZNP, odbyło się w 
środę, 26-go września, w sali Plac. 
2-ej SWAP,, pnr. 4800 So. Wood 
ulica.

Posiedzenie zagaiła Kom. H. 
Orawiec, o godz. 7:05 wieczorem, 
w obecności delegatek z następu­
jących Gmin: — 23, 34, 39, 79, 80, 
87, 123, 139, i 143, oraz z Grup 
887, 982, 1577, 1876, 2326, 2448, 
2758 i 2927.

Odmówiono modły za zmarłych 
oraz za chore m. in. za wnuczkę 
pp. J. H Gajda, Jackie Helm, — 
która uległa wypadkowi, życząc 
im szybkiego powrotu do zdrowia. 
Komisarka powitała p. M. Paczyń­
ską, która przybyła po przejściu 
operacji, cieszymy się, iż czuje się 
dobrze.

Sekr. M. L. Szeląg odczytała 
protokół i korespondencję

Na stypendium im. ś.p. K. Roz- 
marka nadesłała $10.00 p. M. Fo­
ryś, b Prezeska Gm 87 Z.N.P.

Na Heritage Award Dinner Wy­
dział Kobiet reprezentować będzie 
Wiceprezeska pani G. Gajda.

Sprawozdanie Urzędniczek

Ze względu na to, że Dzień 
Dziękczynienia przypada o jeden 
tydzień wcześniej tj. w czwartek 
dnia 22-go listopada, posiedzenie 
Wydz. Kobiet połączone z nie­
spodziankami 
środę, 28-go

Regularne 
Wydz. Kobiet
24-go października i w środę 28 
listopada.

Komisarka wspomniała o wie­
czorku urządzonym na cześć b. 
długoletnich pracowniczek i zało­
życielek, Stow. Dobrocz. który 
wypad! okazale.

Na tern komisarka H. Orawiec 
odroczyła posiedzenie do środy, 
24-go października.

Helena Orawiec, Komisarka. — 
Maria L. Szeląg, Sekretarka. —

I Konserwy Ze Słoni
Firma spożywcza Jamesa 
Morrisa rzuciła na rynki za­
chodnioeuropejskie konserwy 
z mięsa słoniowego. Mięso to 
— zdaniem londyńskiego 
“Sunday Telegraph” — nie­
co łykowate lecz aromatycz­
ne, pożywne i odznaczające 
się apetycznym różowym ko­
lorem, pochodzi ze zwierząt 
hodowanych w słynnym Re­
zerwacie Kruegera. Żyjące 
tam słonie znajdują się oczy­
wiście pod ochroną lecz ich 
pogłowie wzrasta tak szybko, 
że nieodzowny j est ich ubój: w 
ciągu dwóch ostatnich lat mu- 
siało zginąć aż 2,100 słoni. Dy­
rekcja rezerwatu ubolewa 
zresztą nad brakiem możli­
wości innych rozwiązań pro­
blemu. Światowe zapotrzebo­
wanie ogrodów zoologicznych 
i cyrków na te zwierzęta jest 
jednak znikome.

Puszka mięsa słoniowego 
kosztuje w Anglii tylko 38 
centów: o 15 centów mniej, 
niż tej samej wielkości pusz­
ka wołowiny.

Zebranie Grupy 126 
Związku Polek

Tow. Polki Nadwiślańskie, Gr. 
126 Związku Polek w Am., odbę­
dzie swoje posiedzenie w nie­
dzielę, dnia 7-go października o 
2-ej po południu w dolnej sali 
w Domu Związku Polek. Prosimy 
o przybycie i o zapisywanie no­
wych członków.

Maria Lass, prezeska; Eleonora 
Pakuła, sekr. prot.

Karcianka 
Grupy 9 ZNP

Członkowie Grupy 9 ZNP, 
serdecznie zapraszają całą 
Brać Związkową na karcian-

UWAGA! Cleveland i Okolice 
POTRZEBNI NATYCHMIAST 

DOŚWIADCZENI OPERATORZY MASZYN i POMOCNICY 
WIERTARKI—DRILL PRESS; SZLIFIERKI—GRINDERS; 
TOKARKI—LATHE; FREZARKI—MILLING MACHINES 
Dobra Płaca, Godziny Nadliczbowe, Świadczenia Socjalne 

ENCORE MANUFACTURING CORP. 
4310 Carnegie Ave., Cleveland, O. 44103

Tel. 216 431-1043 Pytać o Mr. Alex Hutnik

Stowarzyszenie Matek Polsko- 
Am. Weteranów zaprasza na za­
bawę stoliczkową or.az losowanie 
książeczek w niedzielę, 7-go paź­
dziernika, w sali SPK, 
North Ave., o godz. 2-ej 
dniu.

Prezeska apeluje do
kich członkiń o poparcie tej zia- 
bawy przez zakupienie biletów, 
książeczek oraz apeluje o przy­
bycie. gdyż dochód jest na — 
Gwiazdkę dla b. Polskich i Ame­
rykańskich żołnierzy, którzy obe­
cnie znajdują się w szipitalu lub 
upominki, które będzie można u- 
żyć na premie na losowanie.

Zostanie podane ciasto i kawa 
dla uczestników zabawy.

Kto ehce otrzymać więcej bile­
tów lub złożyć premie może się 
porozumieć z Prezeską Matką Ja­
dwigą Gackowska, na telefon — 
HU 6-5812.

Przypominamy datę naszego Ju­
bileuszu, — niedziela, 30-go mar­
ca, 1974 roku.

Jadwiga Gackowska, prezeska; 
Teofila Ćwik, sekretarka; Helena 
M. Stermińska, koresp.

Obszerne sprawozdania zdały 
Kom. H. Orawiec, wiceprez. G. 
Gajda; Sekretarka M. L. Szeląg; 
skarbniczka Z. Witkowska i hon. 
Dyrektorka ZNP K. Dienes.

Kontest zaszłoroczny zostanie 
załatwiony w najbliższych dniach 

I i nagrody zostaną wypłacone na 
przyszłym posiedzeniu.

Z Sejmiku sprawozdanie zdała 
Kom. H. Orawiec, zaś finansowe 
Sekr. M. L. Szeląg. Przewodn. 
Kom. Imprez p. G. Gajda, złożyła 
podziękowanie za piękne fanty, 
pomoc na sali i w sprzedaży lo­
sów wszystkim Paniom.

Komitet Rozwoju — Przew. G.
Wesołowska zaapelowała 
żenie sił w ostatnich 
września, byśmy mogli 
Palmę Pierwszeństwa.

Komitet Młodzież., p. Z. Wit­
kowska, apeluje o młodzież, któ­
ra interesuje się muzyką, — by 
wstępowała w szeregi Trębaczy i 
Doboszy Gminy 80ej ZNP. Osta­
nie uzyskali oni 10 nowych 
członków , a potrzeba jest wię­
cej. Lekcje odbywają się w każ­
dy czwartek, od godz. 7 do 9-ej 
wieczorem, w sali pnr. 3340 So. 
Morgan ul. Bliższe szczegóły 
można otrzymać dzwoniąc na tel. 
V. Jędrysik, BO 8-9066 lub 
Witkowska, ĘO 7-7844.

Komitet Zabaw — przew. 
Gajda podała do wiadomości,
narazić nie mamy sali na Rewię 
Młodz. i Zabawę Towarzyską 
Wydziału Kobiet. Pani Gajda 
przedstawiła sugestie na urzą­
dzenie zabawy “bingo”. Po dys­
kusji zostawiono tę sprawę do 
przyszłego posiedzenia, a w mię­
dzyczasie należy starać się o pe­
wne informacje odnośnie sali 
Cicero Society na Rewię i Zaba­
wę Towarzyską Wydz. Kobiet.

Rewia Młodzieżowa — Pani G. 
Gajda ogłosiła, że gdy tylko 
wpłyną informacje co do sali i
dnia, nastąpi porozumienie z pp. 
Nauczycielkami i zostanie ułożo­
ny program, tak by numery wy­
stępów nie powtarzały się.

Zabawa Tow. Korporacji Do­
mu Młodz. — Komisarka 
wała o fanty, poparcie i 
na sali w dniu zalbawy, 
niedzielę, 30-go września,
p. R. Hawryszko, 4756 So. Wes­
tern Ave.

dla nich...
Ordynat przykro dotknięty odszedł w inną stronę.
Bohdan nie spuszczał oczu z Luci.
Dzieci po otrzymaniu podarków śpiewały chórem kolędy, 

potem orkiestra Miejscowa zaczęła grać i rozpoczęły się za­
bawy. Marszałek dworu i ochmistrzyni czuwali nad porząd­
kiem.

Późno w nocy, przed rozpoczęciem w kaplicy zamkowej 
Pasterki, Waldemar, Lucia i Bohdan wyszli na najwyższy 
taras od strony rzeki.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK 

Polski 
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku 
WXEN 

106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecr. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano

Korespondenci: Eugenia i Jerzy Stolarczyk
9421 Alexander Rd., Cleveland 44125, Tel. 641-7528 Area Code 216
Od Redakcji:— Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towarzystw i Klubów — uprasza się 
wszelkie zawiadomienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland i okolicy nadsyłać wprost 
do korespondentów Dziennika Związkowego—pp. E. J. Stolarczyk pod wyżej podany 
adres.
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(Ciąg dalszy)

Roiło się na kartofliskach od zaborczych mas ludzkich. 
Ostatnie płody wydzierano glebie.
Na trakcie, równoległe z polem, pełnym kopaczów, jechał 

kłusem długi, strojny zaprzęg. Ludzie spoglądali ciekawie.
— Ho! się z daleka! To nie tutesznie — mówili do siebie 

kopacze gwarą miejscową.
— To konie biało-czerkaskie — rzekł Holewicz zdziwiony 

— Znam te konie. Ale czyżby na prawdę?... Trochę za 
daleko.

Bohdan się zdumiał.
— Z Biało-Czerkas? Co znowu? Tyle mil? . . . 
Holewicz przypatrywał się uważnie.
Lando zaprężone w czwórkę koni, zatrzymało się nagle.
— Ano tak! To pewno ordynat? — potwierdził Holewicz. 
Bodzio pędem puścił się przez zagony. Krzyknął radośnie, 

ujrzawszy wychyloną z landa postać Waldemara.
Powitali się z pewnym rozczuleniem.
— Siadaj i pojedziemy — rzekł ordynat.
— Do Rusłocka? Ponieccy wyjechali.
— Wiem. Przyjechałem do ciebie, nie do nich. 
Bohdan serdecznie uścisnął mu rękę.
— Dziękuję ci, wuju. Nawet nie myślałem, że dla mnie. 

... zechcesz tyle mil...
— Jechałem rozstawnymi końmi Ale cóż ci to, Bodziu? 

czemuś taki przejęty?
Bohdan smutno spojrzał mu w oczy.
— Bo myślałem, że już wszyscy... zapomnieli o mnie. 
W głosie jego zadrgał bezmierny żal.
Waldemar się wzruszył.
— Słuchaj, chłopcze, listy piszesz swobodne, jednak nie 

wydajesz mi się zadowolonym. Źle ci jest Mów.
Bohdan ściął wargi. Walczył z sobą, i Waldemar to wi­

dział. Ale młodziniec odparł spokojnie, nawet z uśmiechem.
— Ha! wuju; pracuję, to trudno. Minęły dla mnie czasy 

różane.
Więc wytrwasz; prawda....
— Tak, do roku. W Rusłocku dłużej nie zostanę.
— Ale wiesz?... Była u mnie twoja matka.
— Pewno z pretensjami?! I do minie pisała, oburzona za 

to, że pracuję, chce abym wrócił do Czerczyna i był admini­
stratorem Wiktora.

Bohdan z fantazją poprawił czapkę.
— To się nie da zrobić — zawołał rezolutnie.
— Wiktora nie ma w Czerczynie.
— A gdzież jest?...
— W świecie, jak ty dawniej! — rzekł ordynat, badając 

wrażenie.
— Jak to?... traci!...
— Nawet bardzo. Hula, awanturuje się gra...
Bohdan zbladł, w oczach mignęła mu rozpacz, coś w nich 

błysnęło wilgotnego.
— Biedna, biedna mama! Dwóch nas ma, i obaj... łotry! 

— szepnął drżącymi ustami.
Waldemar, wzruszony do głębi, objął go i ucałował.
— Jesteś dobry, chłopcze. Nie nazywaj się łotrem; wła­

ściwie nigdy nie byłeś nim.
— Wyratowałem się, wuju, przez ciebie. Ale cóż z mamą? 
Ruchem zbolałym i tragicznym splótł palce u rąk.
— Ojej! jak ja muszę wziąć się w kupę i pracować, żeby 

mamie... Bo, Wiktor zatraci ją: on bez serca.
— I bez surtńenia, dodaj — rzekł Waldemar. — Jego nikt 

i nic nie poprawi.
Jechali, milcząc; nagle Bodzio wziął Waldemara za rękę. 

Przemówił wahaj ąco się, niepewnie:
— Wuju, a co z Lucią?... Czy już... mogę wam... po­

winszować i cieszyć się?
Waldemar poczerwieniał. Zsunął brwi. Zakłopotanie 

drgało mu na twarzy.
— Czy... chciałbyś tego? — spytał trochę badawczo.
Bodzio gwałtownie ścisnął jego dłoń.
— Bardzo, bardzo, wuju! Ona godna być twoją żoną i 

ordynatową głębowicką. Przy tym ona cię kocha!...
— No, dobrze. To są rzeczy dalsze. Mówmy o twej pracy 

i projektach.
Bodzio odczuł w samym tonie Waldemara, że to są rzeczy 

bardzo bliskie, ale delikatnie zwrócił rozmowę.
Był szczerze zadowolony.

XXXVII
W zamku głębowickim uroczyście obchodzono wilię Bo­

żego Narodzenia.
Stary pan Maciej, otulony troskliwie przez wnuczkę, 

przyjechał z nią razem. ,
Po wieczerzy w wielkiej sali przyjęć tłum dzieci ze szko­

ły i z ochronek głębowickiej i słodkowickiej, które przyjecha­
ły na kilku saniach, otaczał przepyszną choinkę. Właściwie 
była to jodła, sięgająca pod sufit wysokiej sali, zatopiona w 
powodzi światła, lśniąca jak skarbiec z klejnotami. Lucia 
rozdawała podarki, chodząc wśród gromad dziecinnych, niby 
ich wieszczka. W gładkiej czarnej, aksamitnej suikni, ozdobio­
nej tylko sznurem pereł, smukła i wiotka, robiła wrażenie 
cichej kapłanki. Jej włosy popielate w kontraście z czernią 
aksamitu, mieniły się bogatą masą, żywe i nęcące. Waldemar 
patrzał na nią uparcie. Przypominała mu się nazwa dana 
przed rokiem w Warszawie: westalka.

— Tak, ona istotnie ma w sobie coś z westalki: powagę i 
wdzięk... — pomyślał.

Bohdan, który przyjechał na święta z Rusłooka, widocz­
nie to sarno zauważył. Szepnął do ordynata:

— Wie wuj, że ta Lucia robi wrażenie... mistyczne. Ma 
w sobie coś tajemniczego. .

Przypatrywał się jej jak psycholog, wreszcie rzekł pręd­
ko, z akcentem dziwnej pewności i zarazem obawy:

— Tak, takie postacie kobiet bywają albo bardzo szczę­
śliwe albo... bardzo nieszczęśliwe. Tragiczne! Połowiczność 
nie

Z Posiedzenia Wydziału Kobiet 
Okręgu XII-go ZNP

SEVENTY-FIVE 
each pattern add 
each Pattern for 
Special Handling.

Send to — Anne Adams 
POLISH DAILY ZGODA, 
Pattern Dept., 243 West
Street, New York, N. Y. 10011. 
Print NAME, ADDRESS with 
ZIP, SIZE, STYLE, NUMBER.

“Inches Slimmer” Styles star 
in New Fall - Winter PATTERN 
CATALOG plus pant - suits, caf­
tans, separates, more ! Over 100 j 
styles, all sizes. Free pattern cou- i 
pen. Send 75<.
New .' Sew t Knit Book— 
has basic tissue pattern...........$1.25
Instant C ewing Book................$1.00
Ins' ■>: l ashion Book..............$1.00

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Wł. Tomaszewski

PRINTED PATTERN 
4635
SIZES
2-8

Lira” z Chicago pod dyrekcją Alice Stephens wystąpił z koncertem pieśni o Ko-

SEVEN, yes, seven quickie, 
easy, pietty, school and party 
styles with princess lines in 
one pattern! Choose perman­
ent press cottons or knits in 
plaids, checks, solids!

Printed Pattern 4635: 
Children’s Sizes 2, 4, 6, 8. Size 
6 takes 1% yards 60-inch.

• i
L ;i



Ks. Biskup Krawczak o Polonii
W Polsce bawił jako gość 

kardynałów Wyszyńskiego i 
Wojtyły sufragan diecezji De­
troit ks. Artur H. Krawczak. 
Konsekrowany 5 miesięcy te­
mu, post a n o w i ł — po raz 
pierwszy w życiu — odwie­
dzić Polskę, w tym również 
wieś rodzinną swego ojca Jó­
zefa — Połajewo Nowe na 
Kujawach.

W wywiadzie, udzielonym 
“Tygodni k o w i Powszechne­
mu”, ks. biskup oświadczył 
m.in.

“Polonia detroicka jest moc­
na. Mamy w diecezji ok. 350- 
400 tysięcy Polaków, objętych 
36 parafiami polonijnymi. Jak 
we wszystkich więk szych 
miastach, tak i w Detroit — 
śródmieście wymiera, ludzie 
przenoszą się na przedmieścia 
lub poza miasto, to też i nie­
które parafie trochę słabną 
co do ilości ludzi.

Ale przeprowadzając się za 
miasto, ludzie organizują się 
w nowe grupy, włączając się 
do nowych parafii, a w każ- 
rej parafii jest 45 do 50 pro­
cent Polaków. I tak się Po­
lonia, prawdziwie żywa, trzy­
ma. ______ _________

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Wtorek, 2 Paźdz.
Klub Pań Chicago, Grupa 2582 

ZNP odbędzie powakacyjne posie­
dzenie we wtorek, 2-go paździer­
nika, w sali posiedzeń w Lo 
Rayne Chaiteau, pnr. 5925 W. Di- 
versey Ave. o godz. 7:30 wiecz.

Na posiedzeniu komitet zabaw 
zda sprawozdanie z odbytej za­
bawy, z której czysty dochód jest 
przeznaczony na fundusz pomnika 
Kopernika. Członkinie które chcą 
złożyć donacje na ten fundusz pro­
szone są uczynić to na posiedzeniu.

Po posiedzeniu będzie podana 
kawa i ciastka.

Stefania Michałowska — preze­
ska; Wiktoria Kolman — sekre­
tarka. —

Środa, 3 Paźdz.
Alliance Society Grupa 2475 

ZNP odbędzie swoje miesięczne 
zebranie w środę, 3-go październi­
ka, o godz. 8-ej wieczorem w sali 
posiedzeń p. Słowika, przy Mil­
waukee i Belmont Ave.

Ponieważ są ważne sprawy do 
załatwienia uiprssza się członków 
naszej Grupy, o liczne przybycie.

Prezes—Karol Bojkowski; Se­
kretarz prot. Jan Wróblewski.

0 Pomoc Dla 
Kościoła w Jaśle

Siostry zakonne Wizytki w Ja­
śle nadesłały list z podziękowa­
niami dła Dobrodziejów, — którzy 
przez swe datki i ofiary pozwolili 
na odrestaurowanie i wyposażenie 
kościoła w Jaśle, przyrzekając 
modlitwy za żywych i zmarłych 
Dobroczyńców.

Obecnie kościół wymaga dal­
szych prac, a więc i łaskawych 
datków a to na ułożenie chodnika 
i wzniesienie żelaznego parkanu 
czy płotu. Ofiary do $10 można 
nadsyłać w listach poleconych, zaś 
większe ofiary przez Bank Polska 
Kasa Opieki z zaznaczeniem “Do 
wyboru”, na adres: Maria Dzie­
dzic, ulica Klasztorna 3, 38-200 
Jasło, woj. Rzeszowskie, Polska.

BIRMINGHAM, ALA. — 
Asystentka Białego Domu Jill 
Ruckelshaus, żona gen. Willi­
ama Ruckelshausa, oświad­
czyła że ogólny program po­
lepszenia sytuacji kobiet bę­
dzie zatwierdzony jeszcze 
przed 1976 rokiem. (UPI)

. . . Księży nigdy nie ma 
dosyć. Ale my sobie jakoś 
dajemy radę. W naszej die­
cezji, wliczając w to księży 
nowo przybyłych z Polski, — 
mamy razem około 200 pol­
skich księży. Parafie są na 
ogół obsłużone, t.j. w takiej 
samej proporcji, co inne pa­
rafie w diecezji. Co do po­
wołań — nie mamy ich dosyć. 
W tym roku było w naszej 
archidiecezji 15 święceń, — w 
tym dziesięciu kapłanów pol­
skiego pochodzenia. W przy­
szłym roku będzie o 5 powo­
łań polskich więcej.

. . . Jeżeli chodzi o litur­
gię, to Polacy przodują. Msze 
są odprawiane przeważnie, w 
języku polskim. Są niektóre 
parafie, które od czasu do cza­
su mają sumy po łacinie.
... W terytorialnych pa­

rafiach nabożeństwa są na 
ogół w języku angielskim, — 
ale jeżeli jakaś grupa, czy to 
włoska czy polska zażąda, to 
są i nabożeństwa w języku 
włoskim albo polskim. — Ale 
przeważnie w tych miesza­
nych parafiach, jeśli jest tam 
większy zespół Polaków, to 
jest także i kapłan pochodze­
nia polskiego, i może przynaj­
mniej spowiedzi słuchać po 
polsku.

Jak wiadomo, — w Stanach 
istnieje ostry problem mu­
rzyński. Często dochodzi do 
konfliktów między ludnością 
czarną i białą. W mieście De­
troit i w diecezji jest bardzo 
wielu Murzynów. Niektórzy 
z nich są katolikami i to — 
nieraz — bardzo gorliwymi.

Polacy amerykańscy mają 
nieraz opinię, że są przeciw 
Murzynom, struktura społecz- 
no-etniczna ludności amery­
kańskiej jest taka, że Murzy­
ni następują zaraz po Pola­
kach. Ludność czarna, napły­
wająca do nowych dzielnic 
miast, nieraz wypierała Pola­
ków, nieraz dochodziło do 
konfliktów. Dwu księży pol­
skich miało parafie z połową 
ludności polskiej, połową mu­
rzyńskiej.

Pow stawały na tym tle 
trudności. Otóż gdy byłem 
prezesem Stowarzyszenia Ka­
płanów Polskich, założyliśmy 
w Detroit Polish-Black Con­
ference — Konferencję Pol- 
sko-Murzyńską, na której cze­
le stoją księża. Zaczęliśmy 
rozmawiać z Murzynami, wie­
le trudności udało się usunąć, 
konflikty załagodzić.

Ten eksperyment stał się 
modelem dla całej Ameryki, 
podobne konferencje tworzą 
się w innych diecezjach (jesz­
cze nie we wszystkich), wzy­
wano nas na konferencje do 
Washingtonu; a także inne 
wyznania — np. Żydzi — za­
częły iść za naszym przykła­
dem. Myślę, że jest to przy­
kład posoborowej “postawy 
otwartej”, postawy dialogu.

Na zakończenie wywiadu 
ks. biskup Krawczak oświad­
czył:

— Czuję się tu jak w domu. 
Pobyt w Polsce jest dla mnie 
źródłem wielkiej radości. — 
Wrażenia są wielkie, wzru­
szające, budujące. Spodzie­
wałem się tu znaleźć ducha 
prawdziwie religijnego i nie 
zawiodłem się, widzę, że duch 
ten jest żywy.

Dziś rano byłem w kościele 
Mariackim, ks. bp Groblicki 
poświęcił tam replikę, minia­
turę Mariackiego ołtarza Wita 
Stwosza. Jest to bardzo wier­
na i piękna kopia, dzieło Sta­
nisława Bałosa z Grzechyni 
koło Makowa. Ten ołtarz to 
dar Krakowa dla Seminarium 
Polskiego w Orchard Lake. 
Zabiorę tę kopię ołtarza do 
Ameryki i umieścimy ją w 
kościele seminarium Orchard 
Lake.

Umocnienie 
Dyscypliny

Celem “umocnienia dyscy- 
: pliny” rząd PRL postanowił, 
; że pracownik porzucający sa­
mowolnie pracę lub zwolnio- 

I ny dyscyplinarnie może liczyć 
i — po zaangażowaniu w nowej 
i placówce — tylko na najniż- 
' szą stawkę pracy na danym 
stanowisku. Dopiero po roku 
lub 6 miesiącach może dostać 
podwyżkę, ale pod warunkiem 
wykazania się szczególnymi 
osiągnięciami.

Podobnie pracownik, który 
wypowiedział pracę, nie może 
w nowym zakładzie przez 6 
miesięcy dostać wyższego wy­
nagrodzenia niż poprzednio.

14 Października:
ODSŁONIĘCIE POMNIKA KOPERNIKA 

przed Adler Planetarium o 3:30

Bankiet “HERITAGE AWARD”
w Hotelu Hilton o 5:30

Po informacje i bilety telefonować 252-6655

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). WTOREK, 2-GO PAŹDZIERNIKA (TUES,. OCT. 2), 1973
Pani Kinga Dziubak Podpisuje 

Akt Erekcyjny w Dniu 6 Września

U

Pani Kinga Dziubak podpisuje Akt Erekcyjny składając $2,500.00 na pomnik 
Kopernika.

Pani H. Raczyńska, córka p. Dziubak oraz dr. A. Rytel towarzyszą tej uroczystości.

Bankiet 20-Lecia Chóru 
Im. I. Paderewskiego

Prezes KPA i ZNP Mec. Mazewski 
Wygłosi Główne Przemówienie

Sejmik Okręgu 13 ZNP
Odbędzie Się w Niedzielę,

7-go Października

Chór im. Paderewskiego za­
prasza całą Polonię na ban­
kiet 20-lecia, który odbędzie 
się w niedzielę, dnia 7-go paź­
dziernika, salach Oazy, pnr. 
1250 N. Milwaukee ave. Po 
rezerwacje, które są koniecz­
ne ze względu na podawaną 
gorącą kolację prosimy tele­
fonować do p. Barbary Folk, 
284-1829, albo do p. Grażyny 
Sikorski, 247-0972, po godzinie 
6-ej wieczorem.

Aby upamiętnić tą rocznicę 
zaproszono wiele wybitnych 
osobistości polonijnych.

Prezes Z.N.P. mec. Alojzy 
Mazewski będzie głównym 
mówcą na bankiecie.

Na intencję Chóru odpra­
wiona zostanie Msza św. o go-

Wieczór Towarzyski 
u Warszawiaków

Zarząd Klubu Przyjaciół War­
szawy serdecznie zaprasza 
członków i sympatyków Klu­
bu na pierwszą powakacyjną 
herbatkę towarzyską w sobo­
tę, dnia 6 października, do no­
wo odmalowanej, obszernej 
sali klubu pnr. 6965 W. Bel­
mont ave.

Wieczór urozmaicony zosta­
nie programem pod kierownic­
twem i z udziałem Zygmunta 
Kossakowskiego. Miła atmo­
sfera, dancing, bridge, kawa, 
kanapki, ciastka, bar. Wstęp 
za zaproszeniami. Początek o 
godz. 8-ej wieczorem. Donacja 
$3.50.

Z Gminy 39 ZNP
Powakacyjne posied zenie 

Gminy 39 ZNP odbędzie się 
we wtorek, dnia 2 październi­
ka, o godzinie 7.30 wieczorem, 
w sali im. Juliusza Słowackie­
go, pnr. 1700 W. 48-ma ulica.

Delegaci proszeni są o licz­
ne przybycie, gdyż są ważne 
sprawy do załatwienia.

Franciszek Prochot, prezes; 
Helena Marzec, sekretarka. — 

Miesiąc Członkostwa 
Victory Post Nr. 34

Ze względu na to, iż Depar­
tament stanu Illinois, Oddział 
Pań Amvets obchodził wrze­
sień jako “Miesiąc członko­
stwa”, Oddział Pań Amvets 
Victory Post nr 34, pnr. 3172- 
74 N. Milwaukee Ave. serdecz­
nie zaprasza żony, matki i sio­
stry weteranów 2-ej wojny 
światowej, Korei i Wietnamu 
do zapisania się do ich Oddzia­
łu.

Prze wodnicząca komitetu 
członkostwa p. Dorota Kuko- 
wińsk-a podaj e do wiadomości, 
że aby zdobyć specjalny Cer­
tyfikat członkostwa, nasz Od­
dział Pań musi osiągnąć 100% 
odnowienia członkostwa przed 
15-ym października. Wszystkie 
dotychczasowe i nowe człon­
kinie są serdecznie proszone o 
przybycie.

Genowefa Podraża, przew. 
reklamy. 

dżinie 11-ej rano w kaplicy 
O.O. Jezuitów pnr. 4105 N. 
Avers ul., zaś kazanie okolicz­
nościowe wygłosi ks. Jan Szu­
ba, kaipelan Chóru. Zarząd i 
członkowie Chóru zapraszają 
wszystkich do kaplicy na tę 
uroczystość.

Ze względu na poprzednio 
zaplanowane wakacje na wy­
spach Hawajskich, nie będzie 
mógł być obecny na bankiecie 
p. Franciszek Leśniak, który 
w roku 1953 był głównym or­
ganizatorem i założycielem, 
jak również dyrygentem Chó­
ru przez pierwsze jedenaście 
lat. Komitet balu życzy, pań­
stwu Leśniakom szczęśliwej 
podróży.

Spotykamy się więc na ban­
kiecie Chóru im. Paderew­
skiego w niedzielę,, dnia 7-go 
października, na którą tą uro­
czystość zarząd i członkowie 
Chóru zapraszają serdecznie 
całą Polonię, byłych człon­
ków i sympatyków, oraz 
wszystkie Chóry Okręgu 1-go 
Z.S.P.A. — K. Trela, sekr.

Uczczenie 
Długoletniej 

Związkowczyni
Bardzo liczna grupa członków 

z Tow. Strzelców Obrony Białego 
Orła, Oddział 191 Legionu Puła­
skiego Grupy 2185 ZNP, a nale­
żąca do licznej rodziny urządziła 
w niedzielę, 23 września w Joy 
Club, 2534 W. North Ave., przy­
jęcie dla uczczenia 81 lat liczącej 
pani Katarzyny Korczak, długo­
letniej członkini Grupy 2185 z 
nacji rocznicy Jej urodzin.

Na sali Joy Club obecne były 
dzieci pani Korczak, synowie Bo­
lesław i Henryk i ich małżonki i 
dzieci, nadto córka Waleria Ja­
chym oraz ich dzieci, wnuki i 
wnuczki oraz prawnuczki Soleni- 
zantiki. Ogółem 18 wnuków i 19 
pra wnucząt.

Wszyscy oni należą do Tow. 
Strzelców Obrony Białego Orła w 
liczbie około 50 osób. Solenizantkę 
obdarzono upominkami i tortem 
oraz bukietem róż.

Należy tu podkreślić, iż w ro­
dzinie Solenizantki znajduje się 
szereg wybitnych i dobrze posła­
nych społecznie osób, syn Bole­
sław jest prezesem Tow. Pieka­
rzy Polskich, syn Henryk jest pre­
zesem Klubu Familijnego Wzaj. 
Pomocy. Wielu z wnuków ukoń­
czyło uniwersytety i zajmuje po­
ważne stanowiska w społeczeń­
stwie.

Córka Bolesława Korczak z za­
wodu nauczycielka wyszła zamąż 
za mgr. Juliana Bogus, kierowni­
ka szkoły średniej Finlay. — Je­
den z synów Bolesława jest inży­
nierem chemikiem i jest na odpo­
wiedzialnym stanowisku rządo­
wym w Filadelfii, inny syn jest 
oficerem w US Marynarce, jeden 
jest znowu adwokatem.

Wielu z rodziny Solenizantki — 
pani Katarzyny Korczak należy do 
Grupy 2185 ZNP i do innych or­
ganizacji, jak do Klubu Żukowice 
Stare, Klubu Familijnego Wzaj. 
Pomocy, Tow. Piekarzy Polskich 
i w nich pełnią oni urzędy. — W.K.

Poświęcenie Windy 
w Domu Św. Józefa

Obchodzący diamentową rocz­
nicę Dom św. Józefa obchodził 
cicho ale w duchu uroczystym 
poświęcenie nowej windy, dnia 8 
września, w Święto Narodzenia 
NMP.

Kapelan Domu, ks. Józef S. 
Samborski C.R., dokonał poświę­
cenia windy. Przecięcia wstążki 
na 2-im piętrze dokonała rezy- 
dentka p. Charlotte Słupkowska 
(której mąż wybudował Dom św. 
Józefa), oraz Antoni Suwalski, na 
1-ym piętrze. Po poświęceniu Sio­
stry zakonne częstowały rezy- 
dentki winem i piernikami.

Koszt windy wynosi $100,000, 
które w miarę możności Siostry 
Franciszkanki Błog. Kunegundy 
i przy nieust. pomocy Matki Ma­
rii Teresy Dudzik, — zostanie 
uzupełniony. — Marie Sienkie­
wicz.

Geraldine Leffner 
Wzór Godny 

Naśladowania

Geraldine Leffner

Nie ma nagród, po które by nie 
sięgnęła, młoda i ambitna Geral­
dine Marie Leffner, członkini St. 
Fidelis Society, Nr. 878 ZPRK w 
Chicago.

Niedawno graduowana w High 
School im. św. Stanisława Kostki, 
pełniła tam funkcję przewodni­
czącej National Honor Society. 
Była równocześnie wydawcą ga­
zetki szkolnej oraz rocznika 
szkolnego. Należała do szeregu 
stowarzyszeń szkolnych.

Geraldine jest laureatką Illinois 
State Scholarship Monetary 
Award, oraz specjalnej nagrody 
matematycznej. Posiada świade­
ctwo uczestnictwa w Polish Arts 
Club Contest Literary.

W ciągu lat szkolnych była 
zdobywczynią szeregu nagród i 
wyróżnień. W roku 1970 otrzymu­
je złoty medal z Polish Legion of 
American Veterans, Ironsides 
Post 16, jedno z najwyższych od­
znaczeń w ciągu ośmiu lat nauki 
w St. Fidelis Elementary School.

W roku 1972 zdobywa drugie 
miejsce w ramach 25th Annual 
Voice of Democracy, prograr 
sponsorowanego przez First Di 
trict of the Veterans of Foreign 
Wars.

Geraldine Marie Leffner kon­
tynuuje obecnie studia na North­
western University. Jest córką 
Mikołaja i Marii Leffner. Posiada 
jedynego brata, aktualnie studiu­
jącego na Loyola University.

Swoją wspaniałą postawą 
Geraldine Marie Leffner, może 
służyć innym za przykład.

Niniejszym zwołuję Sejmik 
Okręgu 13 ZNP, na niedzielę, 
7-go października, br., na go­
dzinę 1-sza po południu, do 
sali E. Moskala, Skarbnika 
ZNP, pnr. 5639 N. Milwaukee 
Ave.

Zarządy Gmin przynależ­
nych do Okręgu 13 ZNP pro-

Zabawa Jesienna 
Koła Rodzicielskiego 

Szkoły Kościuszki
Wiadomo, że polskie szkoły so­

botnią poza sporadyczną pomocą 
niekióirych organizacji polonij­
nych utrzymują się ze składek 
członkowskich swoich kół rodzi­
cielskich. Wpływy te jednak nie 
pokrywają bieżących wydatków 
szkoły. Trudno mówić o dalszym 
obciążeniu zainteresowanych ro­
dziców, gdyż i tak ponoszą oni 
wielkie ciężary na powszechne 
kształcenie swoich dzieci. Aby 
pokryć niedobory — związane z 
utrzymaniem polskich szkół, Ko­
mitety Rodzicielskie urządzają im­
prezy dochodowe.

Koło Rodzicielskie Polskiej 
Szkoły im. T. Kościuszki urządza 
w ciągu roku dwie zabawy ta­
neczne. W sobotę, dnia 6 paździer­
nika odbędzie się zabawa jesien­
na w sali parafii św. Władysła­
wa pnr 3343 N. Long Ave. Począ­
tek o godz. 8 wfecz.

Serdecznie zapraszamy wszyst­
kich, którzy pragną, by dzieci 
nasze wychowane były w duchu 
ojców, a gdy dorosną, były zdol­
ne wnieść skarby naszej kultury 
w różnoetniczną kulturę społe­
czeństwa amerykańskiego.

Dla wygody naszych gości Ko- 
mitet Zabawowy przyjmuje wcze­
śniejsze zgłoszenia na rezerwację 
stolików. Zgłoszenia przyjmują: p. 
J. Rachwalska — TE 539-5531 i p. 
Kolasa tel. AV 2-2495. Liczymy 
na pomoc naszego społeczeństwa 
polonijnego, świadomego swych 
obowiązków.

W. Wierzbicki, prezes Koła Ro­
dzicielskiego; K. Lorenc, kierow­
nik szkoły.

Z Gminy 41 ZNP
Gmina 41 ZNP zwołuje swe 

pierwsze powakacyjne posie­
dzenie w środę, 3 październi­
ka w sali del. A. Leszczyń­
skiej, pnr. 2532 W. Fullerton 
Ave. o godz. 8-ej wieczorem 
punktualnie.

Prezes Czesław M. Koście­
lak zapowiada miłą niespo­
dziankę dla uczestników. Ko­
mitet Sportu apeluje do osób 
zainteresowanych wstąpie­
niem do drużyn kręglarskfich 
— spodziewamy się sprawo­
zdania Komitetu Młodzieży.

Komitet Prasy apeluje o 
złożenie życzeń do Dziennika 
Związkowego w Wydaniu Ju­
bileuszowym. Sekretarka po­
siada jeszcze kilka pokwito­
wań, kto więc nie złożył swej 
donacji na Pomnik Mikołaja 
Kopernika, może je złożyć na 
posiedzeniu Gminy 41 ZNP. 
Pokwitowanie będzie dorę­
czone przed odsłonięciem 
pomnika w niedzielę, 14 paź­
dziernika br.

Czesław M. Kościelak, pre­
zes; Helena M. Stermdńska, 
sekretarka.

Klub Przyjaciół 
Prez. Mazewskiego 

— Zebranie
Regularne posiedzenie Klu­

bu Przyjaciół Prezesa Z.N.P., 
mec. A. A. Mazewskiego odbę­
dzie się we wtorek, dnia 2-go 
października, o godzinie 7.30 
wieczorem, w sali S.P.K., pnr. 
2914 W. North Ave. Zarząd 
uprasza członkostwo o liczne 
przybycie.

Czesław Kościelak, prezes; 
Helena Stermińska, sekr. 

szone są o przysłanie pełnej 
liczby delegatów i delegatek i 
dostarczenie ich wykazu na 
Sejmik.

Do udziału w Sejmiku za­
praszam cały Zarząd Central­
ny ZNP z prezesem A. A. 
Mazewskim na czele, komisar- 
kę Okręgu 13 Zofię Buczkow­
ską, przewodniczącego komi­
tetu rozwoju Okręgu 13 B. 
Parafińczuka. — dyr e k t o r a 
sprzedaży ubezpieczeń J. F. 
Foszcza, Komisarza Okręgu 12 
Tomasza Paczyńskiego, komi- 
sarkę Okręgu 12 p. Helenę 
Orawiec, oraz prezesa Stowa­
rzyszenia Domu Młodzieżowe­
go Okręgu 13 p. Armatys, — 
nadto Braci i Siostry Związ­
kowe, którzy interesują się 
rozwojem Związku Narodo­
wego Polskiego.

Z bratnim pozdrowieniem— 
Piotr Kaczmarek, komisarz 
Okręgu 13 Z.N.P.

Z 33-go Okręgu 
Rady Poloniii

Po 3-miesięcznym odpoczynku 
nadchodzi znowu czas, by podjąć 
pracę społeczną i humanitarną 
na rzecz pomocy rodakom w Pol­
sce.

Tak więc posiedzenie Okręgu 
33 (Związkowego) Rady Polonii 
Amerykańskiej odbędzie się w 
środę, dnia 3go października, o 
godz. 7:30 wieczorem, w sali Do­
mu Weteranów Polskich, pnr. 
1239 N. Wood ulica.

Zarząd Okręgu 33go z p. Józe­
fem Sikorą na czele, zaprasza de­
legatów i delegatki na to bardzo 
ważne posiedzenie, gdyż jest dużo 
spraw do załatwienia i ułożenia 
planów na przyszłość.

Zawiadamiamy przy tym, iż 
zabawa stoliczkowa Okręgu 33go 
odbędzie się 18-go listopada, w 
dolnej sali w Domu Weteranów, 
Cały zarząd Okręgu 33-go upra­
sza wszystkich delegatów i przy­
jaciół o konieczne przybycie, do 
pomożenia nam w naszej pracy, 
a my pomożemy Waszym w Pol­
sce.

Do spotkania się na posiedze­
niu 3 października. — Józef Siko­
ra, prezes; wraz z całym zarzą­
dem.

Nauka Jęz. 
Angielskiego

Szkoła języka angielskiego 
w North University Settle­
ment zawiadamia, iż jest je­
szcze kilka miejsc wolnych w 
klasie zaawansowanych. Upra­
sza się zgłaszać rano lub wie­
czorem. Adres: 1400 W. Augu­
sta Blvd., telefon BR 8-7471. 
Nauka jest bezpłatna.

WASHINGTON. — Były 
członek Izby Reprezentan­
tów, Cornelius E. Gallagher, 
skazany na dwa lata więzienia 
za unikanie obowiązku po­
datkowego—po odsiedzeniu 3 
miesięcy—nie uzyskał zgody 
na warunkowe opuszczenie 
więzienia. (UPI)

Do Naszych Czytelników, 
Klientów, Firm i Organizacji
Dziennik Związkowy osiągnął już 65 lat życia. Mimo 

to jest pełen wigoru i energii, chce dalej walczyć o od­
powiednie miejsce dla Polonii w amerykańskim życiu 
i prawo narodu polskiego do decydowania o swoim losie. 
Chce być łącznikiem i dalej służyć Czytelnikom, Fir­
mom, Organizacjom.

W Związku z Tym
Specjalne Wydanie Jubileuszowe 

ukaże się 
w sobotę, 27go października, 1973 r.

Zwracamy się z uprzejmą prośbą do tych wszyst­
kich, którzy pragną umieścić płatne ogłoszenia z życze­
niami do naszego obszernego wydania jubileuszowego, 
aby uczynili to nie później jak do środy 17go paździer­
nika b.r. do godziny 12 w południe.

ADMINISTRACJA
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO



Ambicje Japonii
Potencjał przemysłowo-gospodarczy Japo­

nii zapewnił jej już w skali światowej pozy­
cję mocarstwa, z którym trzeba liczyć się na 
rynkach międzynarodowego handlu. I rzeczą 
aż nadto oczywistą jest, że w ślad za osią­
gnięciami gospodarczymi występują japoń­
skie ambicje polityczne.

Obserwatorzy gry Japonii w Narodach 
Zjednoczonych są zdania, że dąży ona do 
zdobycia miejsca w “Klubie Wielkich”, a mia­
nowicie stałego miejsca w Radzie Bezpie­
czeństwa, aby w pewnym sensie zrównać się 
z “Wielką Piątką” z okresu wojennego (Stany 
Zjednoczone, Sowiety, Chiny, Anglia i Fran­
cja), która zapewniła sobie stałe miejsca w 
Radzie Bezpieczeństwa, a do tego dysponuje 
prawem veto.

Istnieją informacje, że gdy japoński pre­
mier Tanaka bawił ostatnio w Washingtonie, 
sprawa stałego miejsca w Radzie Bezpieczeń­
stwa dla Japonii wypłynęła w naradach z 
prez. Nixonem, który miał zapewnić Tanaka, 
że będzie popierał ambicje Japonii w tej 
sprawie.

Problem ten znalazł bardzo wyraźne

potwierdzenie w przemówieniu sekretarza 
stanu Kissingera, który wystąpił wobec 
Ogólnego Zgromadzenia UN w dniu 24-go 
września i w części przemówienia dotyczącej 
objęcia przez Narody Zjednoczone możliwie 
największej liczby oświadczył m. in., że 
Stany popierają sprawę stałego członkostwa 
Japonii w Radzie Bezpieczeństwa.

Wystąpienie japońskiego ministra spraw 
zagranicznych w UN również wskazuje, że 
Japonia chce odgrywać większą rolę w poli­
tyce światowej, interesując się oczywiście 
przede wszystkim regionem Azji. Minister 
Ohira uspokoił jednak narody azjatyckie, że 
Japonia nie zamierza narzucać swoich wpły­
wów Azji w tym okresie po wojnie w Wiet­
namie, a natomiast chce współpracować w 
sensie pokojowym na rzecz odbudowy kra­
jów Azji, mając do dyspozycji potężny czyn­
nik gospodarczy, który wszakże ma być uży­
wany w ramach wielostronnej współpracy, 
a nie na własną rękę przez Japonię. Takie 
ujęcie daje gwarancję, że rola Japonii widzia­
na jest przez Tokio jako rola światowego 
mocarstwa, doceniającego potrzebę współ­
działania w ramach Narodów Zjednoczonych.

Hotele w Polsce
Jest aż nadto oczywiste, że turystyka do 

Polski, owa przysłowiowa “złota żyła”, przy­
noszącą zagraniczne dewizy, nie będzie mo­
gła rozszerzać się, jeśli kraj nie będzie wypo­
sażony w dostateczną sieć hoteli. Do tego 
hotele te muszą dawać obsługę zagranicz­
nym turystom odpowiadającą powszechnie 
przyjętym w międzynarodowym ruchu tury­
stycznym wymaganiom.

Z hotelami w Polsce jest nadal kiepsko, 
to też ów “hotelowy skok”, o którym donio­
sło “Życie Warszawy”, jest zapowiedzią 
zmian na lepsze. Leży to w interesie tury­
stów z zagranicy, dla których Polska staje 
się z każdym rokiem bardziej atrakcyjna, jak 
też leży to w interesie polskiego przemysłu 
hotelowo-turystycznego, wciąż raczej zapóź- 
nionego w rozwoju i metodach operacyjnych.

Według warszawskiego dziennika, War­
szawa uzyskała dwa nowe hotele, “Forum” 
i “Solec”, pobudowane przez Szwedów w 
sposób i pod względem tempa wykonywa­
nych robót budzący zachwyt Warszawiaków, 
jak i zdumienie dlaczego “Szwedzi mogą”, 
a “nasi nie potrafią”. Dodatkowy hotel, któ­
rego budowa zacznie się jeszcze w tym roku, 
stanie przy Placu Zwycięstwa jako centrum 
hotelowe sieci Intercontinental.

W Zakopanem Jugosłowianie budują hotel- 
pensjonat na 600 miejsc, w Krakowie po­
wstanie hotel sieci Holiday Inn, zaś plany

przewidują prócz tego pobudowanie w Kato­
wicach, Olsztynie, Poznaniu, Wrocławiu, 
Warszawie i Gdańsku t.zw. “Novoteli” (typ 
moteli, ale bez zaplecza samochodowego).

Wreszcie w przyszłym roku zostaną pod­
jęte budowy hoteli w Gdyni, Międzyzdrojach 
i Krynicy, jak też planuje się, aby poza 
wykorzystywaniem kredytów zagranicznych 
podjąć program budowy hoteli z wielkich 
płyt, finansowany w ramach wewnętrznych 
możliwości kraju.

“Życie Warszawy” słusznie zwraca uwagę 
na tempo rozwoju polskiego hotelarstwa, gdy 
jeszcze nie tak dawno “budowa hotelu wyż­
szej klasy ślimaczyła się 6-8 lat, a nawet 
i kilkanaście, przy czym około trzech lat 
przypadało na opracowanie dokumentacji”. 
Napewno Szwedzi zawstydzili polskich budo­
wniczych.

Nowe hotele i nowe plany dalszego rozwo­
ju przemysłu hotelowego nie mogą jednak 
wywoływać euforii, jak pisze “Życie War­
szawy”, dodając jakże prawdziwe stwierdze­
nie: “Jeśli idzie o budownictwo hotelowe, 
jesteśmy na szarym końcu wśród krajów 
w świecie, jak i wśród krajów Europy. Dużo 
więcej budują Węgrzy, Rumunii i Bułgarzy”.

Więc nic dziwnego, że “turystom zagra­
nicznym przybywającym do stolicy, propo­
nuje się nie tylko hotel “Pod Dębami” koło 
Świdra, ale i w Płocku i w Lublinie”.

Obce Inwestycje w U.S.A.
Panuje przekonanie, że amerykański kapi­

tał panuje niepodzielnie nad wolnym świa­
tem. Wypędzony drzwiami, wciska się okna­
mi, obala nieprzyjazne rządy i wpływa decy­
dująco na losy narodów. Jest w tym tylko 
część prawdy.

Inwestycje w innych krajach nie są wyna­
lazkiem amerykańskim. “Royal Dutch 
Shell”, “Nestle”, “Phillips” były pierwszymi 
“multinationals” i wzorem dla amerykań­
skich gigantów przemysłowych. Dziś wśród 
“multinationals” najwięcej jest firm amery­
kańskich, ale stają one wobec coraz silniej­
szej konkurencji firm zachodnio-europejskich 
i japońskich.

“Multinationals” spełniają doniosłą rolę w 
świecie. Budując fabryki w krajach zniszczo­
nych wojną lub opóźnionych w rozwoju, nie 
tylko przynosiły z sobą kapitał, którego te 
kraje nie posiadały, lecz także wiedzę tech­
niczną, oraz wypróbowane metody produkcji 
i organizacji zbytu. Wykształceni przez Ame­
rykanów zarządcy i technicy, organizowali 
przemysł krajowy, stawiając go często na 
równi lub nawet na wyższym poziomie od 
amerykańskich wzorów.

Obecnie role się zmieniły. Obcy kapitał 
inwestuje więcej w Stanach Zjednoczonych, 
niż amerykański za granicą. W sekcjach eko­
nomicznych czasopism często znajdujemy 
wiadomości, że Aristotle Onassis nabył posia­
dłość przy nowojorskiej Fifth Ave., a szach 
Iranu za pośrednictwem Fundacji Pahlevi 
stał się właścicielem gmachu przy 52-ej i 
Fifith Ave.

Niemieckie i szwajcarskie kapitały wyku­
pują ziemię, hotele, motele, restauracje i t. p. 
na Florydzie, w stanach Nowej Anglii i w 
Apallachach. Europejczycy i Japończycy in­

teresują się nie tylko ziemią i hotelami. 
Prawie trzy czwarte inwestycji europejskich 
i japońskich w Stanach Zjednoczonych kie­
ruje się do górnictwa i przemysłu. Obcy 
kapitał unika jednak dziedzin gospodarki 
silnie kontrolowanych przez rząd, jak elek­
trownie, komunikacja i gaz. Wartość obcych 
inwestycji w Stanach Zjednoczonych prze­
kroczyła $70 bilionów i wzrasta stale. Napływ 
obcych kapitałów zwiększył się po dewalu­
acjach dolarach. Łatwo to zrozumieć, gdy 
porównamy, że trzy lata temu zachodnio- 
niemiecka marka była warta 25 centów, 
obecnie 40 centów.

Cykl historyczny wykonał pełny obrót. 
Angielski i szkocki kapitał budował pierwsze 
linie kolejowe, kanały, kopalnie i fabryki 
w młodej republice. Do 1-ej wojny światowej 
kapitał brytyjski był właścicielem znacznej 
części przemysłu, banków i większości firm 
ubezpieczeniowych w U.S.A. Po drugiej woj­
nie światowej, kapitał amerykański zalał 
świat. Obecnie kapitał europejski i japoński 
podejmuje ofensywę na Amerykę.

TO i OWO
Na dorocznym posiedzeniu swego związku, 

dyrektorzy ogrodów zoologicznych NRF po­
stanowili założyć “centralę pośrednictwa 
małżeństw”, by «’ować przed wyginięciem 
rzadkie gatunki zwierząt.

Postanowiono wszystkie samotnie żyjące 
w zoo rzadkie egzemplarze zgłaszać prze­
wodniczącemu związku, tak by na wezwanie 
innego zoo można było znaleźć odpowied­
niego partnera czy partnerkę. W ten sposób 
będzie można zapewnić ogrodom zoologicz­
nym przychówek rzadkich zwierząt.
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Czy Psują Się Stosunki 
z Pekinem?

Michał Gamarnikow

Kluczowe Problemy 
Gospodarki Polskiej

WASHINGTON POST — 
Victor Zorza pisze:

Ostatni “sygnał” Kremla 
dla Białego Domu zawiera 
przypowieść o młodej dziew­
czynie z Rygi... Radio Mos­
kwa w swym komentarzu o- 
strzegło Stany Zjednoczone 
przed “fałszywymi” uśmiecha­
mi ze strony Chin. Ameryka­
nie — instruuje koment a r z 
— winni pamiętać znany li­
meryk (wiersz), o dziewczy­
nie z Rygi, która wybrała się 
na spacer jadąc na grzbiecie 
tygrysa. Wrócili oboje ze spa­
ceru: młoda panna w żołądku 
szeroko uśmiechniętego dra­
pieżnika.

W kierunku Pekinu Rosja 
wysyła podobnie ostrzeżenia; 
twierdzi, że Stany Zjednoczo­
ne zamierzają połknąć Chiny. 
Imperializm — pisze moskiew­
ska “Prawda” — pragnie spę­
tać Chiny, uzależniając je e- 
konomicznie i technologicznie 
i utrzymać je w pozycji wro­
giej wobec Rosji sowieckiej.

Pekin potwierdził, że otrzy­
mał ostrzeżenie Moskwy. Pre­
mier Czou En-lai wskazał pod­
czas ostatniego kongresu par­
tii na zmianę w ustosunkowa­
niu się Chin do Stanów Zjed­
noczonych, oświadczając, że 
oba mocarstwa, tj. Stany Zje­
dnoczone i Związek Sowiecki, 
“starają się połknąć Chiny.” 
Przypisanie im przez Czou 
En-lai tak wielkiego apetytu 
wskazuje, że w stosunkach 
między Chinami i Ameryką 
nastąpił poważny zwrot na 
gorsze.
“Chodzenie po linie,” deli­

katna ekwilibrystyka upra­
wiana przez dra Kissingera, 
znajduje się w niebezpieczeń­
stwie. Przywódcy chińscy są 
zaniepokojeni ostatnim spot­
kaniem na szczycie Nixona i 
Breżniewa. Dr Kissinger o- 
świadczył, że wybiera się do 
Pekinu, ale wizyta ta jest sta­
le odkładana przy czym Wa­
szyngton daje do zrozumienia, 
że to Stany Zjednoczone od-

Koniec “Lata
BALTIMORE SUN:—James 

Kilpatrick pisze:
Powolnie i ledwie dostrze­

galnie, jak przejście lata w 
jesień, może zaistnieć zmiana 
“sezonu” w polityce zagrani­
cznej. Być może, że to tylko 
gra wyobraźni; może jest to 
sprawa nadziei, a nie rzeczy­
wistości, ale w stosunkach so­
wiecko- amerykańskich moż­
na wyczuć jesienne ochłodze­
nie.

Wiele może być źródeł tego 
wrażenia: sprawa Żydów w 
Sowietach, sprzedaż zboża, 
Sołżenicyn, Sacharow, Radio 
Swoboda, zagłuszanie amery­
kańskich programów radio­
wych, zatwierdzenie Kissing­
era, trudności w dziedzinie 
wymiany kulturalnej, jakie 
wystąpiły w Amerykańskiej 
Akademii Nauk. Oznaki mno­
żą się jak opadające jesienne 
liście. Po latach słonecznej po­
gody w stosunkach z Sowie­
tami barometr opada, noce 
stają się zimne.

Nadchodzi, jak można wno­
sić z objawów, poważne o- 
trzeźwienie i ponowne ocenia­
nie sytuacji przez grupę po­
lityczną, która była toleran­
cyjna wobec komunizmu. Pro­
ces ten rozpoczął się rok te­
mu, kiedy prześladowanie so­
wieckich żydów wstrząsnęło 
spokojem sumienia naszych 
przywódców. Prześladowania 
te trwały od lat i nie ma w 
nich nic nowego. Ale obecnie 
protest nabrzmiewa i przyj­
muje wyraźne formy ...

Amerykańska Ak a d e m i a 
Nauk nigdy poprzednio nie 
zaangażowana w “antykomu- 
nizm,” została poruszona do 
tego stopnia, że wysłała ot­
warte i krytyczne ostrzeżenie 
do Moskwy: “Z wielkim nie­
pokojem dowiedzieliśmy się o 
rosnącej fali potępień Sacha- 
rowa.”

Narastający chłód stał się 
widoczny i w Senacie dwa ty­
godnie temu, kiedy Senat o- 
gromną większością 76 głosów 
przeciw 10 postanowił utrzy­
mać Radio Wolna Europa i 
Radio Swoboda, uchwalając 
budżet ponad 50 milionów do­
larów na finansowanie tych 
radiostacji. Pomimo zagłusza­
nia przez Sowiety audycje o- 
bu radiostacji docierają do mi­
lionów słuchaczy.

Bliższe stosunki między 
Waszyngtonem i Moskwą mu­
szą zależeć od wewnętrznych 
zmian w Związku Sowieckim. 
Taki obrót spraw nie powinien 
napotykać na opór w grupie 
liberalnej wobec komunizmu. 
Ostatecznie wszyscy, którzy ze

kładają podróż dla swych wła­
snych przyczyn.

Taiwan stanowi tylko zew­
nętrzny wyraz kłopotów, któ­
re dręczą przywódców chiń­
skich. Ton wystąpienia Czou 
En-laia na kongresie wyraź­
nie wskazuje, że Pekin nie do­
wierza Białemu Domowi, jak 
również nie ufa Kremlowi.— 
Czou potępił umowę o zapo­
bieganiu wojnie atomowej, ja­
ką zawarli w czerwcu Breż­
niew i Nixon. Umowa ta prze­
widuje wspólne narady Wa­
szyngtonu i Moskwy w wypad­
ku groźby takiej wojny gdzie­
kolwiek. Czou nazwał ten u- 
kład “świstkiem papieru.”

Z chińskiego punktu widze­
nia, umowa ta oznacza, że no­
wy wzrost napięcia na grani­
cy chińsko-sowieckiej może 
spowodować wspólny nacisk 
Kremla i Białego Domu, aby 
“zapobiec” wojnie nuklearnej. 
Czyli, że oba supermocarstwa 
mogą narzucić kompromis ko­
sztem interesów Chin.

W niektórych stolicach eu­
ropejskich również uważa się, 
że układ ten może stać się na­
rzędziem narzucenia innym 
kraj om sowiecko - amerykań­
skiego “dyktatu,” pod pozo­
rem zapobiegania wojnie ato­
mowej. Czou En-lai, wyraża­
jąc się w tak gniewny sposób 
o Ameryce, dawał do zrozu­
mienia, że Pekin został przez 
Amerykę wprowadzony w 
błąd i że poszukuje wyjścia 
z zaułka pomiędzy Moskwą i 
Waszyngtonem, w jaki został 
wepchnięty na skutek nowej 
“trójkątnej” dyplomacji.

Takie jest tło wydarzeń, 
które mogą prowadzić do jed­
nej z najpoważniejszych zmian 
w równowadze sił w świecie. 
Istnieją bowiem oznaki, że 
Pekin rozważa możliiwość ob­
niżenia napięcia w konflikcie z 
Rosją, co ponownie może do­
prowadzić do zmiany w struk­
turze stosunków międzynaro­
dowych, zmiany równie rady­
kalnej, jak był wybuch kon­
fliktu chińsko-sowieckiego.

” w Detente
spokojem patrzyli na wewnę­
trzną politykę w Sowietach, 
nigdy nie wahali się wywie­
rać nacisku na Afrykę połu­
dniową, Rodezję czy Grecję. 
A przecież despotyzm stoso­
wany w Sowietach jest tysiąc 
razy bardziej okrutny. Henry 
Kissinger może wykorzystać 
te zachodzące w opinii publi­
cznej tendencje. Jak długo 
grupa liberalna wobec komu­
nistów była u steru, musiał 
prowadzić politykę ugody, je­
dnostronnego odprę żenią i 
słodkich uśmiechów. Teraz, 
jeśli rzeczywiście doszliśmy 
do końca leniwego lata, mą­
drzejsza polityka o twardszej 
linii stanie się możliwa.

Śmiertelny Cykl
NEW YORK POST—W cza­

sie obecnej sesji Zgromadze­
nia Generalnego ONZ odbę­
dzie się zapewne wiele dysku­
sji — formalnych i zakuliso­
wych — na temat problemu 
Środkowego Wschodu: Nie­
wiele to jednak pomoże, jak | 
długo trwać będzie nowa i' 
groźna tendencja—raczej “in-[ 
teres”—czego konsekwe n c j ą 
jest stan niepewności.

Ostatnio zanotować można 
następujące wypadki:

1) około 30 francuskich po­
ścigów c ó w odrzutowych, — 
sprzedanych pierwotnie Libii, 
znalazło się jakoby obecnie w 
posiadaniu Egiptu, gdzie ob­
sługiwać je mają “ochotnicy” 
z Północnej Korei i Iraku;

2) w krajach arabskich pi­
loci iraccy latają na samolo-! 
tach brytyjskch, a północno- 
koreańscy na odrzutów each 
MIG sowieckiej konstrukcji;

3) Francja pertraktuje po­
dobno również z Arabią Sau­
dyjską w sprawie sprzedaży 
38 bombowców odrzutowych 
o dalekim zasięgu.

Wydaje się więc, że nie ma 
widoków na zakończenie w re­
jonie Środkowego Wsc h o d u 
śmiertelnego cyklu wyścigu 
zbrojeń między Arabami a Iz­
raelem. Podane wyżej wiado­
mości nadchodzące w kilka 
dni po wielkiej bitwie powie­
trznej, stoczonej nad Morzem 
Śródziemnym między samolo­
tami izraelskimi a syryjskimi, 
są niepokojące w najwyższym 
stopniu. Zdają się one suge­
rować, że czyni się nowe przy­
gotowania do wojny w rejo­
nie, który tak rozpaczliwie po­
trzeb uje sprawiedliwego, — 
trwałego pokoju dla zalecze­
nia wyrządzonych dotychcza­
sowymi konfliktami ran.

Dziennik amerykański ‘Bal­
timore Sun’ ogłosił ostatnio 
szereg korespondencji z Pol­
ski napisanych przez Michała 
Parksa. Jedna z nich p. t.: 
“Polacy zaniepokojeni wyso­
ką koniukturą” omawia sytu­
ację gospodarczą w Polsce.

W korespondencji tej Parks 
cytuje rozmaite wypowiedzi 
poważnych ekonomistów kra­
jowych. Jedne bardziej opty­
mistyczne, inne raczej pesy­
mistyczne. Lecz ogólny tenor 
tych wypowiedzi jest mniej 
więcej ten sam: niepokój czy 
uda się utrzymać obecne wy­
sokie tempo rozwoju gospo­
darczego, które obecnie kiero­
wnictwo uruchomiło po grud­
niu 1970 roku.

Wiadomo o jakie rezerwy 
chodzi. W pierwszym rzędzie 
o te nadwyżki siły roboczej, 
które Gomułka i Jaszczuk 
chcieli skazać na bezrobocie 
—przynajmniej na czas obec­
nej pięciolatki. Po grudniu 
tak zwane limity zatrudnie­
nia zostały zniesione i szybki 
wzrost gospodarki w diągu 
ostatnich trzech lat uzyskano 
głównie przez dodatkowy 
udział siły roboczej w proce­
sie produkcyjnym. Nie jest 
zresztą żadną tajemnicą, gdy 
mówiono o tym zupełnie 
otwarcie na ostatnim IX-ym 
plenum KC PZPR. Istota pro- 
plemu polega na tym, że z je­
dnej strony nadwyżki siły ro­
boczej zaczynają się wyczer­
pywać), a z drugiej dynamika 
produkcji a zwłaszcza jej do­
stosowanie do potrzeb rynku, 
nie nadąża za wzrostem do- 

■ chodów ludności.
W ten sposób coraz bar­

dziej powiększa się dyspro­
porcja między popytem ryn­
kowym a podażą, co w każ­
dym systemie, niezależnie od 
jego aspektów politycznych i 
socjalnych, musi doprowadzić 
do narastania nacisków infla­
cyjnych.

Dotychczas te tendencje in­
flacyjne maskowane były w 
Polsce przez zamrożenie cen 
artykułów żywności owych. 
Ale w swoich koresponden­
cjach z Polski dziennikarz 
“Baltimore Sun” mówi wy­
raźnie o tym, że zdaniem 
ekonomistów krajowych tego 
zamrożenia cen żywności nie 
da się już dłużej utrzymać. 
Jak twierdzi korespondent 
“Baltimore Sun” — sprawa 
ewentualnej podwyżki cen 
ma być przedyskutowana na 
konferencji partyjnej PZPR, 
zapowiedzianej ną czwarty 
kwartał bieżącego roku.

Otóż nasuwają mi się na­
stępujące uwagi. Istota pro­
blemu sprowadza się do bra­
ku równowagi między pozio­
mem dochodów ludności a 
możliwością pokrycia tych 
pieniędzy przez odpowiednie 
wysokie dostawy żywności i 
artykułów przemysłowych. 
W języku fachowym nazywa 
się to równowagą rynkową, 
ale Hugh Dalton, powojenny 
kanclerz skarbu W. Brytanii, 
określił tego rodzaju sytuację 
bardziej lapidarnie i chyba 
trafnie. Powiedział on, że 
problem nacisków inflacyj­
nych powstaje, kiedy zbyt du­
żo pieniędzy goni zbyt małą 
ilość towarów. I tak właśnie 
wygląda sytuacja w Polsce.

Przy tego rodzaju dyspro-

Określenie to bardzo słusz­
nie zastosowała chicagoska 
“Tribune” do grupy radyka­
łów, którzy występują z pro­
testami przy każdej okazji, 
gdy chodzi o interesy skraj­
nej lewicy o zabarwieniu 
mniej lub więcej komunisty­
cznym. Ludzie ci znani są od 
lat z swoich, obliczonych na 
reklamiarstwo wystąpień, o- 
świadczeń i uczestnictwa w 
publicznych demonstracjach, 
a gdy nie nadarza się inna 
okazja, zamieszczają w prasie 
płatne oświadczenia.

Zastanawia też przede 
wszystkim skąd ci zawodowi 
protestowicze biorą fundusze 
na te, kosztowne przecież o- 
głoszenia dla przykładu w 
“NY Times,” jak też kto fi­
nansuje ich rozjazdy po kra­
ju, a nawet za granicę, w ce­
lach czysto agitacyjnych.

Właśnie ostatnio ukazało się 
na całą stronę ogłoszenie w 
nowojorskim dzienniku, pro­
testujące przeciw obaleniu 
marksistowskiego reżymu Al­
lende. Jest to c^e prawda ty­
powa musztarda po obiedzie, 
bo zamach wojskowy w Chile 
nie tylko zlikwidował reżym 
marksistowski, ale i sam Al­
lende nie żyje, ale amerykań­
scy specjaliści od radykalnej 
agitacji uznali za potrzebne

porcji każdy rząd ma do wy­
boru dwa wyjścia: albo pod­
nieść ceny i w ten sposób do­
prowadzić do równowagi mię­
dzy popytem a podażą, albo 
też utrzymać zamrożenie cen 
i wziąć na siebie ryzyko stale 
narastających luk w zaopa­
trzeniu. Jest coprawda jesz­
cze trzecie wyście: wprowa­
dzenie racjonowania. Ale nie 
wydaje się, aby było ono po­
litycznie do przyjęcia.

Nie znaczy to, aby podjęcie 
ryzyka luk w zaopatrzeniu, 
względnie podniesienie cen, 
było decyzją politycznie ła­
twą. Społeczeństwo w kraju 
przeżyło już kilka okresów 
masowych braków w skle­
pach i władze doskonale zda­
ją sobie sprawę, jak te braki 
wpływają na nastroje ludno­
ści. Ale podwyżka cen—zwła­
szcza cen żywności — jest 
chyba jeszcze większym ry­
zykiem politycznym. Cho­
ciażby dlatego — że każde 
zwiększenie podstawo w y c h 
kosztów utrzymania uderza 
w sposób najbardziei dotkli­
wy w rodziny najuboższe i 
najmniej zarabiające. Jedno­
cześnie podwyżka cen musi 
oczywiście wpłynąć — i to w 
sposób istotny — na tempo 
wzrostu płac realnych.

Niewątpliwie w ciągu 
ostatnich trzech lat nastaod 
w Polsce stosunkowo wvsoki 
wzrost płac realnych. W przy­
bliżeniu osiągnięto już pra­
wie wskaźnik przewidywany 
uprzednio dla płac realnych 
qa okres całej pięciolatki. 
Ale ten wzrost płac mógł na­
stąpić tylko dzięki olbrzymie­
mu wysiłkowi, jaki dały z 
siebie masy robotnicze. Trud­
no uwierzyć, aby masy te 
przyjęły bez protestu jakie­
kolwiek poważne ogranicze­
nie tempa wzrostu stonv ży­
ciowej na skutek podwyżki 
cen, nie mówiąc już o spadku 
płac realnych. I dlatego po- 
wstaje słuszna obawa, że de­
cyzja o podwyższeniu cen 
— zwłaszcza cen artykułów 
żywnościowych — wywoła 
rozmaite akcje protestacyine 
nie wyłączając demonstracyj­
nych przerw w pracy, albo 
zwolnienie jej tempa.

Sytuacja jest więc trudna, 
zwłaszcza że mnożą się roz­
maite znaki, wskazujące na 
to, że wyjątkowo wysokie 
tempo wzrostu ekonomiczne­
go w ostatnich latach może 
wkrótce ulec osłabieniu. Mó­
wili o tym otwarcie dzienni­
karzowi ameryka ń s k i e m u 
krajowi rzeczoznawcy gospo­
darczy, nie wyłączając wyso­
kich dygnitarzy.

Oczywiście, te narastaiace 
trudności możnaby było po­
konać, gdyby władze ieszcze 
potrafiły uruchomić nowe re­
zerwy ekonomiczne, które ie­
szcze tkwią w gospodarce na­
rodowej. Ale do uruchomie­
nia takich rezerw nfezbedne 
są daleko idące reformy do­
tychczasowego systemu pla­
nowania i zarządzania gosno- 
darką narodową. A właśnie 
na tym odcinku — jak pisał 
w jednej ze swych korespon­
dencji przedstawiciel “Balti­
more Sun” — obecne kiero­
wnictwo PZPR wykazuje ja­
kiś dziwny lęk przed podję­
ciem konkretnych decyzji.

“Na Antenie”

wykorzystać i tę sprawę, aby 
protestować, a do tego poszu­
kują przez wspomniane ogło­
szenie naiwniaków, aby nad­
syłali pieniądze na adres u- 
twonzonego już “Chile Emer­
gency Committee” w New 
Yorku. Pewnie tą drogą chcą 
zdobyć nowe fundusze na dal­
sze swoje agitacyjne poczyna­
nia, bo napewno ten komitet 
nie wiele znaczy w odniesie­
niu do nowej sytuacji w Chile 
i nie może rościć sobie pre­
tensji do możliwości przywro" 
cenią marksistowskiego reży­
mu w Chile. •

Któż więc wchodzi w skład 
“zawodowych pro testują- 
cych,” którzy agitują obecnie 
w sprawie Chile? Nazwiska, 
jak podkreśla “Tribune,” są 
dobrze znane: kongresmanka 
Bella Abzug, Daniel Ellsberg 
(ten od dokumentów Penta­
gonu), aktorka Jane Fonda, 
Daniel i Phillip Berrigan, bra­
cia od palenia kart poboro­
wych, a dalej różni lewicow­
cy mniej znani, jak też orga­
nizacje: Black Panther Party, 
Women Strike for Peace, Phil­
adelphia War Tax Resistance 
itp., a dobrane bractwo, które 
zawsze pokrzykuje, gdy cho­
dzi o interesy skrajnej lewi­
cy, czy też wręcz o interesy 
komunistyczne.

“Zawodowi Protestujący”
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NEW YORK: Joe Namath, star quarterback for the New 
York Jets, props up his right arm for support as he 
arrives at LaGuardia Airport here 9/23 following a flight 
from Baltimore. Namath suffered a shoulder separation 
in the 9/23 game against the Baltimore Colts and will 
be lost for at least six to eight weeks. (UPI)

Free Yoga Classes
The fall sessions of the 

Chicago Park District “Yoga 
Today” will begin in October, 
announced Jainyce Hamilton, 
supervisor.

With some fashion decision 
makers forecasting the de­
mise of “pantsuits,” women 
who have bulges that will not 
remain hidden under dresses 
and skirts are expected to be 
among the first enrollees, 
Miss Hamilton said.

Open to men and women, 
Yoga Today classes are limit­
ed to 30 students each so that 
each may receive individual 
attention. Instruction is free. 
Students are required to wear 
either bermuda or slacks and 
to bring their own towels, to 
be used as mats.

Yoga Today is not a reli­
gion, but a way of liife. It 
teaches weight control, posi­
tive mental attitudes, Yoga 
postures, self awareness, the 
art of relaxation and deep 
breathing.
Yoga Today will be taught at 
the following narks:

I Archer Park, 4901 S. Kilboum, 
j735-5080; Avalon Park, 1215 E. 
83rd St., 734-8139; Chase Park, 
4701 N. Ashland, 561-4887; Green 
Briar Park, 2650 W. Peterson, 
764-3008; Horner Park, 2741 W. 
Montrose, 267-2444; Indian 
Boundary Park, W. Lunt and N. 
Rockwell, 764-7648; Lake Shore 
Park, 808 N. Lake Shore Dr., 787- 
7494; Lincoln Park, 1230 West 
Greenleaf, 262-0690; Marquette 
Park, 6700 S. Kedzie, 776-9879; 
Mt. Greenwood Park, 3711 West 
111th St., 779-0650; Norwood 
Park, 5801 N. Natoma, 631-7608; 
Olympia Park, 6566 N. Avondale, 
763-3787; Oriole Park, 5424 N. 
Oketo, 774-4228; Paul Revere 
Park, 2509 W. Irving Park Rd., 
539-4694; Portage Park, 4100 N. 
Long, 545-4337; Pottawattamie 
Park, 7340 N. Rogens; 743-4313; 
Ridge Park, 96th and Longwood 
Dr., 238-1447; Sauganash Park, 
5861 N. Kostner, 545-9113; Shab­
bona Park, 6935 W. Addison, 283- 
6787; Tuley Park, 501 E. 90th Pl., 
723-0150; Welles Park, 2333 West 
Sunnyside. 561-1184.

Willie Mays Bows Out
New York (UPI) — They 

answered the last question 
Willie Mays wanted to know 
Tuesday night at the New 
York Mets’ “Hail and Fare­
well” party for the 42-year 
old superstar.

“I lovie baseball,” Willie 
said before the game. “I just 
hope baseball loves me.”

He got the answer for some 
45 minutes of virtually sus- 
stained ovation, from the mo­
ment he walked onto the field 
at 7:35 p. m. to the moment 
the ceremonies were com­
pleted.

He got it from more than 
53,000 fans who cheered con­
tinuously throughout the cer­
emony and he also got it from 
the “Who’s Who” of baseball 
greats who gathered to grace 
the party.

“Somehow I thought the 
time would never come for 
me to retire,” said Mays when

J. Paul Getty 
Has No Regrets
J. Paul Getty, one of the 

richest men in the world, 
squared off with Jack Demp­
sey in London and disclosed 
that the former world heavy­
weight champion of the world 
once convinced him his future 
was in finance, not in boxing. 
Getty said Dempsey did his 
convincing by flattening him 
with a right-hand punch. 
“That was 50 years ago,” said 
Getty. “I wanted to see if I 
had any future as a boxer. 
Jack knocked me out in the 
second round by a 1-2. He 
held me up after the first 
punch, and when I recovered 
I insisted he keep on trying. 
So he hit me again and that 
was that. I went back to oil."

Czechoslovaks Win 
Cycling Trophy

Lenox, Mass.—The Czecho­
slovak team was awarded the 
World Trophy Cup champion­
ship for the fifth straight year 
Sept. 23 in closing ceremonies 
at the 48th international six- 
day motorcycle trials. Britain 
was second followed by Aus­
tria, West Germany and the 
United States.

all the gift s had been pre­
sented and all the stars intro­
duced. “But there always 
comes a time for someone to 
get out.

“When I see these kids in 
both of these dugouts fighting 
for a pennant I know it’s time 
to say, ‘Willie, say goodbye to 
America.’

“This is a sad day for me,” 
he said. “I may not look sad 
but it is a new experience to 
have you cheer for me and 
not to be able to do anything 
about it.”

Willie, his wife and son 
turned, then, and walked off 
the field to the strains of Auld 
Lang Zyne. He climbed into 
his pink Cadillac with his 
family, made a right turn out 
of the Shea Stadium parking 
lot and drove off into base­
ball history.

Attendance Record 
In Baseball

Previous weekend crowds 
lifted major league baseball 
attendance to 29,287,505, a 
season record. Commissioner 
Bowie Kuhn said recently. 
The previous high of 29,193,- 
417 was set in 1971. The Los 
Angeles Dodgers, with a total 
of 2,100,000, led all the clubs. 
The Yankees were back over 
a million after dropping be­
low that figure last year.

Japanese Women 
Defeat U.S. Team

Shijonawate, Japan. (UPI) 
— Japan won the team and 
individual cham p i o n s h i p s 
Sept. 24 in the $34,000 LaCoste 
Cup golf tournament between 
American and Japanese wom­
en pros.

Hisako Higuchi, Japan’s 
women’s professional cham­
pion, shot a 71for a 54-hole 
total of 225 and won the in­
dividual championship by se­
ven strokes. Mrs. Donna Ca- 
poni Young, captain of the 
American team, and Noni 
Schneider, tied for second 
pl-ace. Japan won the team 
competition by 77 strokes. The 
best seven scores each day on 
each side were counted.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANE 
CODZIENNIE

“GŁOS POLONII” 
WOPA—1490 KC

Codziennie 
od 4:90 po poi. 
do 6 wieczorem 

W Soboty 
4:00—0:30 wieez.

pp. Mgr. JÓZEF i SŁAWA 
MIGAŁOWIE, właściciele

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCINSKIEJ

Stacja WEDC

7 dni w tygodniu
8:90—0:90 rano

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA 

Codziennie
o 1:00. 3:30 i 0:90 
oraz o 8-ej wiece.
DR. W. SIKORA 

Producent i Właściciel

ROBERT 
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1X40 KC 
Codziennie 7:00—8:90 rano 
2:00-3:00 po poi. w niedziele

ROBERT
LEWANDOWSKI 

Właściciel 

“TONY PIEŃKOWSKI 
SHOW”

Stacja WTAQ— 1M0 KC
Codziennie

9:35—10:00 rano
“GODZINA 

MIĘDZYNARODOWA” 
Stacja WTAQ—1300 KC 
Sobota 0:35—7:30 wiece.
JADWIGA i ANTONI 

PIEŃKOWSCY, kierownicy 

“POLSKA W MUZYCR. 
PIEŚNI i SŁOWU" 

Stacja WOPA 
Codziennie 

od 12 w poł. do 12:30 po poł.
ADAM GMBCKNUBWSK1 

Kierownik i Iwwin

“PORANNY DZWONEK" 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota: 11:00—11:30 rano 
Niedziela: 1:00-2:00 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI 
Kierownik 

"KŁOPOTY 
SIEKIERKO W 

Stacja WOPA—1490 KC 
w Każdy Wtorek, Środę. 

Czwartek i Piątek 
7:00—7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI

Anoneerzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWU

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE

Codziennie 6:00—6:30 rano 
WOPA—1490 kc 
Adam Wojtowicz 

i Marian Czerniecki

Z Bocznej Trybuny Sportowej
------ ZYGMUNT P. BOBIN ------

Z Wrześniowego Zebrania 
Wydziału K.P.A. Na Stan Illinois

Działalność Wydziału KPA na, następującym działaczom: dr A. 
stan Illinois nastawiona jest w ro- Rytel — za całokształt planowa- 
ku obecnym na upamiętnienie 500 I nia i realizowania budowy pom­

nika; inż. L. Kończą — za prace 
inżynieryjne; art. malarz T. Pa-

W sobotnim wydaniu Dz. 
Zw. niniejsza kolumna spor­
towa została częściowo niedo­
kończona, gdyż musiano z po­
wodów technicznych skrócić 
ją nie podając tabeli w któ­
rej występuje zespół Eagles, 
jak i kalendarzyka Wisły, za 
co przepraszamy. W przyszło­
ści będziemy starali przenieść 
dokończenie tej kolumny na 
inną stronę. — A oto tabela 
“Blue Section” w Major Di­
vision NSL.
Croatans ....  6 13 15
Eagles 6 2 3 15
Hercules 5 2 3 13
Maroons .........  4 2 4 12
Sparta .............  4 4 2 10
Adria.............. 2 8 1 5

* * *
Jak widać z tabeli pięć ze­

społów, to b. wyrównane dru­
żyny i każda czeka na potknię­
cie się drugiej. Croatans i ze­
spół polski — dzielą na razie 
miejsce lidera i dopiero koń­
cówka może zadecydować o 
mistrzowskim tytule.

* * *
Juniorzy Eagles w ostatnią 

niedzielę zremisowali mecz z 
niemiecką drużyną Green- 
White. Juniorzy Eagles grali 
ofiarnie, przesiadując przez 
ok. 80 minut pod bramką nie­
miecką, jednak nie mogli ja­
koś znaleźć drogi do bramki 
przeciwnika. Juniorzy Green- 
White zdobyli bramkę z rzu­
tu karnego. Bramkarz Eagles 
myślał, że piłka idzie w aut, 
ale zmieniła kierunek, odbi­
ta jac się od słupka wpadła 
do bramki.

* * *
Bramkę dla zespołu Eagles 

zdobył Eugeniusz Goszczycki 
z pięknego przeboju i z jesz­
cze piękniejszego strzału w 
sam róg bramki, tak że bram­
karz nie miał nic do powie­
dzenia.

►J» 4» 4*

Trampkarze Eagles nie gra­
li z powodu nie stawienia się 
sędziego na mecz. Gdyby ju­
niorzy Eagles wygrali spotka­
nie z Green-White — mieliby 
zapewnione mistrzostwo, ale 
po remisie muszą jeszcze ro­
zegrać jeden, bardzo trudny 
mecz z twardo grającymi ju­
niorami Wisły, którzy zawsze 
nastawiają się na “wyższe 
obroty w małych “dęrbach” 
polskich. Mecz ten rozegrany 
zostanie w późniejszym ter­
minie.

A A A

BAL JESIENNY 
A.A.C. EAGLES”

Nie ma jak “Eagle'a” Bale 
Powtarzamy Wam to stale, 
Jeśli inne zdanie macie, 
Przyjdźcie, to się przekonacie

Komitet organizacyjny za­
baw klubu sportowego A.A.C. 
Eagles serdecznie prosi o za­
rezerwowanie daty, 27-go paź­
dziernika na tradycyjny — 
“Wielki Bal Jesienny” który 
odbędzie się w pięknych sa­
lach Oaza Palm Terrace, przy 
1250 Milwaukee Ave. Począ­
tek Balu o godzinie 9 wieczo­
rem. Do tańca przygrywać 
będzie popularna orkiestra J. 
Mala. Kolacja podana będzie 
punktualnie o godz. 8 wie­
czorem. * * *

Komitet organizacyjny jak 
i cały zarząd zaprasza wszy­
stkich sportowców, kib i c ó w, 
członków jak i całą Polonię 
na tradycyjny już Bal Jesien- 
nny klubu sportowego Eagles, 
na którym brać sportowa ba­
wi się doskonale. Podczas te­
gorocznego Balu odbędzie się 
tradycyjna już ceremonia wy­
boru królowej piękności klu­
bu sportowego Eagles na rok 
1974. Kandydatki na “królo- 
wę sportu” — zachęcamy do 
wzięcia udziału w konkursie, 
gdyż trzy finalistki konkursu 
czekają wartościowe nagrody. 
Bilety na powyższy Bal moż­
na zamawiać codziennie wie­
czorami w klubu Eagles, te­
lefonując na nr tel. HU 6-9587.

* * *
MECZE PUCHAROWE

Ubiegłej niedzieli rozegrano 
dwa półfinałowe mecze pił­
karskie w ramach Pucharu 
Illinois Governor’s Cup. Sil­
ny zespół Croatans, z którym 
zespół polski Eagles ostatnio 
zremisował 1:1, pokonał dru­
żynę niemiecką Schwaben 5:1. 
Natomiast w drugim spotka­
niu Hercules w dogrywce po­
konał drużynę Olympics 3:2. 
Były to mecze półfinałowe.

* * *
WISŁA — ROCKETS 2:0
Był to mecz ligowy, i Wisła 

nie zlekceważyła swego za­
dania. Na doskonałym boisku 
Washington Park, — drużyna 
polska dołożyła do swego do­
robku punktowego dwa cenne 
punkty, w meczu z drużyną 
grającą technicznie lepiej od 
Wisły. W drużynie polskiej 
widać było brak kondycji, ale 
ambicją nadrabiali gracze 
swe braki.

Drużyną mądrze kierował 
W. Centkowski. Grając z wia­
trem — Wisła zdobyła dwie 
bramki ze strzałów Z. Wilk i 

j J. Jenies. Grając pod wiatr 
Wisła wzmocniła defensywę. 
I im należą się słowa uznania. 
Świetnie w obronie zagrali— 
B. Surawski, B. T r z o p, J. 
Sienkiewicz i G. Willman. Na 
pomocy dobrze grał E. Drozd, 
który grał również w bramce 
w pierwszej połowie meczu. 
Po przerwie grał w bramce 
W. Tofilo, i bronił naprawdę 
wspaniale. W ten sposób Wi­
sła zdobyła 7 punktów w osta­
tnich czterech meczach.

* * *
Trzeba na wynik tego me­

czu spojrzeć z uznaniem, je­
śli się zważy, — iż niektórzy 
gracze Wisły kontuzjowani w 
meczu z White Eagles, mu- 
sieli się ograniczyć do dopin­
gowania kolegów z bocznej 
linii. Zastąpili ich juniorzy. 
I to stwarza kóleżeństwo mię­
dzy starszą i młodszą druży­
ną Wisły. Po meczu odbyło 
się przyjemne przyjęcie w lo­
kalu Wisły. “Derby polonij­
ne” juniorów Eagles - Wisła 
nie doszły do skutku, ponie­
waż boisko w Hanson Parku,
— według zdania sędziego, — 
nie nadawało się do gry. Ten 
ciek a wie zapowiadający się 
mecz rozegrany zostanie w 
późniejszym terminie.

4* 4* 4*

Krótkie Wiadomości
Bardzo dobrze w tegorocz­

nym sezonie grają polscy siat­
karze. Na 18 rozegranych w 
1973 r. spotkań zwyciężyli 17. 
W ostatnich dniach gościła w 
Polsce drużyna mistrzów o- 
limpijskich — Japonii. Pola­
cy wygrali 4 mecze z Japoń­
czykami w pięknym stylu.

* * *

Ostatnio rozegrane zostały 
spotkania II ligi piłkarskiej 
w Polsce. Oto ciekawsze wy­
niki: Gwardia Koszalin - Ur­
sus 1:0; Włókniarz Białystok
— Avia Świdnik 0:2; Stomil 
Olsztyn — Lechia Gdańsk 
1:0; Widzew Łódź — Lubli- 
nianka 0:0; Piast Gliwice — 
Górnik Wojkowice 4:1; Stal 
Rzeszów — GKS Tychy 1:2.

S|t * *
Przebywający we Francji 

polscy koszykarze rozegrali 
drugi towarzyski mecz z re­
prezentacją tego kraju. Pola­
cy znów musieli uznać wyż­
szość reprezentatów Francji 
przegrywając 74:86.

* ❖ *
Cracovia otrzymała na po­

czątku sezonu jesiennego — 
na podstawie dżentelmeńskiej 
umowy z krakowskim Hutni­
kiem — bramkarza Musialika. 
Toczą się między klubami 
dalsze pertraktacje o przeka­
zanie Cracovii jeszcze trzech 
piłkarzy Hutnika.

❖ ❖

Jest mi po prostu wstyd 
odrzucać oszczep swoim młod­
szym kolegom — oświadczył 
na znak protestu przeciw sła­
bym wynikom Z. Radziwono- 
wicz, znakomity niegdyś osz- 
czepnik, i zrezygnował z peł­
nienia funkcji sędziego osz­
czepu. Podjął natomiast takie 
obowiązki przy rzucie mło­
tem.

* * *
30-letni H. Latocha, prawy 

obrońca Górnika Zabrze gra 
obecnie w wiedeńskim Rapi- 
dzie.

* * ♦
Znakomity polski 400-met- 

rowiec, mistrz Europy w Bu­
dapeszcie, Stanisław Grędziń- 
ski, z wałbrzyskiego Górnika, 
zakończył karierę czyn n e g o 
sportowca,

* ❖ ❖
Rezerwowy bramkarz hoke­

jowej drużyny Polonii Byd­
goszcz — Datkiewicz, wniósł 
prośbę o zwolnienie i zamie­
rza wzmocnić oświęc i m s k ą 
Unię.

* * *
Nowym trenerem Ii-ligowej 

drużyny piłkarskiej Stomilu 
został mgr B. Wolny, który 
przez ub. pół roku był tre­
nerem Górnika Libiąż.

Tarnovia została wzmocnio­
na Horbą (napastnikiem Unii 
Tarnów), po porzumieniu się 
zarządów obu klubów.

* * *
“Ruch był dla drużyny z 

Wuppertalu zbyt silnym prze­
ciwnikiem”, “SV Wuppertaler 
bez szans” — oto niektóre ty­
tuły zachodnioniemieckich ga­
zet po meczu w Chorzowie. — 
“Neue Rhein Zeintug” przy­
tacza wypowiedź trenera Hor- 
sta Buhtza: “Polacy byli jed­
nak dla nas za silni”. “Bonner 
Rundshau” stwierdza, że za- 
chodnioniemiecki zespół miał 
pecha, gdyż już w 13 min. — 
Homan uległ kontuzji. “Wy­
nik oznacza właściwie wyeli­
minowanie Wuppertalu z Pu­
charu UEFA”.

rocznicy urodzin Mikołaja Koper­
nika. Entuzjazm etnicznego oży­
wienia się Polonii, w związku z 
obchodami kopernikowskimi po­
budził zainteresowanie się nauką 
języka ojczystego, umożliwił ko­
ordynację działalności religijnej 
z świecką, spowodował organizo­
wanie sympozjów naukowych 
oraz sprowadzenie wystawy ko­
pernikowskiej i odpowiednich 
filmów.

Zasadniczym jednak osiągnię­
ciem Wydziału będzie pomnik 
Kopernika, który zostanie odsło­
nięty w dniu 14 października, w 
reprezentacyjnym miejscu, przed 
Planetarium Adler’a. Pomnik Ko­
pernika jest realizowany ofiarno­
ścią Polonii chicagoskiej. Nie jest 
zgodne z prawdą, że reżym war­
szawski pomnik ten ofiarował, 
jak podała kłamliwie chicagoska 
“Tribune.” Jest natomiast faktem, 
że zarówno KPA jak i Fundacja 
Kopernikowska powzięły uchwa­
ły, że w imprezach tych organi­
zacji, tak obecnie, jak i na przy­
szłość, przedstawiciele reżymu 
nie mają prawa brać udziału w 
formie oficjalnej.

Zebranie wrześniowe, na któ­
rym przewodniczył wiceprezes K. 
Łukomski, zaszczycił swą obecno­
ścią ks. dr Mieczysław Madej, — 
archiwista diecezji chicagoskiej 
oraz sekretarz Pol. Am. Stow. Hi­
storyków. Ks. dr Madej podał do 
wiadomości o odbytej w Chicago 
konferencji antropologów, w któ­
rej wzięło udział aż 20 naukow­
ców z Polski. Byli oni gośćmi ks. 
Madeja, odwiedzili polonijne sku­
piska oraz zostali przyjęci na 
śniadaniu, dzięki inicjatywie Wy­
działu.
W 34 Rocznicę 
Najazdu Rosji Na Polskę

Sprawozdanie z odbytej mani­
festacji złożył przew. kom. poli­
tycznego Wydziału p. S. Jawor­
ski. Manifestacja wypadła do­
brze pod każdym względem. 
Przemówienia wygłosili: prezes 
KPA mec. Alojzy Mazewski. mag. 
W. Stępień i kongr. F. Annunzio. 
Ten ostatni spowodował rozdanie 
ulotki, która jest wyciągiem z 
Congressional Record, w której 
piętnuje rosyjski imperializm i 
domaga się niepodległego bytu 
dla narodów przez Rosję podbi­
tych. Prezes Mazewski nazwał 
kongr. Annunzio “adoptowanym 
synem Polonii.”
Dyplomy Honorowe 
Wydziału KPA

Już w trzecim kwartale roku 
kopernikowskiego Wydział posta­
nowił wyróżnić tych zasłużonych 
w pracy, którzy wysunęli się na 
czoło w wykonywaniu swych 
obowiązków. Dyplomy honorowe 
zostały przyznane i będą wręczo­
ne w dniu odsłonięcia pomnika, 
na bankiecie “Heritage Award,”

Czternasty doroczny Mię­
dzynarodowy Kiermasz odbę­
dzie się w tym roku w dniach 
17 i 18 listopada, na Navy 
Pier.

Międzynarodowy Kiermasz, 
w którym biorą udział grupy 
etniczne zamieszkałe w rejo­
nie i na terenie Chicago, — 
osiągnął olbrzymią popular­
ność i stanowi co roku jedną 
z największych atrakcji w 
mieście. Najlepszym dowo­
dem tej popularności jest licz­
ba osób, które przybywają do 
Navy Pier, by podziwiać kio­
ski wypełnione eksponatami 
demonstrującymi kulturę i 
sztukę, prace rąk, wychowa­
nie młodzieży, bogactwo a na­
wet przysmaki kuchni naro­
dowej danej grupy etnicznej.

Udział grup ograniczony do 
reprezentacyjnych organizacji 
etnicznych czy narodowych, 
bez szczególnych motywów

Wielką wystawę z okazji 
dwóchsetlecia Komisji Edu­
kacji Narodowej organizuje 
Muzeum Narodowe w War­
szawie. Scenariusz ekspozycji 
przygotowali wybitni znawcy 
epcki Oświecenia, a na czele 
komitetu organizacyjnego sto­
ją prof. prof. Bogusław Leś- 
nodorski i Stanisław Lorentz.

Wystawa w salach Muzeum 
Narodowego ukaże panoramę 
nauki i kultury polskiej od 
Oświecenia do współczesnych 
dni a także wpływ idei pier­
wszego Ministerstwa Oświaty 
w Europie na rozwój i trady­
cje nauki w Polsce. Na wy­
stawie znajdą się eksponaty 
ilustrujące temat:

Polscy prekursorzy i twór­
cy Komisji Edukacji Narodo­
wej. Zgromadzi się przede 
wszystkim portrety m. in.: 
Konarskiego, Kołłątaja, Pira­
mowicza, Śniadeckiego. Obok 
— specjalna ekspozycja po- 

włak—za prace artystyczne zwią­
zane z reklamą i projektami de­
koracyjnymi; dr E. Różański — 
za pracę kułturalno-propagando- 
wą, oraz p. St. Derwiński — za 
uporządkowanie i realizowanie 
spraw finansowych.
Wnioski w Sprawie Pomnika

Realizowanie projektu budowy 
pomnika Kopernika spoczywa w 
rękach Fundacji Kopernikow­
skiej, która kieruje Się własnym 
Statutem i jest “tax exempt.” 
Wydział ma jednak prawo zabie­
rania głosu odnośnie poszczegól­
nych projektów, gdyż Fundacja 
jest “dzieckiem” Wydziału. Na tej 
podstawie wpłynął wniosek p. B. 
Migały, by na pomniku nie 
umieszczać płyty z nazwiskami 
tych ofiarodawców, którzy wpła­
cili ponad $2,500, gdyż byłoby to 
nie zgodne z etyką. Drugi wnio­
sek, w uzupełnieniu pierwszego, 
podał p. W. Stępień, by taką pły­
tę przekazać Polskiemu Muzeum 
w Chicago. Oba wnioski uchwalo­
no. Według sprawozdania p. Der- 
wińskiego na zebraniu wpłynęło 
$977.00.
Opieka Nad Emerytami

Sprawę przedstawił p. F. Dziu­
biński, który przy udziale pań, 
H. Grajewskiej oraz L. Centella, 
pełni ochotniczo bardzo pozytyw­
ną pracę informowania emerytów 
o należnych im prawach w związ­
ku z Social Security i Medicare. 
Wielu naszych rodaków nie ori­
entuje się w istniejących przepi­
sach i dlatego nie otrzymuje 
przypadających im zasiłków. In­
formacje są bezpłatne dla tych, 
którzy zgłoszą się do biura przy 
3211 N. Cicero, lub zadzwonią na 
tel.: 282-2841.
Europejska Konferencja 
Pokojowa

W drugim etapie Konferencji 
Pokojowej, która od 18 września 
obraduje w Genewie, będą rozpa­
trywane poprzednio złożone pro­
jekty i oświadczenia. Jak po­
wszechnie wiadomo, reprezenta­
cja USA wniosła bardzo słabe po­
stulaty odnośnie wyzwolenia Pol­
ski spod jarzma rosyjskiego. W 
czasie dyskusji delegatów Wy­
działu padły głosy wyrażające na­
dzieje, że Zarząd Główny KPA 
wyśle delegata do Genewy by tam, 
gdzie decydują się losy narodu 
polskiego, znajdował się przed­
stawiciel Kongresu P.A. Przy- 
pomniąnó'' jednocześnie, iż na 
Konferencji w Helsinkach był 
jedynie przedstawiciel Rządu Pol­
skiego na Emigracji, jeżeli chodzi 
o reprezentację Wolnych Pola­
ków, który złożył odpowiednie 
memoriały wszystkim obecnym 
dyplomatom.

J. W.

handlowych czy korzyści oso­
bistych, Kiermasz w latach 
ubiegłych pozwalał na pewne 
wpływy, które przekazywano 
na kościoły, szpitale czy Do­
my dla starców. Przestrzega­
na jest ścisła zasada — nie 
umieszczania materiałów po­
litycznych, tak wewnętrznych 
jak i zagranicznych.

Zebranie organizacyjne — 
przedstawicieli grup błocą­
cych udział w tegorocznym 
Kiermaszu odbędzie się w ra­
tuszu miejskim w czwartek, 
dnia 4 października, o godzi­
nie 8-ej wieczorem. Zaprosze­
nie rozszerzone jest na wszy­
stkie grupy etniczne w Chica­
go w celu utworzenia ogól­
nego komitetu obejmującego 
wszystkie organizacje w śro­
dowiskach etnicznych, wraz 
z przyłączeniem się ich do 
udziału w tej interesującej 
imprezie.

święcona przenikaniu idei Ko­
misji Edukacji Narodowej do 
krajów europejskich.

Wystawione będą też wyda­
wnictwa, książki, dokumen­
ty, archiwa na temat “Pań­
stwo i społeczeństwo” oraz 
eksponaty świadczące o tra­
dycji — KEN ' polskiej nau­
ce i kulturze w XIX i XX w., 
a także związane z rozwojem 
kultury, literatury, sztuki pol­
skiej od Oświecenia do Polski 
Ludowej.

Bogato będzie reprezento­
wane malarstwo. Więikszość 
eksponatów pochodzi ze zbio­
rów warszawskiego Muzeum 
Narodowego. Inne zostaną 
przywiezione z całej Polski z 
muzealnych placówek. Wielka 
wystawa poświęconą Komisji 
Edukacji Narodowej wień­
czy obchody Roku Nauki Pol­
skiej. Otwarcie ekspozycji na­
stąpi w pierwszych dniach 
grudnia br.

Doroczny Międzynarodowy Kiermasz 
Odbędzie Się 17 i 18 Listopada

Rocznicowa Wystawa

Amerykanin Mądry 
Po Szkodzie

Londyn (UPI). — Nowojor- 
czanin George Leggett, 35-le- 
tni weteran wojny wietnam­
skiej, spędził bardzo kosztow­
ną dobę w Londynie. Wydał 
mianowicie w ciągu 24 godzin 
niebagatelną kwotę $2,427 w 
funtach szterlingach tylko 
dlatego, że był przekonany, 
że banknot funtowy ma taką 
samą wartość, jak banknot 
dolarowy.

“Wracam do domu znacznie 
mądrzejszy. Płaciłem bowiem 
za wszystko funtami, traktu­
jąc je jak dolary” powiedział 
już nauczony doświadczeniem 
turysta.

Przyznał on, że m.in. zapła­
cił 60 funtów za przejażdżkę 
taksówką po mieście i że tak­
sówkarzowi wręczył napiwek 
w wysokości 5 funtów.

“Taksówkarz był bardzo za­
dowolony . . . Ale poza tym 
— nikogo przyjaznego w Lon­
dynie nie spotkałem” — pod­
sumował swoją przygodę Leg­
gett.
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Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smultną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, dziadek, pradzia­
dek i prapradziadek nasz, ś.p. 

Michał Polowy Sr.
(ojciec ś.p. Michała Jr.) 

(mąż ś.p. Józefy) 
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia Igo 
października, 1973 roku, o go­
dzinie 5:30 rano, w sędziwym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 3go października, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego.' pnr. 1256-58 W. 
51 sza ulica,- do kościoła ŚW. 
Jana Bożego, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwst a n i a 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Salomea (z pierwszego męża 
Przy na), żona; Franciszka 
(Ellery) P e 11 a m, Stanisław 
(Irena), Maryanne (Józef) 
Hannapel i Estelle (Hon. cong. 
Jan) Kluczynski, dzieci; oraz 
wnuki, wnuczki, prawnuki i 
praprawnuki; wraz z całą ro­
dziną. ’

Pogrzebem zajmuje się: 
Jan Patka Funeral Home, 
Telefon BO 8-5257.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
brat nasz, ś. p.

Kazimierz 
Ojczenasz 

(Mąż ś.p. Eleanory) 
(Syn ś. p. Antoniego 

i ś. p. Feliksy)
po ciężkiej chorobie, pożegnał 
się z rym światem, opatrzony 
św. Sakramentami, dnia 30-go 
września, 1973 roku, o godzinie 
11:30 w nocy, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 4-go paździer­
nika, o godzinie 9-ęj rano, z 
zakładu pogrzebowego pnr. 6000 
Milwaukee Ave., do kościoła 
św. Tarcyzjusza, a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Marcin Wagner, Edmund, 
Helena Dee, Maria Bnrgraff i 
Stanisława Luck, bracia i sio­
stry; oraz bratowa i szwagier; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Zakład Pogrzebowy 
B. F. Malec i Synowie 
Telefon 774-4100.

+
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, córka, siostra i 
babcia nasza, ś.p,

Helena J. Kuhl
(z domu Gąsek) 

(siostra ś.p. Stanisława Gąsek) 
po długiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia Igo 
października, 1973 roku, o go­
dzinie 3:25 rano, w średnim 
wieku.

Zwłoki można odwiedzać w 
środę od godz. lOej rano.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 4go październi­
ka, o godzinie 9:30 rano, z za­
kładu pogrzebowego pnr. 834 
N. Ashland Ave., do kościoła 
Św. Heleny, a stamtąd na 
cmentarz Maryhill na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

George, mąż; Marcy, córka; 
Jerry Siegel, zięć; Władysław 
i Marta Górecki, rodzice; Bo­
lesław Gąsek, Aniela, Włady­
sław Górecki. Czesław Górecki, 
Harry Górecki i Bronisława, 
bracia i siostry; Eleonora, Hen­
rietta. H>)de i Janina, synowe; 
Edward Sobol i S'anley Smith, 
zięciowie i wnuczęta; wraz z 
cala rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy
B. F. Malec i Synowie, 
Telefon 421-5800.

Gorące Źródła 
w Dolinie Nidy

Prowadzone osta‘n:o bada- 
-lia geologiczne wykazały, że 
Kielecczyzn-a obfituje w źró­
dła wód mineralnych. Znajdu­
ją się one na znacznym obsza­
rze województwa, niekiedy 
dość oddalone od znanych o- 
środków uzdrowiskowych — 
Buska — i Solca-Zdroju. Od­
kryto zasoby wód mineral­
nych w powiatach: Sando­
mierz, Jędrzejów, Kozienice, 
Kreimierza Wielka oraz go­
rące źródła w dolinie rzeki Ni­
dy. Ostatnio odkryto nad Wi­
słą w pow. kozienickim źródło 
o właściwościach krynickiego 
“Zubera”.

Nowy Kościół
Staraniem ks. prób. Żmijew­

skiego, przy pomocy finanso­
wej parafian, w Klarysewie 
pod Warszawą wybudowano 
nowy kościół, którego poświę­
cenia dokonał w asyście licz­
nego duchowieństwa ks. kar­
dynał S. Wyszyński. Następ­
nie w nowej świątyni uroczy­
stą mszę św. koncelebrowaną 
odprawił ks. biskup J. Modze­
lewski. Kazanie wygłosił ks. 
kardynał S. Wyszyński.____+

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza, ś. p.

Rozalia Taviani
(x domu Cyga)

(Żona ś.p. Leona—babcia ś.p. 
Constance)

po krótkiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, 
dnia 29-go września, 1973 roku, 
o godzinie 8:40 wieczorem, w 
starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 3-go października, o 
godzinie 9-ej rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 5735-43 W. 
Fullerton (narożnik Mango), do 
kościoła św. Jana Bosco, (msza 
św. 9:30), a stamtąd na cmen­
tarz św. Józefa, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Emily (ś. p. Thomas) Mar­
ten, Edward (Clarice) i Grace 
(Norbert G.) Platt, córki, syn, 
zięć i synowa; Christine Dunn 
i Norbert, wnuczka i wnuk; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi Poterek
Telefon BErkshire 7-6400

+
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka, babcia i siostra nasza, 
ś. p.

Maria V. 
Komaniecki 
(z domu Krawczyk) 

(Żona ś. p. Władysława 
Komanieckiego, siostra ś. p. 

Andrzeja i ś. p. Ks. Edwarda 
Krawczyk)

Członkini Bractwa Różańca św. 
przy par. św. Kazimierza, św. 
Teresy i św. Agnieszki, Unii 
Polskiej w Am., ZNP, ZPRK i 
Polskiej Opieki Społecznej, po 
krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
św. Sakramentami, dnia 29-go 
października 1973 roku, o go­
dzinie 5:50 po południu, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 3-go października, o go­
dzinie 9-ej rano, z Brust Fu­
neral Home. pnr. 135 S. Main 
Street (pół bloku na południe 
od Stacji CW, Lombard, 111., 
do kościoła Sacred Heart w 
Lombard, 111. (msza św. o 9:30 
rano), a stamtąd na cmentarz 
św. Wojciecha, na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Edward i Raymond, synowie: 
Dolores i Donelda, synowe; 3 
wnuków. 2 wnuczki: Leon. Jó­
zef i Jan Krawczyk, bracia; 
Lillian Sob’eska i Emilia Klich. 
s>r,<:t.rv: wraz z cała rodzina

Pogrzebem zajmuje się 
Brust Funeral Home 
Telefon MA 9-0094.
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Polacy Budują
“Chemobudowa” — Kraków 

rozpoczęła prace przy budo­
wie kolejnej fabryki papieru 
i celulozy koło Plauen w NRD. 
Budowa potrwa do 1976 roku. 
Fabryka będzie się składała 
z 9 budynków produkcyjnych 
o łącznej kubaturze około 150 
tys. m sześć. Projekt wstępny 
fabryki przygotowuje Kra­
kowskie Biuro Projektowo- 
Badawcze Budownictwa Prze­
mysłowego.

Podczas odbywających się 
w Zagrzebiu Międzynarodo­
wych Targów Jesiennych Cen­
trala ‘Polimex-Cekop” podpi­
sała z firmą “Kosovo Export- 

i Import” z Prisztiny kontrakt 
na dostawę huty szkła kry­
ształowego o mocy produkcyj­
nej 700 ton rocznie. Wartość 
kontraktu wynosi ok. 2 min. 
dolarów. Huta szkła zbudowa­
na zostanie w mieście Prizren, 
w autonomicznym okręgu 
Kosowo. Generalnym dostaw­
cą tego obiektu jest “Vitro- 
cermasz” — Biuro Eksportu 
Hut Szkła w Warszawie. W 
ramach tego kontraktu Polska 
dostarczy kompletną doku­
mentację techniczną i techno­
logiczną, maszyny i urządze­
nia oraz zapewni nadzór nad 
montażem i uruchomieniem 
huty. Kontrakt przewiduje 
również możliwość szkolenia 
kadr jugosłowiańskich.

Korona Węgierska 
Problemem 

Dla U.S.
Washington. (D.P.-D.) — 

Sprawa zwrotu korony Św. 
Stefana Węgrom znowu stała 
się problemem w czasie wizy­
ty w Stanach Zjednoczonych 
Kardynała Józefa Midszenty.

Kard. Mindszenty, były pry­
mas katolicki Węgier, jest 
przeciwny, by oddać koronę 
królów węgierskich jego oj­
czyźnie, w której rządzą ko­
muniści. Tak samo myśli wie­
lu imigrantów i osób pocho­
dzenia węgierskiego w tym 
kraju.

Alfred Puhan, były ambasa­
dor USA na Węgrzech, jest 
wśród tych którzy sądzą, że 
powinna być zwrócona.

Dept. Stanu stoi na stano­
wisku, że korona należy do 
narodu węgierskiego.

Korona została wywieziona 
z Węgier, gdzie była trzyma­
na w kaplicy przyległej do 
pałacu królów węgierskich, 
kiedy armia sowiecka zbliża­
ła się do Budapesztu w 1944 
r.

Została ona zabrana do 
Niemiec i doręczona do jed­
nostek armii amerykańskiej, 
by była bezpiecznie schowa­
na. Rzekomo znajduje się w 
Fort Knox, Ky. wraz z ber­
łem i królewskim złotym 
iabłkiem oraz togą.

W 1955 r. reżym stalinowski 
żądał zwrotu korony jako jed­
nego z waruków wypu­
szczenia Roberta A. Vogeler 
dyrektora ITT, Vogeler ska­
zany za szpiegostwo został wy­
puszczony po 17 miesiącach 
więzienia.

Stany Zjednoczone odmó­
wiły żądaniu i oświadczyły, że 
nie są przygotowane do dys­
kusji, by zwrócić koronę Św. 
Stefana.

Koronę dał w 1001 r. Papież 
Sylwester Królowi Stefanowi, 
pierwszemu królowi Węgier, 
który później stał się świętym 
Kościoła Katolickiego.

Niezwykły 
Kształt

Niezwykłe wrażenie spra­
wia dach w kształcie żagli nad 
nowym gmachem opery w 
Sydney. Budynek usytuowa­
ny został u wejścia do portu. 
Zostanie on oficjalnie otwarty 
przez królową angielską Elż­
bietę w październiku tego ro­
ku. Budowa jego trwała wiele 
lat, a koszt przekroczył astro­
nomiczną sumę stu milionów 
dolarów. Sprawdzono ostatnio 
akustykę sali, organizując w 
nowym budynku koncert dla 
architektów i budowniczych.

(N)

(C:~g d.’szy ze str. 1-szej) 
spraw zbrojeniowych, doda­
jąc jednak do przeznaczonej 
przez komitet sumy $495 mi­
lionów na zakupno 50 samo­
lotów bojowych F-14 dla ma­
rynarki i oddziałów strzelców 
morskich.

Ustawa przewiduje wycofa­
nie 110,000 żołnierzy amery­
kańskich z baz zagranicznych 
przed dniem 31 grudnia, 1975 
roku, włączając 40,000 żoł­
nierzy przed dniem 30 czerw­
ca, 1974 roku. Dalej ustawa 
przewiduje redukcję amery­
kańskich sił zbrojnych o 156,- 
100 wojskowych przed dniem 
30 czerwca, 1974 roku.

Uchwała Senatu została 
przesłana do łącznego komite­
tu obu Izb Kongresu, — dla 
uzgodnienia sprzecznych)

(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 
podobnie jak w marcu, w cza­
sie swej poprzedniej wizyty 
w Moskwie.

Niemniej jednak sowiecka 
agencja prasowa Tass podaje 
wiadomość — że Sekretarz 
Skarbu ostrzegł stronę so­
wiecką, że nie należy lekce­
ważyć trudności, które się 
wyłoniły, lub mogą się wyło­
nić, w rozwoju amerykańsko- 
sowieckich kontaktów han­
dlowych.

Tass twierdzi, że Shultz za­
sygnalizował te trudności w 
czasie rozmowy z sowieckim 
ministrem handlu zagranicz­
nego Mikołajem Patolicze- 
wem. która odbyła się przed 
spotkaniem Sekretarza Skar­
bu z Breżniewem.

“Delegacja amery kańska 
przywiązuje duże znaczenie 
do rozwoju stosunków ze 
Związkiem Sowieckim. Ma­
my nakreślony szeroki i bo­
gaty program. Napotkamy na

Rewia z Polski, z udziałem 
artystów radia, telewizji i 
estrady, zostanie wystawiona, 
staraniem Polamart Interna­
tional Enterprises, Inc., w so­
botę 13 października, w Lane 
Technical Audytorium o go­
dzinie 8-ej wieczorem. Na­
stępne dwa przedstawienia w 
niedzielę, 14-go października 
o 2:30 po południu i 6:30 wie­
czorem.

Udział w rewii biorą Maria 
Koterbska, Urszula Sipińska, 
Irena Jezierska, Krystyna 
Sienkiewicz, Tadeusz Ross, 
Andrzej Dąbrowski, Marian 
Jonkajtys, Krzystof Jaślar, 
Zenon Laskowik oraz duet ta­
neczny Olga Sawicka — Ja­
nusz Wojciechowski. Kwartet 
muzyczny Karola Nicze, reży­
seria Mariana Jonkajtysa.

Tadeusz Ross, jeden z wy­
bitnych talentów młodego po­
kolenia, jest doskonałym kon­
feransjerem, którego publicz­
ność polonijna pamięta z 
“Podwieczorku przy Mikrofo­
nie.” Znany z parodii innych 
artystów, Ross jest także do­
brym aktorem i piosenka­
rzem. Konferansjerkę prowa­
dzi z właściwym sobie humo­
rem i posiada nieodzowny dla 
konferansjera dar — nawią- 
z y w a n ia natychmiastowego 
kontaktu z publicznością.

Irena Jezierska, sopran, wy­
stępuje w Operze i Balecie w 
Warszawie. Wszyscy aktorzy, 
występujący w “Jesiennej Re­
wii Gwiazd” cieszą się w Pol­
sce wielkim powodzeniem.

Pomnik
Zygmunta Glogera
W Łomży odsłonięty został 

pomnik Zygmunta Glogera, 
wybitnego etnografa i bada­
cza folkloru polskiego, autora 
“Encyklopedii staropolskiej”. 
Pomnik wykonał w piaskowcu 
warszawski artysta — Ferdy­
nand Jarocha. Jednocześnie 
otwarto wystawę obrazującą 
dorobek Zygmunta Glogera.

W uroczystości wzięła udział 
80-osobowa grupa uczestni­
ków Międzynarodowego Kon­
gresu Slawistów.

| punktów. — Przeprowadzona 
przez Izbę Niższą — ustawa 
zbrojeniowa, przewiduje asy- 
gnatę $20.4 bilionów. Obie Iz­
by Kongresu głosowały za 
asygnatą sumy $1.5 bilionów' 
na program rozbudowy syste­
mu łodzi podwodnych “Tri­
dent”, z tym że pierwsza ta­
ka atomowa łódź podwodna 
systemu “T r i d e n t” ma być 
wykończona najpóźniej w ro- 

;ku 1978.
Senat uchwalił $1.1 biliona 

na zakupno 77 samolotów bo­
jowych F-15 dla lotnictwa, — 
gdy Izba Niższa głosowała za 
zakupnem 39 takich samolo­
tów. Obie Izby Kongresu wy­
znaczyły $657 m i 1 i o n ów na 
sfinansowanie budowy czwar­
tego o napędzie atomowym 
lotniskowca.

naszej drodze niewątpliwe 
trudności, ale jesteśmy prze­
konani, że uda się je przeła­
mać” — powiedział gość ame­
rykański według wersji poda­
nej przez Tassa.

Jak wiiadomo w ub. tygod­
niu kongresowy Komitet 
Środków i Sposobów wypo­
wiedział się przeciwko przy­
znaniu Sowietom taryfy naj­
wyższego uprzywilejowania, 
uzależniając zmianę tego sta­
nowiska od ustępstw sowiec­
kich w dziedzinie emigracji z 
ZSRR przedstawicieli grup 
etnicznych, a szczególnie Ży­
dów sowieckich.

Po marcowej wizycie w 
Moskwie Sekretarza Skarbu, 
rząd sowiecki zniósł haracz 
nakładanf na kandydatów do 
emigracji w postaci odpłaty 
za uzyskane przez nich wy­
kształcenie.

Nie jest wykluczone, że dla 
uzyskania dalszych koncesji 
handlowych Moskwa i tym 
razem pójdzie na ustępstwa.

Bilety do nabycia w zna­
nych punktach przedsprzeda­
ży, oraz w dniu przedstawie­
nia przy kasie.

Lotnicy Włoscy 
Gośćmi Chicago 
w Dnia Kolumba

W czwartek, 4 października 
1973 r. odwiedzi Chicago gru­
pa weteranów lotnictwa wło­
skiego, byłych pilotów trans­
atlantyckich. Piloci ci dokona­
li pierwszego w historii “sko­
ku przez Atlantyk” w lipcu 
1933 roku, goszcząc na odby­
wającej się wówczas świato­
wej wystawy w Ameryce.

Lotnicy włoscy, w liczbie 17 
będą specjalnymi gośćmi 
Joint Civic Committee of Ita­
lian Americans w czasie tra­
dycyjnego dnia Kolumba. 
Wezmą udział w defiladzie 
oraz w wielu uroczystościach.

Powitanie nastąpi w dniu 4 
października o godz. 7:30 na 
lotnisku O’Hare. W dniu 6 
b.m. goście z Włoch uczestni­
czyć będą na specjalnym ban­
kiecie “Synów Italii,” który 
rozpocznie się o godz. 9:30 
wieczorem. W niedzielę, 7-go 
października, lotnicy włoscy 
będą obecni na mszy św. w 
Kościele Katedralnym, a w 
godzinach od 4 do 6 po poł., 
zwiedzać będą Muzeum Wie­
dzy i Przemysłu.

E. Stuligłowa 
Zmarł 

w Jugosławii
Dubrownik, (N.D.) — W 

niedzielę, dn. 23 bm., zmarł 
nagle w wieku lat 68, na atak 
serca, mgr. praw Edmund 
Stuligłowa. Od lat był właści­
cielem biura “Polish Ameri­
can Travel Service” w Phiila- 
delphii. Zmarły przebywał w 
Dubrowniku na dorocznym — 
zjeździć Stowarzyszenia Pol­
sko-Amerykańskich Biur Po­
dróży (SPATA), którego bvł 
wieloletnim członkiem. Komi­
tet Wykonawczy SPATA wy­
słał na ręce rodziny ś.p. Ed­
munda Stuligłowy depeszę 
kondolencyjną.

Ś.p. Edmund Stuligłowa był 
bardzo czynnym członkiem na 
terenie Polonii. Jako porucz­
nik wojsk polskich w II woj­
nie światowej trafił do niewo­
li niemieckiej i 6 lat przesie­
dział w Oflagu w Murnau. Od 
chwili przyjazdu do USA był 
członkiem SWAP w Philadel- 
ohii oraz członkiem placówki 
im. Hallera w Connecticut. 
Był też jednym z dyrektorów 
Domu Polskiego w Philadel- 
phii i klubu “Orzeł”.

Ś.p. mgr. Stuligłowa pozo­
stawił pogrążonych w żałobie: 
żonę, syna, synową i wnuka. 
Po sprowadzeniu zwłok z Ju­
gosławii pogrzeb jego odbę­
dzie się w Philadelphii.

EXPERIENCED 
WOMAN WANTED

General housework—ironing, 2 
days per week. Steady. Evanston. 
Good salary, references. Excel­
lent Chicago transportation.

UN 9-0434
After 4 P.M. and week-ends.

GOSPODYNI do domu bez matki 
do pomocy w wychowaniu 2 dzie­
ci (7 i 11) w domu za miastem. 
20 minut na południo-zachód od 
Chicago. 352-7692 — Rudy.

KOBIETA DO LEKKIEJ 
PRACY DOMOWEJ 

i Przygotowania Posiłków
5 dni tygodniowo po 5 godzin 
dziennie. Czasem w razie potrzeby 
pozostawać na noc. Przyjemne 
warunki pracy. Angielski nie wy­
magany.

337-2061

MIŁA RODZINA 
W LOMBARD

Poszukuje opiekunki do dwóch 
chłopców w wieku szkolnym. 
Pokój, utrzymanie i zapłata.

TELEFONOWAĆ: 
w dzień 627-7744 

wieczorami 495-9083 
Proszę się zgłaszać po angielsku.

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 

za uwagi. Jest to część listu, 
która mnie przeraziła. Jeżeli 
student uniwersytetu ma cał­
kowicie fałszywe wiadomości 
o niedawnej przeszłości na­
rodu — czego można się spo­
dziewać po tak zw. “masach”? 
Cytuję: “A jeśli Pan pisze, że 
tak bardzo przedwojenną 
młodzież pasjonowała nauka 
to dlaczego wśród niej było 
tylu analfabetów nie umieją­
cych czytać ni pisać, ilu było 
przed wojną studentów', a ile 
w ogóle ukończyło szkołę pod­
stawową? A jeśli interesowali 
się polityką to coście mądrego 
panowie wypolitykowali? 
Fakty mówią za was. Ginęli 
ludzie gdy zaszła potrzeba, 
ale to nie wy panowie intere­
sujący się polityką i sztuką bo 
wasza droga wiodła przez Za­
leszczyki przeważnie. A że nie 
tysiące lecz miliony ludzi zgi­
nęło to coście w zamian pano­
wie politycy zyskali? Nie spo­
tykane w historii wyniszcze­
nie narodu. A czy inaczej niż 
Quisling! nazwać tych sław­
nych wodzów polskich, którzy 
najpierw głośno krzyczeli a 
gdy zaszła potrzeba uciekli z 
kraju.”

❖ •:• *
Zaręczam, że nigdy w Za­

leszczykach nie byłem. Nie 
mam pretensji do garstki cy­
wilnych i wojskowych, którzy 
w dniu 17 września 1939 r. 
przeszli przez most na Dnie­
strze do Rumunii, bo gdyby 
pozostali na północnym brze­
gu rzeki — ich kości znajdo­
wałyby się w “Katyniach,” 
których wiele w kraju “gdzie 
tak swobodnie człowiek oddy­
cha” pod warunkiem, że okla­
skuje kogo należy i strzela ko­
go mu każą bez zadawania 
pytań. Sowiety były przecież 
sojusznikiem Niemiec Hitlera 
a terror pod okupacją bolsze­
wicką był nawet gorszy od 
terroru w pierwszym roku 
okupacji niemieckiej.

❖ •£♦
Po maturze w 1938 r. zosta­

łem powołany do służby woj­
skowej, którą odbywałem w 
podchorążówce rezerwy w Ja­
rosławiu. W lipcu 1939 r. zo­
stałem przydzielony do pułku 
piechoty w Przemyślu i z nim 
wyruszyłem na front nad Du­
najcem. Przeszedłem pieszo w 
mundurze i uzbrojony znad 
Dunajca do Chełma, a potem 
z batalionem mjr. Kiczaka 
(wspaniały dowódca) szedłem 
na odsiecz Lwowa. Brałem 
udział w bitwach pod Racha­
niami, Bożą Wolą i Suchą Wo­
lą (Zamojszczyzna) o których 
wiele napisano w kraju i na 
emigracji. 28 września, mając 
Niemców z jednej strony lasu, 
a ich bolszewickich sojuszni­
ków z drugiej strony — na 
rozkaz dowódców zniszczyli­
śmy broń i rozeszli się — by 
uniknąć niewoli, bo “będzie­
my jeszcze potrzebni,” jak na 
pożegnanie powiedział nam 
mjr. Kiczak. Była to tragiczna 
chwila, której nigdy nie za­
pomnę, a zrozumieć ją może 
tylko żołnierz, który ją prze­
żył. Potem robiłem to — co 
cały naród, w maju 1943 r. zo­
stałem aresztowany przez ge­
stapo, po torturach, których 
ślady zostały mi na całe ży­
cie, zostałem wywieziony do 
Oświęcimia (Birkenau), po­
tem do Buchenwaldu. Nie 
przez Zaleszczyki, lecz przez 
konspirację i obozy koncen­
tracyjne wydostałem się na 
Zachód, “bo. miałem dość nie­
mieckich obozów koncentra­
cyjnych i nie chciałem próbo­
wać rosyjskich.”

Jan Krawiec

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milę żeni a, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, brat i dziadiuś nasz i pradziaduś mój, 
ś. p.

Frank J. Bymas
(MĄŻ Ś. P. ROSE)

Członek Najśw. Imienia Jezus i Klubu Limanowa w Chicago, po 
krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sa­
kramentami, dnia 1-go października, 1973 roku, wieczorem, w 
starszym wieku. Zamieszkiwał dawniej w Burnham, Ill.

Zwłoki można odwiedzać w środę po 6:30.
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 5-go października, o go­

dzinie 9-ej rano, z zakładu pogrzebowego Opyt Funeral Home, pn”. 
13350 Baltimore Ave., do kościoła Mother of God, w Burnham, Ill., 
a stamtąd na cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego, na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Benny, Otto (Shirley), w Eldorado, Kansas i Edwin (Jane), 
Synowie i synowe; Evelyn (Walter) Slamkowski w Hammond, Ind., 
córka i zięć; Adolph (Mary) w Kanadzie, brat; oraz 1 brat w Pol­
sce; Mary Hyc i Albina Ząbek, siostry w Kanadzie; 6 wnucząt; 1 
prawnucze; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Frank Opyt. Tel. 646-1133.
2-3

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść z czasów brutal 

oego napadu Niemców na Polskę roku 1939 Powieść U 
zaczerpnięta została rc źródłowych materiałów dotyczących 
Kampanii polskiej i pamiętników uczestników walk • wv łączeń 
>raz z dokumentów wojskowych

Autorem tej nadzwyczaj interesujące! oowiesci ;‘st Jerz- 
Pomian którs ze znajomością rzeczy i bez naciągania taktów 
□pisuje najpierw działalność szpiegowska i dywersyjna Niem­
ców zamieszkałych w Polsce następnie azalenczo bohaterskie 
walki z nieprzyjacielem nad Brda Wisła Bzura diabel.’kc 
□odstępne prowadzenie orzez Niemców wojny wreszcie masnwr 
•nrirdv ludności evwilnei ' wvwnzenie tej do Niemiec

Ksiazka la w ładnej mocne) oprawie płóciennej (Di) SA 
sosztuie wraz ’ orzesvlka

Za nowienia wraz > nalezvtoscia nadsyłać należy

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.
CHICAGO P i INOIS >il)6?2

COD me <mvłam>

Shultz Konferował z Breżniewem

Jesienna Rewia Gwiazd 
Już Wkrótce w Lane Techn.

★ Praca Żeńska
GENERAL OFFICE 
Light Bookkeeping 

Light Typing—No Shorthand
Meal Working Conditions 

Benefits 
ELECTRONIC ENGINEERS 

1639 W. Evergreen
Near Division St. and Ashland Ave.

Do Lekkiej Pracy 
Fabrycznej

DZIENNA ZMIANA — 
od wtorku do piątku 

od 7 rano—5:30 po południu.
NOCNA ZMIANA — 
od wtorku do piątku 

od 6 wieczorem—4:30 rano.
CALMARK

1401 W. 43rd St. 247-7200

NURSES AIDES
L.P.N.’s
FULL TIME.

Call Mrs. Bergan — 668-2928 
ZACE NURSING CARE CENTER 

Winfield, III.

• BINDERY
Experienced or will train.

• 2nd and 3rd shifts. 
Near O’Hare Field

CALL FOR INTERVIEW
Chicago 569-2929 

Suburban 766-2700

• GENERAL OFFICE
Import Company located Near North 
Side needs girl for important position.

• TYPING SKILLS
• INVENTORY CONTROL— 

Varied responsibilities
Call Mr. May — 337-5421 

740 N. Rush St.
GENERAŁ OFFICE BEGINNER

Will teach — Good future.
Small friendly Company in 

Chicago Loop.
108 West Lake St. — Room 200 

Phone: 372-8600 Mr. Thoma*

TYPIST
IBM executive typewriter. 

Experienced dictaphone, 
Belmont-Lake Shore area. 

Age open.
Excellent starting salary. 
Call MR. RACZKOWSKI

248-8300
POTRZEBA KOBIETY

Do szycia na maszynie “single 
needle.” Nauczymy. Cały lub 
część dnia. Proszę dzwonić

237-7660
NIEBYWAŁE, najwyszej klasy 
i skali dochody, inteligencja, ro­
mantyka benedyktyńskiego liter­
nictwa pergaminów — “białych 
kruków” jutra. — 427-2541.

• WAITRESSES
Experienced or will train

ALL SHIFTS:
11:00 P. M.-7:00 A. M. 
7:00 A. M.-3:00 P. M. 
3:00 P. M.-U:00 P. M

ALSO
MALE PORTER

4 hours daily 
Semi-Retired or Retired 

will qualify.
APPLY MISTER DONUT 

3132 N. Broadway 

• CASHIERS
Experienced 

Shift or Part Time Work 
Available 

$2.50 per hour
Also

• PARKING 
ATTENDANTS

Top wages — must have 
valid Illinois Drivers License

• Gold Coast and Loop 
locations

General Parking 
Corp.

922-3493
POTRZEBNA fryzjerka pod ko­
niec tygodnia, bez pracy wieczo­
rowej, do salonu piękności w Des 
Plaines. Tel. 824-8055.

MOTHER’S HELPER

Light housework—and assist with 
school age children. Own room, 
bath, color TV. (Have other help)’.

Top Wages—Recent References*

Call 835-1785

POTRZEBNA 
BARMANKA

Do sklepu z wódkami i baru. 
Dobra zapłata. 

Zgłoszenia Joe Ozga.
1517 N. ASHLAND AVE.

Muzeum 
Zegadłowicza

W Beskidzie Małym mieszą 
kał i tworzył słynny rzeźbiarz 
ludowy Jędrzej Wowro (1864- 
1937) bohater wierszy i poe­
matów Emila Zegadłowicza. 
Jego dziełem było kilkaset 
świątków, z których tylko kil­
kanaście zachowało się i znaj­
duje się obecnie w muzeum 
Zegadłowicza w Gorzeniu 
Górnym. Oprócz świątków 
Wowry zgromadzono tam 
książki, rękopisy oraz pamiąt­
ki po tym poecie i pisarzu, a 
także po grupie poetyckiej 
“Czartak”. Muzeum cieszy się 
dużym zainteresowaniem 
wczasowiczów, którzy mają 
okazję bliżej, poznać twór­
czość ludową Wowry i doro­
bek pisarski Zegadłowicza.
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★ Praca Męska

Refrigeration Equipment 
Manufacturer 

Full Time Job Vacancies

ASSEMBLERS
For complete unit assembly of 
sheet metal components used 
in commercial refrigeration.
Opportunity for top wages and 
advancement. Starting pay, fu­
ture increases based on expe­
rience and ability. Steady — 
long term employment — days.

7 A.M. to 4:30 P.M.
Modem plant. Paid insurance, 
holidays and vacation.

Apply in Person
KRACK CORPORATION 

Route 53 and Fullerton 
ADDISON, ILL.

(Midway Between Army Trail 
and North Avenue)

WAREHOUSEMEN
Order picking and filling or­
ders. Full company benefits, to 
include paid vacation. Close to 
public transportation.

225-8500

• GENERAL 
MAINTENANCE

Good starting salary. 
Interesting varied work. 

CALL BETWEEN
11 A. M. and 7 P. M. 

For appointment 
362-8730

DO POMOCY 
POTRZEBA SILNEGO

Mężczyzny 
Do Pracy

Jako pomocnika do rozwożenia 
mebli na aucie ciężarowym. 
Doskonała zapłata. Stała praca 
oraz i inne korzyści. Zgłosić się 
osobiście do

HOWANIEC 
FURNITURE CO.

1551 W. Chicago Ave.

• MACHINISTS
• FULL OR PART TIME

• DAYS
IDEAL FOR RETIRED PERSON.

Call 378-7800
MIKE ROSINIA

••••••••••••••••••••••••
• MACHINISTS ;;

• • PUNCH PRESS
$ OPERATORS 
j • SET-UP MEN

1
 Experience with Progressive ' j 

dies for last 2 positions. i >

DIE-CRAFT METAL I ! 
PRODUCTS i ;

2480 So. Wolf Rd.—Des Plaines] [ 
297-1960 

••••••••••••••••••••••••i
DOŚWIADCZONEGO 

MĘŻCZYZNY
Do naprawiania radiatorów. 
Stała praca. Najwyższa płaca.

ARROW RADIATOR CO.
2114 S. WabashPotrzeba 
TOKARZY

Na Rewolwerówki 
(Turret Lathe 

oraz SZLIFIERZA 
3159 MILWAUKEE AVE.

Tel. 463-7350

WELDER (Spawacz)
Combination 

Heliarc - Arc - Gas 
We Speak Polish

Ask for Pawłowski
327-0224

POTRZEBNY 
ASYSTENT 

DO OBSŁUGI MASZYN

Przeszkolimy Odpowiedzialnego 
Zdolnego Mężczyznę 
w Obsłudze Maszyny

Wyrabiającej Formy Plastykowe 
DOBRA POCZĄTKOWA ZAPŁATA 

ORAZ ŚWIADCZENIA FIRMOWE

Dzwońcie do: ED ZALEWSKI 
829-9660 w Ciągu Dnia

AUTO BODY MEN
Experienced Only. 

South Side. 
Largest and busiest shop. 

50-50. Top pay to right man.

288-7172
★ Praca

LIGHT METAL 
FABRICATION 

Full time, call or come in.
POWELL METALS, INC. 

460 Meyers Road 
Bensenville, Ill.

766-4848___________

Beautician Male and Female
WANTED BEAUTICIAN

To work in exclusive shop. Excel­
lent salary. Good working hours.
To Work on Men’s Hair Pieces.

Call: 545-2800

• MATRONS
• JANITORS

FULL TIME.
Morton Grove. Start today. 

• Union salary and benefits.
263-5782

★ Praca Męska

AMOCO

An Equal Opportunity Employer

Full Benefit Program, Paid Holidays and Vacation 
Retirement and Profit Sharing
Free Uniforms and Laundry

Secure Parking and Company Cafeteria

TOP WAGES — 
REGULAR REVIEWS

American Hospital Supply Corp.
TEKPRO DIVISION

2020 RIDGE AVENUE Evanston, Ill. 60201
866-7200, Ext. 315

MACHINISTS
PRECISION OR ALL ROUND . .

XLmm; maintenance technicians 
for a multi-skill classification utilizing a primary skill. 
Applicants must have at least:
Five years experience in maintenance and trouble­
shooting pneumatics and electronic instruments and 
have specialized training in electronics or analyzers.

OR

★ Praca Męska
‘ ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••
] ] Amoco Chemicals, a rapidly expanding chemical sub- • 
] ] sidiary of a major worldwide oil company, has employ- * 
i ' ment opportunities. Located near Alvin, Texas, our • 
i ! Chocolate Bayou Plant offers above average compen- • 

] sation and excellent benefits to individuals who qualify. •

i i Five years experience in maintenance and troubleshoot- x 
I! ing compressors, pumps and other rotating equipment J 
] ] and have formal training in associated areas.
] [ You can earn up to $5.62 per hour, depending on your • 
i1 qualifications. Some of the fringe benefits are retire- 2 
I! ment plan, stock/savings plan, medical and life in- f 
] [ surance.
] [ For further information, write or call •

EMPLOYMENT 8
Industrial Relations Division *

Amoco Chemicals Corporation 2
P.O. Box 1488, Alvin, TX 77511 2

Telephone 713-581-2121, Ext. 211 •
I I AN EQUAL OPPORTUNITY EMPLOYER

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••

Technicians ~ Electronic
Immediate openings for test technicians with 2 years electronic 

trade school, or military electronic school, or equivalent. 
Several years experience in solid state circuitry 

and testing desirable. 
Outstanding fringe benefits.

Excellent growth and advancement opportunities. 
Send resume giving details of past exp. etc. — address 

Industrial Relations Department

WILCOX ELECTRIC INC.
1400 Chestnut (816) 231-0700

Kansas City, Mo. 64127
An Equal Opportunity Employer

• Terrific Openings For 
SHEET METAL 
LAYOUT MEN 

Must Have Own Tools 
PRESS BRAKE 

OPERATORS
Must be Able to Make Own Setups

METAL 
POLISHERS

SLIVER SOLDERERS 
STEADY WORK GOOD WAGES 

Excellent Working Conditions 
Apply, Write or Call

(614) 228-5541

Sweeden Freezer 
Mfg. Co.

401 W. Town St. 
Columbus, Ohio 43215

MACHINISTS
&

TOOL MAKERS
This is a great opportunity building 
precision, automatic machinery. The 
work is diversified and very interest­
ing. You will have the opportunity 
of using all of your professional skills 
and knowledge and you will be work­
ing with a team of experts in automa­
tion. Excellent working conditions in­
cluding a clean shop in well estab­
lished company. Good starting salary 
and liberal benefits including pension 
plan.

Phone 834-4700

POLISHERS
Immediate position available 
for experienced polisher on 
day shift. We offer piece 
work. Average earnings bet­
ter than $5 per hour.

Apply in Person or Call 
489-7200

UNITED 
PLATING DIVISION 

4600 N. Kolmar 
Chicago, Hl.

An Equal Opportunity Employer

DIE MAKER
55 years old company has 
good job for retired man 
who can do repair work.

Also make new die when 
required.

Will work alone in well 
equipped tool room.

CHICAGO
EXPANSION BOLT CO.

1338 Concord Place Chicago
EV 4-1700

A N I T O R
Home for Aged. Full time. 

Free Blue Cross. Free meals. 
Pension. Mamy benefits.

Call: 631-4856
NORWOOD PARK HOME 

6016 N. Nina Chicago

AUTOMATIC 
CHUCKER OPERATOR

Gisholts with Lynn Drives, set-up and 
operate. Must have exp. and tools of 
trade. Uniforms turn. Hosp. ins.. Xmas 
bonus, exc. working cond. — Wages 
open to right man. Please call 594-5632. 

Must speak English well.
TIBOR MACHINE PRODUCTS 

7314 S. Ferdinand 
Bridgeview, Hl.

• SHIPPING 
RECEIVING CLERK 
• FULL TIME

FOOD MANUFACTURING 
COMPANY

• All Employees benefits 
Will Train

CALL JOE MATUS
446-6300 

Northfield, Ill.
An Equal Opportunity Employer

SERVICE MEN 
BENCH WORK

Solid State—Tuners—Amplifiers 
Top Wages—Benefits 

ELECTRONIC ENGINEERS 
1639 W. Evergreen 

Near Division St. and Ashland Ave.

TOOL AND
DIE MAKERS

• MACHINISTS
• SHOP MEN
• E.D.M. OPERATORS

Many Company Benefits.

Abet Industries
2443 Crescent Drive 

Broadview 
Call 681-1810

Al Schmitt

MACHINISTS
Cutting Tool Manufacturer.

LATHES 
MILLS 

CYLINDRICAL GRINDERS 
FORM GRINDERS 

TOOL & CUTTER GRINDERS
Day and evening shifts. 

Full and part time. 
Top wages and benefits.

Glenbard Tool Mfg.
216 N. Clinton 263-7460

BUTCHERS
Skilled 

or Will Train 
NATIONWIDE 

BEEF, INC. 
219 N. Green St.

★ Praca Męska ★ Praca Męska

SPRING MFG. CO. 
has imediate openings for

Duże Zarobki!

• GENERAŁ FACTORY WORKERS
(full time, day and night shifts)

• SPRING COILING SET-UP MEN
(full time, day and night shifts)

• EXPERIENCED TOOL AND DIE MAKERS

Profit sharing, bonus, paid vacations. Blue Cross and 
Blue Shield. Group insurance coverage and many other 
company benefits. Overtime.
If you want the top pay and overtime in our industry 
contact WALTER DUDEK.

Apply in Person — Ask for Walter Dudek

5100 W. ROOSEVELT

Outstanding opportunities for 
DESIGNERS DETAILERS

CHECKERS
BODY ASSEMBLY FIXTURES 

CHECKING FIXTURES 
PRESS WELD AUTOMATIC EQUIPMENT 

SEVERAL PROGRAMS
63 HOUR WEEK

Benefits Top Rates Interviews to 10 P.M. Weekly 
Sundays 10 A.M. to 2 P.M.

Contact Cecil Poppy or Apply or Write to

WILHELM ENGINEERING CO.
29152 N. Campbell Rd.

Madison Heights, Michigan 48071
(313) 548-0600

POTRZEBUJEMY DOŚWIADCZONYCH

RZEŹNIKÓW-BONERS
Na pełen czas. Doskonała początkowa stawka oraz program 
świadczeń firmowych.

DZWOŃCIE DO MR. PETE LIPA
Pnr. 463-1100

N.P.C. PRONTO
A Hershey Food Co.

3001 W. CORNELIA CHICAGO, ILL.
Autobus CTA Pod Drzwi

Dajemy Równe Szanse Każdemu M/F

METAL FABRICATORS
(2nd SHIFT) 

LAYOUT AND SETUP MAN 
SHEET METAL WORKER

Must be able to perform cone layout, transition work, bending 
procedures and operate shear, press brake, rolls, nibbier or other 
working equipment. Competitive wages, overtime, paid benefits, 
Blue Cross, CMS, Major Medical and 10 paid holidays.

Write or Call
ENTOLETER, INC.

• FITTER WELDERS
$5.05—$5.35

Must Be Able To Read and Interpret Blueprints

2151 Welton St., Hamden, Conn. 06511 203-787-3575

• MACHINE REPAIRMEN
! MECHANICAL OR ELECTRICAL
] $6.00 an Hour — 11 P.M. - 7 A.M. Shift ] ]
i Must Be Familiar With Machine Shop Equipment

’ • INSPECTOR
; $4.90—$5.30

• Knowledge and experience relative to the function
] of receival machining fabricating, and assembly
i inspection. ' ]
] Excellent company benefits including 10 paid holidays, free life i i 
i insurance, and hospital insurance, and paid vacation.

Apply Personnel Office Weekdays 8 A.M. - 4 P.M.
(312) 374-5250 . . . (219) 392-6464

i UNION TANK CAR CO.
[ 151st and Railroad East Chicago, Indiana | ]
, An Equal Opportunity Employer M/F < '

!••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 1

Sheet Metal Group Leader
TOP WAGES — 

REGULAR REVIEWS
Must be experienced in set-up, operation and 
maintenance all sheet metal fabrication equip­
ment for prototypes and short run production.

• Full Benefit Program, Paid Holidays and Vacation
• Retirement and Profit Sharing
• Free Uniforms and Laundry
• Secure Parking and Company Cafeteria

American Hospital Supply Corp.
TEKPRO DIVISION

2020 RIDGE AVENUE Evanston, Ill. 60201
866-7200, Ext. 315

An Equal Opportunity Employer

SIGN SHEET METAL FABRICATOR
The Time Is Now — We Need

Journeyman and helpers. Must be experienced in fabricating 
custom signs.

Progressive company, top pay and many benefits. 
Call Mr. Henry Tilford: 615-684-4984, or write:

WATCO SIGN COMPANY
P. O. Box 707

Shelbyville, Tenn. 37160

★ Ogrzewanie 1^ Ogrzewanie

OCZYSZCZENIE BOJLERA^ A Robota

I PALENISKA ZA $950<^^~V Obataga
Także Reperacje Urządzeń do Ogrzewania
• Darmo Kosztorysy • Darmo Przegląd Urządzeń — Bez Zobowiązań
METROPOLITAN HEATING CO. MA 6-0634 - 889-4448

★ Kontraktorzy ★ Kon trak torty

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO - TANIO - SUMIENNIE - FACHOWO
• Roboty Ciesielskie • Obicia Aluminiowe i Inne • Dachy
• Schody • Okna • Werandy • Piwnice • Kuchnie • Łazienki
• Dodatkowe Pokoje • Fugowanie • Malowanie Domów

Zewnątrz i Wewnątrz • Robota Gwarantowaną
Dzwońcie do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588 - 6535

★ Praca Męska
SPRINGS

Torsion Machine Set-up Man 
Experienced.

Profit sharing plus full benefits. 
Interviews confidential —• 

Al Bean — 775-2444 
FORM ALL SPRING CO.

5501 N. Elston

★ AUTA
67 OLDSMOBILE—775-6923.

★“farmy
PÓŁNOCNY ZACHÓD

Puste 5 akrów, dobrej zietni tar- 
merśkiej przy asfaltowej drodw. 
Blisko szkół i miast. Dobre warunki 

231-1028

★TummageIale”
RUMMAGE SALE

Czwartek 4 Października 
8 Rano do 9 Wiecz. 
Piątek 5 Października 

8 Rano do Południa, w 
Irving Park Baptist Church 

Irving Park Rd. i Kostner Ave.

RUMMAGE SALE
4 Października 

Od 6 Wieczorem do 9 Wiecz.

Par. Św. Ryszarda
Zapraszamy Wszystkich

★ Naprawa TV
TELEWIZORY 

KOLOROWE, CZAJtNO - BIAŁE 
Naprawia INŻ. PAPROCKI 

wieczorom. 
GWARANCJA 
Tel. 235-0420

★ Domy

★ Milwaukee 
Wisconsin

> Praca
1st WISCONSIN CENTER 

has a number of part-time openings 
on our housekeeping staff, male or 
female. Hours will be 5:45 P.M. to 

11:45 P.M.
Excellent wages and benefits. 
Please call for appointment:

765-4151
1st WISCONSIN 

NATIONAL BANK 
777 E. Wisconsin Ave. 

Milwaukee, Wise.
An Equal Opportunity Employer

SHOP TOWEL FOLDERS 
No Experience Necessary, 

We Will Train.
Good Working Conditions and 

Benefits.
INDUSTRIAL 

TOWEL & UNIFORM 
2700 S. 160th St.

(Corner Cleveland & S. 160th St.) 
An Equal Opportunity Employer

★ Praca Męska
BOILER AND 

MAINTENANCE MAN
Reliable individual exp. in gen. plant 
malnt. and upkeep incl. electrical, 
plumbing and heating repars. Must 
have low pressure 1c. or be qual. to 
obtain one with on-the-job training. 

Should be able to work alone.
1st shift with overtime and full ben. 

TRICO MFG. CORP. 
2948 N. 5th St.

MILWAUKEE, WISCONSIN

COOK-SAUTE
No less than 5 years experience. 

Call after 11 a.m.
276-7667

Milwaukee, Wise.
GREAT STARTER

3 BEDROOM BUNGALOW 
(N. W. Chicago)

■ Fpll Basement, Garage, Yard. 
LOW PRICE 
LOW TAXES 

MAKE AN OFFER
WILDWOOD 

Phone 774-1155
DOCHÓD $30,660

19-mieszkaniowy, jak nawy, war­
tości $200,000. Właściciel mieszka­
jący poza Chicago weźmie pod 
uwagę umiarkowaną ofertą. Wła­
ściciel sfinansuje. Po więcej in­
formacji telefonować:

434-8469
SCHILLER Park — murowany 
ranch, 5 letni. 5(4 pokoi, 3 sypial­
nie. Wykończony bezment. Garaż 
na 2 auta. Centralne ochładzanie. 
671-2733.

★ DOMY Z INTERESEM
MIDLAND Restaurant and Tav­
ern. Dobra przemysłów a dziel­
nica. Postój dla troków z parko­
waniem. 7 pokojowe ochładzane 
mieszkanie na górze. Choroba 
zmusza do sprzedaży. 3214 W. 
47-ma ul. VI 7-8953.

★ Do Wynajęcia
4 POKOJE, piec do gotowania i 
lodówka. Ogrzewane. 1 miesiąc 
asekuracji. 775-2859.
5 POKOI do wynajęcia, 2 sypial­
nie, kryta tylna weranda, ochła­
dzanie, gaz zapłacony, piece do 
ogrzewania, dla rodziny z małym 
dzieckiem, ewentualnie z małym 
pieskiem lub dla dorosłych tylko. 
1-sze piętro.

384-2759 lub AL 2-8338
ADULTS, 6 rooms, 3 bedrooms. 
Space heater. No appliances.

463-3849
4 POKOJE. Północny-Zachód. Do­
rosłym lub z 1-n.ym dzieckiem. 

277-6230.
4 POKOJE 2 sypialnie. Gazowym 
piecem ogrzewane. Okolica Ash­
land i Fry. 278-6170 przed 5-tą pp.
POTRZEBA 2 mężczyzn n.a 4 po­
kojowe nieumeblowane mieszka­
nie, ogrzewane, łazienka, gorąca 
woda, na 1-szym. Oddam tanio w 
zamian za przypilnowanie domu. 
HU 6-2085.
1 ORAZ 4 POKOJE umeblowane 
do wynajęcia. 1084 N. Marshfield. 

227-1446
5 POKOI ogrzewane, spokojne, 
dorosłym, po 4ej Dembski.

1502 N. Kedzie
3 POKOJE w basemencie, ogrze­
wane. Umeblowane. 2 sypialnie. 

5155 S. Campbell
5 POKOI, Fidelisowo - St. Aloy- 
sius, gazowe ogrzewanie.

EV 4-1632 dzwonić po 4:30.

★ MILWAUKEE, WIS.
★ Praca Żeńska 

NEED CASH?
Don’t wait. Earn the extra money you 
need now for a joyous holiday . . . 
easily, selling Christmas gifts for a 
popular National Cosmetics Company.

It’s easy — fun — for Appt.
Call 761-6565

Milwaukee, Wise.

EXPERIENCED COREMAKER
We are seeking for immediate employ­
ment an experienced Coremaker. We 
are looking for a man with a good 
work record who desires a permanent 
job with a good future. We offer ex­
cellent wages, fringes and working 
conditions. Apply in Person at:

BADGER ALLOYS 
5120 W. SUte St. 

MILWAUKEE, WISCONSIN

CARPET CLEANING
No experience necessary.

Dependable young man to do carpet 
cleaning on location, days. 

Some night and weekend work. 
Must have car.

STEAM CLEAN CARPET 
Milwaukee, Wise.

Call 327-2150 for interview

Experienced and 
Inexperienced Help 

Needed
Army Reseve units in your area are 
looking for people with and without 
the skills listed. If you have no ex­
perience we can give it to you. We’ll 
teach you all you need to know to 
earn a good extra income as an Army 
Reservist, and get a good start toward 

a civilian job.

Call toll free 1-800-242-0475
Or call collect 414-464-6660

8 A.M. to 7 P.M. weekdays
Milwaukee, Wise.

Welder
Experienced, set up welder. Must ze 
able to read sketches and prints for 
Mig and Arc Welding. Full time.

Burner-Machine
Experienced. Ability to operate elec­
tric eye straight cutting machine and 
make own set-ups. Full time. 

Far Southside. Call Mr. Weber.
481-7100

Williams Steel & Supply Co. 
Milwaukee, Wise.

ASSEMBLER 
MECHANIC

Experienced only, own tools. Drill, 
saw, tap, pipe, read prints and lay­
out own work. Good pay, benefits, 
call 871-6500 for interview appoint­
ment.

VAPOR BLAST MFG. CO. 
Milwaukee, Wise.

WAREHOUSE ENTRY JOB
Intelligent young man to begin in a 
training position in our warehouse. 
This job can lead the ambitious work­
er into Order Processing, Billing, Pur­
chasing, Inventory Control. Excellent 
company benefits. This is an outstand­
ing opportunity for growth.

Call Mike for appointment 
353-3130 — Milwaukee 

Equal Opportunity Employer

TRUCK TIRE 
SERVICE MAN

Immediate opening, experienced 
prefferred.

Wisconsin Drivers License required. 
Good pay, excellent benefits, apply at: 

GENERAL TIRE SERVICE 
1255 N. 35th — Milwaukee, Wise 

933-6262
’ COLLECTIONS

We are seeking a skilled, dedicated 
lawyer or layman to handle a volume 
of commercial claims, nationwide by 
mail and plane. Top salary and poten­
tial for qualified person.

KOHNER, MANN & KAILAS 
1572 E. Capitol Dr.

Milwaukee, Wisconsin

“Dziennik Związkowy” najlepiej 
informuje w sprawach polskich 
swych czytelników jako najwięk­
sze polskie pismo w Ameryce.
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Ceny Na Wołowinę Będą 
Wolno Zniżkować

Eksperci ekonomiczni w 
Chicago twierdzą, iż detalicz­
ne ceny na wołowinę nie od­
zwierciedlają obniżonych cen 
hurtowych.

Ceny hurtowe na mięso wo­
łowe nieco spadły parę tygo­
dni temu. Herrell De Graff, 
przechodzący na emeryturę 
prezes Amerykańskiego In­
stytutu Mięsnego (American 
Meat Institute) twierdzi, iż 
potrzeba dwóch tygodni cza­
su na wyprzedanie swoich za­
mówień przez handel detalicz­
ny. Nowe zamówienia po no­
wej cenie hurtowej (niższej) 
winny być sprzedawane rów­
nież po niższych cenach.

DeGraff, który przez ostat­
nie 10 lat był prezesem Insty­
tutu Mięsnego (Instytut re­
prezentuje przetwórnie i pa­
kownie mięs), przemawiał na 
tegorocznej konferencji re­
daktorów d/s żywności, 
dzienników i magazynów. W 
konferencji tej, która miała 
miejsce w Drake Hotel uczest­
niczyło ponad 135 redaktorów 
ze Stanów Zjednoczonych i 
Kanady.

Richard Lying, przedsta­
wiony przez DeGraff jako na­

stępca na stanowisku prezesa, 
wyjaśnił dlaczego spadek cen 
na mięso wołowe notuje się z 
opóźnieniem, Jedną z przy­
czyn jest zmniejszony popyt 
na mięso ponieważ wiele go­
spodyń odmraża jeszcze wcze­
śniej poczynione zapasy. Po­
nadto jakość mięsa jest niż­
sza. W okresie zamrożenia cen 
na wołowinę i wstrzymaniu 
dostaw inwentarza przez ho­
dowców, bydło rzeźne stawało 
się tłuste. Konsumenci nato­
miast wolą chude mięso.

Hodowcy wstrzymali swoje 
dostawy w czasie zamrożenia 
kiedy ustalona cena rządowa 
wynosiła $56 za sto funtów. 
Dzisiaj, jak stwierdza dziennik 
“Washington Post,” dostarcza­
ją bydło rzeźne po $40 za sto 
funtów.

Ceny winny osiągnąć nor­
malny poziom wkrótce. Go­
rzej będzie jednak z jakością. 
Okres zamrożenia spowodo­
wał nadmierną wagę wśród 
inwentarza, który idzie na 
ubój zkilkumiesi ęcznym 
opóźnieniem. Dostawy tej ja­
kości mięsa potrwają jeszcze 
przez pewien czas.

Bracia Bandyci Ze Szpitala 
Pójdą Do Sądu Kryminalnego

Dwóch braci zostało aresz­
towanych w niedzielę i oskar­
żonych o morderstwo, pobicie 
z utratą zdrowia oraz o usi­
łowanie zamordowania poli­
cjanta. Jerome Turnstall, lat 
24, zam. 130 N. Parkside Ave. 
i Raymond Turnstall, lat 21, 
zam. 656 N. Pine, zostali ran­
ni w czasie wymiany strzałów 
z policją przed sklepem alko­
holowym pnr 5623 W. Lake. 
Obaj przebywają w szpitalu 
i ich życiu nie grozi niebez­
pieczeństwo.

Z komunikatu policji wy­
nika, iż bracia Turnstall po­
kłócili się z kierowcą autobu­
sów CTA, Danielem Poełinitz, 
zam. 141 S. Latrobe, w restau­
racji pnr 5627 W. Lake Street. 
Poelnitz schronił się w skle­
pie, sprzedającym alkohol — 
kiedy jeden z braci zaczął do

niego strzelać. Otis Bays, lat 
37, zam. 501 N. Central, zo­
stał śmiertelnie trafiony kie­
dy wyszedł z “alley” na Lake 
Street.

Patrolowy John Triantifil- 
lo, z posterunku Austin, został 
ranny kiedy z patrolowym 
Anthony Lodl rozkazali ban­
dytom rzucić broń. Triantifil- 
lo przewieziony został do St. 
Anne Hospital. Stan policjan­
ta lekarze określają jako za­
dawalający. Kula ugodziła 
go w mięsień w okolicy krę­
gosłupa. Na szczęście jednak 
kręgosłup nie został uszko­
dzony. W przeciwnym wy­
padku rannemu groziłby pa­
raliż

Obaj bandyci staną przed 
Sądem Kryminalnym natych­
miast po opuszczeniu Szpitala 
Powiatowego.

Zniesienie Prohibicji 
Dla Młodzieży w Illinois

O 12:01 po północy, 1-go pa­
ździernika, została zniesiona 
prohibicja dla 19 i 20-letnich 
w stanie Illinois. Chicago To­
day podaj e, że w barze Poor 
Richards Pub., 9422 E. Prairie 
Ave., Skokie, młodzież hucz­
nie obchodziła nowe prawo, 
zezwalające na sprzedaż piwa 
i wina 19-letnim. “Jest to 
wielki dzień dla nas — powie­
dział Gary Weiss, student uni- 
wersytetu Northwestern, z 
Lakewood, Cal.” Bar był wy­
pełniony po brzegi, a według 
słów barmanów, od Nowego 
Roku nie było takiego mnó­
stwa konsumentów. Richard 
Diesterheft, zarządzający, po­
wiedział, że w ciągu 25 minut 
po północy skonsumowano 6 
skrzynek piwa, a na ulicy 
ustawiła się kolejka. Student 
uniw. Loyola, Bill Dahlgreen 
wyraził zadowolenie, że nie 
potrzebuje jechać samocho­
dem 75 mil, aby wypić kufel 
piwa lub kieliszek wina. Mło­
dzież jeździła do Wisconsin, 
gdzie zniesiono prohibicję od 
18-go wieku życia. Niektórzy 
po raz pierwszy mieli okazję 

spróbowania trunków, a ci, 
którzy byli we Francji pod­
kreślali tamtejsze prawa i 
obyczaje, gdyż we Francji, 
gdzie zamiast wody piją słabe 
wino stołowe, nie obowiązują 
żadne ograniczenia wieku.

Stanowy poseł Aaron Jaffe 
(D-Skokie) brał udział w uro­
czystości, ale sam nie pił żad­
nego trunku. Jaffe był wnio­
skodawcą ustawy o zniesieniu 
prohibicji dla 18-letnich.

Ostatecznie, po długich de­
batach, Stanowe Zgromadze­
nie Gen. zgodziło się na kom­
promis — wino i piwo. Prohi­
bicja mocniejszych trunków 
obowiązuje nadal do 21 roku 
życia. Jaffe, który wogóle nie 
pije, nie przewiduje specjal­
nych problemów w odróżnia­
niu przez barmanów 19-letnich 
od 21-letnich. Pierwszym stem­
pluje się ręką pieczątkę BW 
(piwo i wino), drugim “AU” 
(wszystko). Zarządzający ba­
ru powiedział, że jego straż­
nicy nie wpuścili kilku 17-to 
i 18-letnich, którzy chcieli 
wziąć udział w obchodzie za­
kończenia prohibicji.

WASHINGTON.—Patrick J. Buchanan, urzędnik Białego 
Domu, zeznając przed senackim komitetem śledczym, 
oświadczył, że dla zapewnienia ponownego wyboru pre­
zydenta Nixona użyłby “każdej sztuczki, którą nie uwa- 
żanoby za niemoralną, nieetyczną, nielegalną albo też 
nie mającą precedensu w kampaniach demokratycznych.” 

(UPI)
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Stanowa komisja handlowa 
wyraziła zgodę w ub. tygo­
dniu na podwyżkę cen bile­
tów dla podmiejskiej kolei 
Milwaukee Road i podwyżka 
ta weszła od 1 października, 
w życie. Kolej ta obsługuje 
dziennie około 12,000 osób. — 
Kompania miała za rok 1972 
deficyt wynoszący $1,7 milio­
nów i w styczniu wniosła pro­
śbę o podwyżkę cen biletów.

Stosownie do nowej stawki 
cena biletu w jedną stronę do 
Glenview podniosła się z $1 
na $1.10, zaś biletu miesięcz­
nego między Glenview a Chi­
cago zostaje podwyższona z 
$30,85 na $33.95. Podwyżka ta 
umożliwi kompanii roczny 
dochód na sumę $550,000.

Związek Dozorców i Woź­
nych (Janitor’s Union) — 
uchwalił w niedzielę, mini­
malną większością głosów, — 
podpisanie nowego kontraktu, 
a tym samym zażegnania 
groźby strajku. Service Emp­
loyes International Union, — 
oddział 25, po raz pierwszy 
od pięciu lat głosował za no­
wym kontraktem, na mocy 
którego pracownicy otrzyma­
ją podwyżkę od 44 do 61 cen­
tów na godzinę.

W wypadku wybuchu straj­
ku została by unieruchomiona 
obsługa ponad 100 budynków 
w mieście, a także inne obsłu­
gi, gdyby członkowie innych 
związków zawodowych odmó­
wili przekroczenia linii pikie­
tujących.

Gene Moats, jeden z czoło­
wych przedstawicieli unii, — 
prowadzący negocjacje, był 
kilkakrotnie oklaskiwany gdy 
wyjaśniał poszczególne punk­
ty kontraktu i apelował do 
członków o zatwierdzenie. — 
Urzędnicy unijni wręczali li-

NEW YORK. — Nowy Sekretarz Stanu U.S. Henry Kissinger, podczas towarzyskiej 
rozmowy z ministrem spraw zagranicznych Związku Sowieckiego, Andrzejem Gromyko, 
w czasie przyjęcia wydanego w Waldorf Astoria Hotel. (UPI)

jednak żadnych środków 
pieczeństwa, by uniemożliwić 
głosujących złożenie więcej 
niż jednego głosu.

Negocjacje toczyły się ze 
Związkiem Administratorów 
Budynków (Building Man­
agers Association). Moats, — 
trustys lokalnej unii, miano­
wany przez unię międzynaro­
dową, powiedział, że osiągnię­
to maksimum tego, co można 
było osiągnąć, ale “chcemy 
więcej i osiągniemy swój cel 
w czasie przetargów o nowy 
kontrakt w przyszłym roku”.

Członkowie, którzy po skoń­
czeniu zebrania znajdowali się 
jeszcze w głównej kwaterze 
Unii wyrażali niezadowolenie, 
gdy ogłoszono wyniki głoso­
wania. Niektórzy twierdzili, 
że członkowie unii - cudzo­
ziemcy, nie rozumieli dosta­
tecznie angielskiego, — byli 
przeć iwni podpisaniu kon­
traktu i myśleli, — że słowo 
“tak” (yes) oznacza głosowa­
nie za strajkiem, gdy w isto- 

Podwyżka Cen 
Biletów Na 

Milwaukee Road

a unijni .------—------- — •» > ' *

sty wyborcze — przy trzech cie oznaczało to zgodę na pod- 
budkach. Nie zastosowano I pisanie kontraktu.

Sparaliżowany
Dostał $650,000 
Odszkodowania

urządzała w przeszłości jak i 
zakupuje wiele różnych arty­
kułów, których nie kupowała 
kilka lat temu wstecz. Są na 
rynku również pewne artyku­
ły, których dawniej nie było, 
czy to dotyczące strojów 
czy ubiorów, a które obecnie 
są w używaniu powszechnym.

Dane z tych badań mają być 
zebrane do marca 1974 roku, 
a rezultaty ogłoszone i opubli­
kowane powszechnie przy 
końcu 1974 roku. Badania opi­
nii mają być również oddziel­
nie przeprowadzone z dal­
szych 19,000 domów, których 
mieszkańcy będą proszeni o 
prowadzenie dzień niczków 
wykazujących codzienne wy­
datki na kupno drobnych ar­
tykułów, których ludność nie 
zawsze dokładnie i ściśle mo­
gła określić jak np. każdy po­
szczególny wydatek na kupno 
żywności, na kupno środków 
pomocniczych do czyszczenia 
i do utrzymania porządku i 
czystości oraz każdy pojedyń- 
czy wydatek i zakup artyku­
łów koniecznych do osobistej 
higien;,

wał im rewolwer wcześniej 
na basenie pływackim pod­
czas zajęć z wychowania fi­
zycznego.

Sprzeczności istnieją w ze­
znaniach świadków odnośnie 
zastrzelenia Cynthii Schulze. 
Podczas gdy jedni twierdzą, 
iż był to po prostu wypadek 
i kiedy pierwszy, nieumyślny 
strzał trafił ofiarę, Rossi stra­
cił głowę. Cynthia zaczęła 
głośno krzyczeć i Rossi oddał 
do niej jeszcze trzy strzały.

Według innych uczeń pod­
szedł do uczennicy—i zaczął 
bluźnić a później strzelać z re­
wolweru.

Kierownik szkoły Raymond 
Libner stwierdził, iż Schulze 
i Rossi nie mieli kłopotów w 
nauce. Osiągali dobre wyniki. 
Cynthia była kandydatką na 
królową obchodów szkolnych 
na zakończenie tegorocznego 
sezonu sportowego.

Ojciec Rossi’ego przyznał, 
iż rewolwer syn znalazł na 
strychu, gdzie on przechowy­
wał pistolet jako pamiątkę z 
Ii-ej Wojny Światowej.

Biuro Spisu Ludności Prowadzi 
Badania Kosztów Utrzymania

Samobójstwo 
Więźnia w Celi

Issac Clark, lat 29, zam. 931 
N. Larrabee powiesił się w celi 
więzienia pow. Cook w sobo­
tę. Więzień użył krawata za­
miast powrozu i pozostawił 
kartkę, w której napisał, że 
wybiera jedyną drogę, jaką 
uważa za właściwą. — Clark 
znajdował się sam w celi, — 
gdyż ustawicznie walczył z in­
nymi więźniami i został osa­
dzony w celi pojedyńczej. Był 
on skazywany kilkakrotnie od 
1962 r., za napady zbrojne i 
rabunki.

Sąd okręgowy pow. Kane 
przyznał $650,000 odszkodo­
wania 70-letniemu Williamo­
wi Bochum Jr., zam. 889 Van 
w Elgin, za kalectwo doznane 
wskutek zażywania antybio­
tyków wyrobu firmy Bris­
tol Laboratories Inc., oddział 
Bristol Mayers Co. Firma zo­
stała oskarżona o nie powia­
domienie lekarzy, że środek 
Kantrex, zażywany przez pa­
cjenta, który zażywał poprze­
dnio streptomycynę, może 
mieć fatalne skutki. Bochum 
stracił słuch i został częścio­
wo sparaliżowany w 13 dni 
po zażyciu Kantrexu. Pierw­
szy pozew, złożony w 1967 r. 
został odrzucony w 1970 r., a 
wówczas Bochum złożył dru­
gi, o $675,000.17-letni uczeń szkoły śred- 

niej na przedmieściu Elm­
wood Park z niewyjaśnionych 
powodów zastrzelił uczenni­
cę przedmaturalnej klasy po 
czym sam popełnił samobój­
stwo.

Bieg tragicznych wydarzeń 
rozpoczął się na korytarzu 
gmachu szkolnego w czasie 
przerwy między lekcjami oko­
ło godz. 10:30 rano. Świadko­
wie twierdzą, iż 17-letni Wil­
liam Rossi, uczeń klasy ma­
turalnej, oddał 4 strzały do 
Cynthii (Cindy) Schultze, lat 
16, zam. 3019 N. 79th Avenue 
w Elmwood. Jedna z kul tra­
fiła ofiarę w policzek, dwie 
w klatkę piersiową i jedna w 
brzuch. Cynthia Schulz zmar­
ła zanim przewieziono ją do 
Gottlieb Memorial Hospital.

Część uczniów puściła się w 
pościg za uciekającym Rossi. 
Po drodze zawiadomiono pa­
trol policyjny o morderstwie. 
W odległości około trzech 
bloków od szkoły uciekinier 
przystanął w zaułku, przyło­
żył sobie rewolwer do skroni 
i oddał strzał. Policja stwier­
dziła, iż nadjeżdżający patrol 
usłyszał jeden strzał po czym 
znaleziono Rossi’ego leżącego 
w “alley” z tyłu Grand Ave.

Motywu zabójstwa nie zdo­
łano ustalić. Według zeznań 
uczniów, którzy znali obie 
ofiary, Rossi i Cynhia nawet 
się nie znali. Kilkoro uczniów 
oświadczyło, iż Rossi pokazy-

Napad i Morderstwo 
w Celach 

Rabunkowych
Mężczyzna i kobieta zostali 

w dniu wczorajszym, w godzi­
nach rannych, zaatakowani 
przez trzech bandytów w oko­
licy 11213 S. Indiana Ave., w 
celach rabunkowych i pora­
nieni przez nich nożami.

Mężczyzna, którym po iden­
tyfikacji, przypuszczalnie jest 
Roy Cressel, lat około 22, w 
wyniku otrzymanych ran — 
zmarł. Jego towarzyszka, 17 
letnia Judy Lloyd, zam. pnr. 
10720 S. Edbrooke Ave., w sta­
nie nie budzącym obaw, prze­
wieziona została do szpitala 
Roseland Community.

Policjanci Philip Dore i 
Dennis McCarthy, pół bloku 
od miejsca napadu, zatrzymali 
dwóch podejrzanych w mo­
mencie, gdy jeden z nich wy­
cierał zakrwawiony nóż. Trze­
ci uczestnik napadu, zbiegł.

Biuro Spisu ludności rozpo­
częło badania opinii ludności 
odnośnie kosztów utrzymania, 
a to celem wysondowania, co 
wpływa w obecnym czasie na 
wzrost kosztów utrzymania.

Biuro Spisowe ma zamiar 
przeprowadzić w Chicago wy­
sondowanie opinii w około 450 
domach, zaś w całym kraju 
ma być w ponad 17,000 do­
mach. Dane te pozwolą Biu­
rowi Statystycznemu Pracy 
zorientować się, jakie zmiany 
nastąpiły w nabywaniu arty­
kułów u publiczności od czasu 
przeprowadzenia ostatnie g o 
spisu ludności w 1960/61 ro­
ku.

Biuro Statystyczne Pracy 
po otrzymaniu rezultatów ba­
dań sporządzi wykaz przecięt­
nie nabywanych przez konsu­
mentów artykułów w obec­
nych czasach lub zmianę w 
korzystaniu i opłatach za róż­
ne usługi, dające obraz dzi­
siejszych kosztów utrzymania.

Przedstawiciel Biura Spisu 
ludności powiedział, iż lud- 

iność obecnie dokonuje podró­
ży czy wyjazdów, których nie

Uczeń Zastrzelił Koleżankę 
A Póżniei Siebie

Strajk Lokalnej Unii 
Dozorców i Woźnych Zażegnany 

Pracownicy Otrzymają Podwyżkę 
Od 44 Do 61 Centów Na Godzinę

Grupa Niezadowolonych Kierowców 
CTA Grozi Wyjściem Na Strajk

Strajkujący przeciwko CTA 
mechanicy spotykają się dziś 
we wtorek z przedstawiciela­
mi CTA w celu otwarcia po­
nownych rozmów na temat 
kontraktu.

Mechanicy CTA rozpoczęli 
w poniedziałek drugi z kolei 
tydzień pikietowania przy 22 
stacjach i garażach, — kiedy 
członkowie dwóch innych unii 
z CTA powrócili do rozmów 
arbitrażowych z kierownic­
twem CTA.

Członkowie dwóch unii, a 
mianowicie Division 241 kie­
rowców autobusowych oraz 
Division 308 pracowników ko­
lejek przekraczali linie pikiet 
wystawianych przez grupę 
mechaników, od czasu gdy 
strajk rozpoczął się w ponie­
działek.

Pewna grupa kierowców t. 
zw. dysydentów występująca 
pod nazwą Drivers Action 
Caucus zagroziła, że jeśli roz­
mowy arbitrażowe nie zała­
twią kontraktu do piątku — 
mogą rozpocząć dziki 
strajk i przyłączyć się do pi­
kiet mechaników od przyszłe­
go poniedziałku.

Przywódcy wspomnianych 
dwóch oddziałów unijnych 
powiedzieli swym członkom, 
iż arbitraż zabrania im prze­
kraczania linii pikiet wysta­
wianych przez członków Me­
tal Trades Council. Zaś przed­

stawiciel CTA ogłosił, iż argu­
menty kierownictwa zostały 
przedstawione na drogę polu­
bowną i że ta procedura mo­
że przeciągnąć się do piątku. 
Do ogłoszenia zaś zarządzenia 
przez arbitraż będzie koniecz­
nych kilka dodatkowych dni 
po piątku.

W tej sytuacji przywódcy 
kierowców niezadowolonych 
(dysydentów), oświadczyli, iż 
ich ludzie pikietować będą 
przed lokalem rozmów arbi­
trażowych w hotelu La Salle, 
celem podkreślenia ważności 
żądań o nowy kontrakt.

Wśród żądań znajduje się 
podwyżka płac o 5.5 procent 
ważna od dnia 30 listopada 
1972, czyli od daty wygaśnię­
cia starego kontraktu, utrzy­
manie obecnej stawki podnie­
sienia się kosztów utrzymania, 
oraz zatrzymanie dalszych 
ograniczeń usług.

Przewodniczący Metal Tra­
des Council, George Tapling, 
która to grupa nie posiada w 
swym kontrakcie klauzuli o 
arbitrażu powiedział, iż jego 
grupa zakończy swój strajk, 
jeśli otrzyma 5.5 procentową 
podwyżkę płac, bez czekania 
na orzeczenie arbitrażu.

W przeszłości — mechanicy 
otrzymywali o 15,5 procent 
więcej ponad to, co otrzymy­
wali kierowcy autobusowi czy 
motorniczy kolejek.

Zaginiony Student Notre Dame 
Odnaleziony w Arizonie

Student Uniwersytetu No­
tre Dame, który zniknął w 
ubiegłym tygodniu w tajem­
niczych okolicznościach, zo­
stał znaleziony w parku w 
Phoenix, Arizona. Thomas J. 
Barnard, lat 23, zwrócił na 
siebie uwagę, kiedy biegnąc 
po wzgórzu Squaw Peak Park 
krzyczał: “Oni mnie ścigają. 
Oni mnie ścigają.”

Policja w Mishawaka, Ind., 
gdziie Barnard mieszka ze 
swoją żoną Nancy, lat 22, 
twierdzi, iż FBI nadal prowa­
dzi dochodzenie w tej spra­
wie. Dotychczas nie zdołano 
ustalić czy pochodzący z boga­
tej rodziny Barnard był istot­
nie porwany w ubiegły wto­
rek.

Policja w Phoenix twierdzi, 
iż Barnard natknął się na pa­
trol w piątek po południu. 
Ambulansem został wówczas 
zawieziony do szpitala, John 
C. Lincoln Hospital, gdzie 
udzielono mu pierwszej po­
mocy z powodu ogólnego wy­
cieńczenia. Lekarze stwierdzi­
li, iż poza wyczerpaniem Bar­
nard jest w dobrym stanie 
zdrowa. Na drugi dzień rano, 
tj. w sobotę, wyszedł ze szpi­
tala w towarzystwie wuja i 
ciotki.

Nancy Barnard powiadomiła 
policję o zaginięciu męża we 
wtorek kiedy wróciła do do­
mu i na drzwiach stwierdziła 
ślady po wytrychu. W apar­
tamencie wszystkie szuflady 
były pootwierane i zginęła 
biżuteria. Mrs. Barnard po raz 
ostatni widziała męża tego 
dnia rano kiedy udawała się 
do pracy w pobliskiej szkole 
gdzie jest zatrudniona jako 
nauczycielka. W ciągu dnia 
zadzwoniła na uczelnię gdzie 
przyjaciele męża oznajmili 
jej, iż ten nie był obecny w 
tym dniu na wykładach.

We wtorek wieczorem pra­
cownicy pocztowi na lotnisku 
O’Hare znaleźli krótką notat­
kę, napisaną przez Barnarda. 
Informował on w niej, iż zo­
stał uprowadzony ze swojego 
mieszkania przez osobnika, 
który zmusił go do wynajęcia 
auta i udania się w kierunku 
Chicago. W nocie stwierdzał 
również, że jest zmuszany do 
lotu z Chicago do Colorado 
Springs, Colo.

Ojciec Barnarda jest zatru­
dniony w przemyśle realno- 
ściowym. Jego teść, William 
H. Pay ant, jest bogatym ma­
klerem w Green Bay, Wis.

Nowe Zarządzenie Stanowej Rady 
Komisarzy Wyborczych 

Udział w Kampaniach Politycznych 
Grozi Utratą Pracy

Pracownicy Chi cagoskiej 
Rady Komisarzy Wyborczych 
(Chicago Board of Election 
Commissioners) zostali ostrze­
żeni przed natychmiastowym 
zwolnieniem z pracy w wy­
padku, jeżeli będą brali udział 
w jakiejkolwiek kampanii 
wyborczej kandydatów na u- 
rzędy publiczne. John H. Han­
ley, który na początku bieżą­
cego roku objął urząd przewo­
dniczącego Rady Komisarzy, 
nakazał 194 pracownikom, 
aby podpisali oświadczenie, 
w którym stwierdzają, że 
wiadome im są skutki prze­
kroczenia nowego regulami­
nu. z

Pracownicy z a t r u dnieni 
przez Radę powiedzieli, w 
rozmowie z reporterami Chi­
cago Tribune, że aktywny u- 
dział w kampaniach wybor­
czych był jednym z podstawo­
wych warunków zatrudnie­
nia. Dochodzenia przeprowa­
dzone przez reporterów Tri­
bune w ubiegłym roku wyka­
zały, że niektórzy pracownicy, 
przydzieleni do wygłaszania 
odczytów i udzielania instruk­
cji dotyczących procedury 
wyborczej, zwykle wygłaszali 
przy tym mowy polityczne, 
lansując pewnych kandyda­
tów na urzędy.

Nowe prawo stanowe — po-

Wdowa Żąda $5 Min. 
Odszkodowania

W sądzie okręgowym w 
Chicago złożono pozew prze­
ciw Beech Aircraft Corp., w 
imieniu wdowy Kennetha D. 
Cortese, który zginął w kata­
strofie lotniczej 20 września, 
w stanie Louisiana. 22-letnia 

I Linda Cortese oskarża w po- 
izwie. że dwa motory samolo- 
j tu Beechcraft D18 były wa­
dliwe, co spowodowało kata- 

| strofę. 

wiedział Hanley które weszło 
w życie z dniem 1 październi­
ka, zakazuje komisarzom wy­
borczym i pracownikom za­
trudnionym przez Radę bra­
nia udziału w kampaniach 
wyborczych, zarówno jak i w 
przyjęciach politycznych. — 
Hanley nakazał podpisanie o- 
świadczenia, aby żaden z pra­
cowników nie mógł użyć wy­
biegu, że nie wiedział o no­
wym prawie. Hanley rozdał 
także urzędnikom kopię no­
wego stanowego prawa wy­
borczego, zakazującego pra­
cownikom Rady równoczesne­
go zatrudnienia w innym 
miejscu. Przekroczenie tego 
prawa również powoduje na­
tychmiastowe zwolnienie da­
nego pracownika. Równocześ­
nie z powyższymi zarządze­
niami zwiększono uposażenia 
komisarzy Rady Wyborczej i 
przewodniczącego. Pensja 
Hanley została zwiększona z 
$28,800 do $31,000.

BUENOS AIRES. — Juan 
Domingo Peron, odniósł lawi­
nowe zwycięstwo w wyborach 
prezydenckich w Argentynie, 
nad trzema kontr - kandyda­
tami. Żona 78-letniego Perona, 
Izabella, lat 40—została wy­
brana wiceprezydentem.

(UPI)


